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Treść noig angielskie!
wręczonej przez ambasadora Phippsa w Berlinie

Londyn, 19. 3. PAT.
Agencja Reutera donosi: Nota brytyj­

ska <do rządu niemieckiego oświadcza:
Rząd W. Brytanii uważa za swój obo­

wiązek zakomunikować rządowi Rzeszy 
Niemieckiej protest przeciw ogłoszeniu w 
dniu 16 marca przez rząd niemiecki usta­
wy o wprowadzeniu obowiązkowej służ­
by wojskowej i doprowadzeniu armii nie­
mieckiej w stanie pokoju do 36 dywizyj.
Oświadczenie to, uczynione po zapowie­
dzi utworzenia lotnictwa wojtnnego, jest 
nowym przykładem jednostronnego dzia­
łania, które nietylko budzi zasadnicze 
wątpliwości, ale nadto poważnie powięk­
sza niepokój w Europie. Propozycja spot­
kania brytyjsko - niemieckiego, wypływa­
ła z orzeczeń komunikatu brytyjsko-fr„n- 
cuskiego z dn. 3 lutego. Odpowiedź Nie­
miec z dn. 14 lutego, uzupełniona przez 
następna wymianę zdań, stała na takiem 
właśnie stanowisku. Rząd brytyjski uwa­
ża za nieodzowne zwrócić uwagę rządu 
niemieckiego na te dokumenty. To, do 
czego zmierzano, stanowić miało ogólne 
uregulowanie w drodze swobodnych roko­
wań pomiędzy Niemcami i innemi mocar­
stwami zagadnienia zbrojeń i zawarcie u- 
mów o zbroieniach. Umowy te w sto­
sunku do Niemiec, zastąpić miały klau­
sule rozdziału 5 Traktatu Wersalskiego. 
Stanowi to przez cały czas cel polityki 
rządu brytyjskiego i na urzeczywistnieniu 
tego celu ześrodkował on wszystkie swe 
wysiłki zarówno w Genewie, jak ' gdzi»’ 
indziej. Lecz nie można sobie ułatwać 
zawarcia takiej umowy, która za wspólną 
Zgodą zastąpićby miała klauzule trakte tu, 
uprzedzając tę decyzję i stwarzając siłe 
zbrojną, wykraczającą znacznie ponad 
wszelkie cyfry poprzednio sugerowane. 
Gdyby siły zbrojne Niemiec miały być 
utrzymane na tym poziomic, stałoby się 
trudném, o ile nie zupełnie niemożliwem, 
uzyskanie na to zgody innych państw, 
bardzo zainteresowanych w tej sprawie. 
Rząd brytyjski nie jest skłonny do wy­
rzekania się okazji, której dostarcza przy­
gotowana wizyta dla uzyskania ogólnego 
porozumienia. Jednak w nowych okolicz­
nościach rząd brytyjski przed przystąpie­
niem do te; wizyty uważa za swój obor 
Wiązek zapytać, czy rząd niemiecki życzy 
sobie jeszcze tej wizyty w tym zakresie 
1 z takim celem, jaki był poprzednio za­
kreślony.

Jak wiadomo, rząd niemiecki wyraził 
tgodę na przyjazd ministra Simona, o 
czem już donosiliśmy.

Berlin, 19. 3. (PAT.)
Giełda berlińska, która zebrała się po 

taz pierwszy po ogłoszeniu ustawy woj­
skowej, stała całkowicie pod znakiem tego 
doniosłego wydarzenia. Panuje zapatry­
wanie, że odbudowa armji niemieckiej 
wpłynie korzystnie na rozwój gospodar­
czy poszczególnych gałęzi przemysłu Rze­
szy. W konsekwencji zwyżkowały też 
głównie akcje przemysłu hutniczego. Przy 
zamknięciu panowała na giełdzie tenden­
cja bardzo silna

Anglia zwiększa budżet wojskowy
Londyn, 19. 3. Teł. wl.
Agencja Reutera donosi: Sekretarz do 

spraw finansowych ministerstwa Wojny 
Przedstawił w Izbie Gmin budżet obrony 
narodowej.

Wobec ostatniej decyzji Niemiec — 
mówił on — jesteśmy zmuszeni do dodat­
kowych wydatków zarówno dla organiza­
cji obrony lądowej, jak przeciwlotniczej 
i Przybrzeżnej. Musimy posiadać nietylko 
siły zbrojne, odpowiednie dla obrony me­
tropolii, ale i uzbrojenie jakotez aparaty 
techniczne. Musimy też przedsiębrać stałe 
badania specjalne. W roku przyszłym 
musimy przeznaczyć 450.000 f. st. na po­
lepszenie obrony przeciw-lotniczej kraju 
Beda to zarządzenia czysto obronne 
przeznaczone tylko dla naszego teryto­
rium. naszej ludności, zarówno cvwilnej 
Jak wojskowej. Środki obrony wybrzeży 
zarówno w kraju, jak poza iego gianica- 
mi są przestarzałe I musza bvć iaknaJ-

szybciej zmodernizowane. Możemy to po­
wiedzieć w kraju i poza jego granicami 
otwarcie, że zmuszeni jesteśmy do utrzy­
mywania siły zbrojnej na poziomie, który 
nie może być uważany ani Ła prowoka­
cyjny, ani za miiitarystyczny. Nie może­
my trwać wiecznie w iym samym stanie, 
musimy zrobić porządek w naszym do­
mu.

Konsultacja
Bruksela, 19. 3. (PAT.)
Minister Hymans, zapytany, czy pod­

czas swego pobytu w Paryżu poruszał 
sprawę wprowadzenia służby wojskowej 
w Niemczech, oświadczył, że miał na ten 
temat rozmowę z min. Lavalem. Ten o- 
statnl powziął decyzję przeprowadzenia 
konsultacji wszystkich mocarstw, gdyż 
zabezpieczenie pokoju wymaga ich skon-

Niepokój włrski
Londyn, 19. 3. Teł. wł.
Najsilniejszy nacisk na rząd angielski, 

wskutek podjęcia energicznej akcji pro­
testacyjnej przeciwko zgwałceniu przez 
Niemcy zobowiązań traktatowych, wywie­
rany jest przez Włochy. Od soboty am­
basador włoski kilkakrotnie komunikował 
rządowi poglądy Mussolimego.

Sprawa, która najbardziej niepokoi w

Titulescu
- Bukareszt, 19 3.-Tel. vrt.

Minister Titulescu, skup ijący w 
swejii ręku kierownictwo zarówno M. 
Entcnty, jak bloku bałkańskiego, posta­
nowił pod wpływem kroku rządu nie- 
mied.iego, wybrać się ©zeimprędzej' do 
Papyża i Londynu, by włączyć się oso- 
biścb do rokowań z wislkiemi mocar­
stwami na temat dalszej akcjj dyploma­
tycznej przeciwko Niemcom. Wyjazd 
nastąPi z końcem tego, albo początkiem

Do Paryża powrócili po swej nłeudałej próbie prze.otu nad Atlantykiem sławni lotnicy 
francuscy, Codos i Ros.H. Wylecieli oni z Porto Prała t musieli ^awróc ć i drogi wsku­
tek defektu motoru. Na ilustracji widzimy od lewe! Codosa, matkę Rosslego, generała

Denain, oraz Rosslego 1 jego żonę.

Słowie defilují] z MlM w A
manifestując przeciwko muzułmanom

W obecnej chwili, pełnej niepewności, 
w której kto wie, czy nie zbliżamy się do 
nowego przesilenia historycznego, pożą­
dana jest jedność wszystkich partyj w 
sprawie wszelkiej możliwej napaści. Jedy­
nym celem naszych . wydatków wojsko­
wych jest polepszenie naszej sytuacji w 
obronie kraju.

centrowane! akcji. Min. Hvmans o'dmôwil 
pozatem udzielenia jakichkolwiek wyjaś­
nień na ten temat.

Paryż, 19. 3. (PAT.)
Główny sprawozdawca komisji woj­

skowej senatu, sen. Bernazet, zapowie­
dział interpelację w sprawie pogwałcenia 
przez Niemcy klauzul wojskowych Trak­
tatu Wersalskiego.

tej chwili tutejsze sfery oficjalne — to 
kwestia, czy Niemcy uznają demilitary- 
zacyjną strefę nadreńską, czy też anulo­
wanie, dotyczące postanowień traktatu 
wersalskiego, będzie następnym _ jedno­
stronnym krokiem rządu berlińskiego 
przed przystąpieniem do rokowań o pak­
cie bezpieczeństwa.

jjrzys. lago tygodnia. Titulescu prowadzi 
nieustanne rozmowy dyplomatyczne te­
lefonem z Paryżem i ministrami spraw 
zagranicznych M. Ententy i bloku bał­
kańskiego na temat przyłączenia repre­
zentowanych .przez siebie państw do 
kroków wielkich mocarstw w Berlinie. 
Według twierdzenia tutejszych kół dy­
plomatycznych przyłączy się do prote­
stu, z którym ns stąipha Anglia, około 12 
państw europejskich.

Bombaj, 19. 3. PAT.
Na zebraniu Sikhów z Pendżabu w 

Amritsarze, uchwalono protest przeciw 
Jecyzji rządu MacDonalda, nadającej, 
'daniem Siithów, przywileje muzułma­
nom przy uzyskiwaniu państwowych 
irzędów. Naraua przybrała charakter 
bardzo wojowniczy. Przewoamczący 
iświadczył, że Sikhowie nie cofną się 

przed żadną ofiarą, aby nie dopuścić do 
przemocy muzułmańskie.!. Po zgroma­

dzeniu 5000 ludzi, uzbrojonych w kfndża- 
ły, def.lowało przez ulice Amńtsaru.

Sikhowie stanowi^ sektę religijną w 
Indjach, odrzuca-ącą kasty, są w złych 
stosunkacn zarówno z muzułmanam-, jak 
i buddystami, zamieszkują" Pendżab i 
Kaszmir, odznaczają się walecznością 
są najlepszymi żołnierzami armii brytyj- 
sko-indyjskîej. Ogólna liczba Sikhów w 
Indjach wynosi ponad 3.200.000 ludzi.

tiasłffcz mść 
ot ptamt

jedną z nowoczesnych tendencji poli­
tyki prawodawczej jest nadanie prawu 
możliwie jaknajdalej idącej elastyczności. 
Jest to tendencja, która zresztą pozostaje 
w związku z ogólnym kierunkiem polityki 
w niektórych państwach. Chodzi o to, by 
siosow mie prawa nie było krępowane 
literą ustawy, by było zawsze „żywe“ 
t. zn by mogło być naginane i dostoso­
wywane do potrzeby konkretnego wypad­
ku, by mogło zawsze pozostawać na usłu­
gach tych, którzy je twarzą, mając przy-, 
tern na widoku, jeżeli nie wyłącznie, to 
głównie swój własny interes, swe własne 
korzyści. Stąd to w odpowiedni sposób 
redaguje się ustawy, nadaje się poszcze­
gólnym przepisom jaknajdalej idącą roz­
ciągliwość i dwuznaczność, tak, by zaw­
sze pozostawić jaknajszersze pole dla in­
terpretacji. W miejsce norm obowiązko­
wych wprowadza się normy fakultatywne, 
upoważniające a nie nakazujące. Możemy 
to zaobserwować we wszelkich dziedzi- 

■ nach życia prawnego, we wszelkich gałę­
ziach ustawodawczych. I tale np. określa­
jąc warunki, pod któremi obywatel naby­
wa takie czy inne uprawnienia, mimo to 
me zobowiązuje się właściwej władcy do 
przyznania mu ich a jedynie upra­
wnia się ią do tego, upoważnia ją (lapi­
darne słowo: „władza może, będzie 
mogła i t. d.“). To samo, gdy chodzi
0 sędzieeo.. Nie zobowiązuje się sędziego, 
by w razie zaistnienia takich czy innych 
okoliczności, takich czy innych warunków; 
podmiotowych lub przedmiotowych, postą­
pił w oznaczony sposób, wymierzył np* 
określoną karę, zastosował przepisy, doty­
czące nadzwyczajnego złagodzenia kary
1 t. p. a jedynie udziela mu się w tym kie­
runku upoważnienia, pełnomocnictwa. 
A to wszystko czyni się często w i*nię 1 
pod pozorem, pretekstem górnolotnych, 
postępowych, często nawet humanitarnych 
haset i zasad: dostosowania prawa do ży­
cia, konieczności indywidualizacji, warto­
ściowania konkretnych wydarzeń, celowo­
ści polityki prawnej i t. d. Przytem, gdy 
chodzi o sędziego, wyposaża się go 
wprawdzie w olbrzymią władzę, stawia 
się go ponad ustawą, z drugiej jednak 
strony pozbawia się go niezależności 1 nie­
zawisłości, czyniąc zeń w ten sposób po­
słuszne narzędzie w ręk*i wiat. y admini­
stracyjnej. Ale na tern nie koniec. W o- 
statnich czasach coraz wyraźniej ujawnia 
się tendencja, by w prawie karnem uchy­
lić zasadę, którą zawdzięcza ludzkość 
wiekowi oświecenia i która odtąd stała 
się kamieniem węgielnym prawa karnego 
państw cywilizowanych: zasadę, że niema 
przestępstwa bez ustawy, t. zn. że sędzia 
może pociągnąć do odpowiedzialności 1 
ukarać jedynie za taki czyn, który już 
przed popełnieniem był w ustawie wyraź­
nie uznany za przestępstwo. Zasadę tę 
pierwsza uchyliła Rosja sowiecka, dopusz­
czając jednocześnie w szerokim zakresie 
stosowanie analogji w prawie karnem. Za 
jej przyktadem podąża obecnie trzecia 
Rzesza. W projekcie „narodowo-socjali- 
stycznego“ prawa karnego, względnie 
w przedstawieniu wytycznych Hnij tegQ 
prawa, czytamy, że ta zasada nie odpo­
wiada więcej „poczuciu prawnemu naro­
du" (dem Rechtsgefühl des Volkes), że 
trzeba zatem pozostawić sędziemu moż­
ność wypełniania luk w ustawie karnej, 
i - tak groźna dla wolności obywatelskiej, 
dja zasadniczych praw człowieka tepden- 
cia znajduje coraz więcej zwolenników 
także poza granicami Niemiec. Z drugiej 
atoli strony zdarzył się w ostatnich dniach 
wypadek, który napawa nas pewnym opty-

I- tnizmem, który może z ulgą pozwala spoj­
rzeć w przyszłość. Oto 28 lutego Dr. rada 
"komisarzy ludowych Z. S. S. R. uchwaliła 
zupełna Ukwidac»» „instytutów prawa sQ-
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Venizelos tłumaczy się
dlaczego stanął na czele rewolucji

wicckiego', skąd wychodzili sędziowie i 
prokuratorowie sowieccy. Jak wiadomo, 
w instytutach tych wykładano „prawo so­
wieckie“, dla ktorego zasadniczą wytycz­
ną, najwyższym dogmatem było stosowa­
nie „sumienia rewolucyjnego“ we wszyst­
kich kwestjach prawnych. Obecnie insty­
tuty te zlikwidowano, bo przekonano się, 
ze praworządność sowiecka, oparta na tak 
elastycznej podstawie, prowadziła w prak­
tyce ku zupełnemu bezprawiu, a co naj­
ważniejsze, że sąd sowiecki stracił w o- 
czach ludności wszelką powagę. A prze­
cież żyjemy w czasach, kiedy przykłady 
idą od wschodu... Sg.

Z Seintu
Warszawa, 19. 3. Tek wł.
W środę odbędzie się posiedzenie komisji 

wojskowej Sejmu ita którem poseł Burda złoży 
sprawozdanie o wniosku Ch. D. w sprawie de- 
Uretu Prezyderia R. P. ł pomocnicze, służbie 
wojskowej.

Warszawa, 19. 3. Tek wł.
Ponieważ porządek dzienny środowego po­

siedzenia Sejmu obejmuje 25 punktów, przeto 
panuje przekonanie, że posiedzenie Sejmu nie 
'ostanie zakończone w środę, lecz dop.ero w 
czwartek, względnie nawet w piątek. W przy- 
szłvm tygodniu przewidywane są jeszcze jedno, 
albo też dwa posiedzenia.

Biura zarządu Warszawy
Wara~awa, 19. 3. Tel. wł.
Prawd'.podobnie już w maju br. biura za­

rządu m. Warszawy będą przeniesione do pala- 
DU Blanka .ia PlacJ Teatralnym. I'rządzone tam 
będą również p łlooje reprezentacyjne prez. Sta­
rzyńskiego. Na ten cel przeznaczono 100.000 zł. 
Oprócz tego p. Sta-zynsk, zarządził szereg in­
nych dość kosztownych przeprowadzek i przt- 
nieskń urzędów.

Zakłady Skody
Warszawa, 19. 3. Teł. wł.
W tych dniach zakłady Skody prze­

szły na własność Skarbu Państwa. Od­
powiednie zarządzenia przejęcia zakła­
dów zostały już wydane. Na własność 
Skarbu Państwa przeszły zakłady lotni­
cze Skody na Okęciu z wyjątkiem elek­
trowni 1 kablowi)'. Suma kupna wyraża 
się kwota kilkunastu mil jonu w złotych.

Zamuwlema argentynswe
IWavszawa, 19. 3. Teł. wł.
PolsiKi praemyst mutnluTfitwtny otm-ym-d 

w fojeiąoiro tm^s-ącu poważniejsze zamówię-' 
nia ®e strony Argentyny Wysianie będą więk­
sze transporty rui kariałizacyiinycb metal >- 
wyd? łączników itp. Znaezii» częśo dostaw 
otizyiniřta ledna z labryk w Zaw’erciu.;

~ Słuchowisko niemieckie
Warszawa, 19 3. Tel. wł 
.W dr"1"! 24 marca br. wszystkie rozgłośni« 

polskie nadawać bęaą speojalu > sh'ohcwnstoo 
«orgafiiv. cwane przez berlińskie Reichs lu. ig- 
deutsohe-Führimg. Wykonawcy w liczbie 50 

sób przybędą specjalnie do Warszawy, aby 
odtworzyć szereg utworów łod^wjch, lite­
rackich 1 mazyczr ych. Wkrótce potem grupa 
młodzieży polskie! uda się w najbliższym 
czasie do Berlina celem wykopania analo- 
s szne, audycii. Jest to mowy krok na drodze 
współpracy kulturalnej.

Sten Bezrobocia
(Wairszawa, 19. 3. Tel. wł.
W dniu 16 marca zarcjastrcwanyoh było 

na terenve całej Polski 523.203 bezJobjinydi, 
t ZU. o 3,155 osób wlęcel, ni* w tygodniu 
«przednim. Liczba bez'oboibnvch w Warsza­

wie wynosi 56.810 osób, w Lodzi wraz z 
■ »kręglem 66A45, a na Śląsku 129.8/0 bezro­
botnych, co oznacza wzrost o 806 osób. — 
Zwiększenie liczby bezrobotnych zare'estro- 
wanych tłumaczone lest przez koła oilcjalno 
przy tąpłcnipm gmlnvcti komitetów funduszu 
pracy do reje«trac>- kandydatów na roboty 
bitbUrzne na ltwieded.

Kongres prasy technicznej
Warszawa, 19- 3, Teł. wł.
Prezydent R. I Mościcki przyjął protekto­

rat mad międzyrar dowym kongresem prasy 
itechnicznej i zawodowej, zw iłanyr» ni sier­
pień du, Warszawy. Zapowdedziany lest przy­
jazd redaktorów fachowców z 30 państw, 
pcxycaem oczywiście przewidziany jest przy­
jazd Mcznej delegacji z Niem ce.

Samolot w dżungli
Paryż, IŁ 3. (PAT)
W" dług Informaeyj, otrzymanych w Paryżu, 

■»amoîot. w którym znajdował bię gubernator 
Afryki, Renard wraz z małżonką, : ostal odna­
leziony w Kongo Belglj“klem. Samolot zmuszo­
ny był do lądowania naskutek ciężkiej mgły. 
Wooec rszkocfe-enla a ,a, atu radiowego, pasaże­
rowie nie mogli przesłać wiadomości u swym 
locie. Obecnie aparat napnwiono j nawiązano 
k >munikację z władzami belgijsk,emi. Z kablo­
waniu okctuje się, że samolot wyląlownl w 
miejscowości Mimn.ongo. Władze bv.gljskle or­
ganizuj pomoc í w tym celu -y^yłają na mlt|- 
sce specjalny samolot

3 L e n y, 19. 3. PAT.
Łódź podwodna, która po stłumieniu 

powstania, odpłynęła do Dndekanezu, po­
wróciła obecnie do Salaminy, przywożąc 
42 oficcrów-pows tańców. Oficerowie ci 
powrócili do Grecji, gdyż Venizelos o- 
śuiadczyl, że nie może brać na siebie tro­
ski o tylu łudzi.

kretów powstańczych, a następnie zmu­
szeni byli do opuszczenia się na Krecie, 
skazani zostali na śmierć przez władze 
powstańcze. Lotnikorr udało się uniknąć 
egzekucji, jedynie dzięki temu, że w mię­
dzyczasie powstanie zostało stłumione.

Referendum ludowe w sprawie zmiany

Berlin, 19. 3. Tel. wł.
Służba wojskowa ma być zorganizowana w 

ten sposób, że: aby nadrobić czas stracony po 
wojnie, powołane mają być natychmiast na ćwi­
czenia 2—6 miesijczne najpierw rocznî'ij od 
1900—1906, a więc ci wszyscy, którzy nie peł­
nili służby wojskowej ani w czasie wojny, ari 
też w ostatmei. latach po wojnie. Wszystkie 
roczniki będą wyćwiczone w przeciągu 32 mie­
sięcy, to znaczy, że około trze '.i lat potrwa, za­
nim regu'ai na artnja będzie orze .żkelona. 
Oprócz tego utworzona będzie specjalna armja 
zmotoryzowana, której rekruci, powoływani spo­
śród specjalistów, odbywać b-('ą służbę przy- 
gotow iwcrą w ciągu 1—2 lat. Umieszczeni oni 
będą nie w koszarach, lecz w barakach, znajdu­
jących się tuż przy nowych autostradach. Ba­
raki te są już częściowo ukończone. Przysposo­
bienie wojskowe oddziałów zmotoryzowanych 
powierzone będzie nie Reichswehrze, lecz prze­
ważnie dawnjn; oficerom rezerwy. Oficerowie 
ci już przed kilku miesiącami otrzymali okólnik 
z zapytaniem, czy będą mogli się stawić do dy­
spozycji Reichswehry na przeciąg dwu miesięcy 
w ciągu roku.

Wiedeń, 19. 3. Tel. vr
Wi dli domesieii z Berlina, powszechna służ­

ba wojskowa w Niemczech obowiązywać ma 
rovmiez i żydów.

Wprawd’ie Hiťer oraz minister spr. wewn. 
dr. Frick mliii wypowiedzieć sie przeciwko 
wciągnięciu żydów do powszechnej służby woj­
skowej w Niemczech, “g^y jednak większość 
czlonkow gabinetu wyiaoia zapatrywanie wręcz 
przeciwne, wstąpi» Hitler z planem zorganizuj, 
watila specialnych formacyi żydowskich.

Przedstawiciele Reichswehry odrzucili ten 
plan, oświadczając, że żydzi muszą podlegać 
tym samym posianowieniom co 1 aryjscy oby-

Warszawa, 19 3. Tel. wł.
Ret ’jkcla „Młodej Wsi” legjonu /bielonych 

koszul” wystosowała Ket otwarty do p Po- 
h^súiego, wiceprezydenta m Warsza* y V. teś­
cie tym re 1 akcja „Młodej Wsi” niesłychanie 
mocno atakuje pi 1'o.ioskiago za jego udział w 
sadzie obywatelskim w sprawie p. Poiaklawi- 
cza. Redakcja „Młodej Wsi” tw.erdz., że p. 
Pohosfld byl ria.j lardaiej agresywnym, a na­
wet m >»na przypuszczać, strommczym. Roba 
w rażenie prokuratoia, a nie bezstronnego sę­
dziego. Kiedy p. Pohl.sic mianowany został 
preassem centralnego komitetu do spraw mło-

Warszawa, 18. 3. Tel. wł.
Władze prokuratorskie rozesłały listy goń­

cze za znanym na gruncie warszawskim Hir- 
szem Papce, głównym udziałowcem Towarzy­
stwa dla Handl" żelazem prd firmr „Papee, 
Spółka Akcyjna". Jednym z głównych akcjona­
riuszy firmy był zmarły tragiczną śmiercią b. 
premjer hr. Sk.zy.isici, który przy p wstamu 
spółki wr ióti Kapitał, wynoszący 200.000 zl. w 
gotówce,

KonfRrencJa bałtycka
Berlin. 19. 3. PAT.
N. B. 1. donosi z Kowna: Jak sfycnać 

z wiarogodnego źródła, zapowiedziana 
konferencia ministrów spraw zagranicz­
nych państw bałtyckich wyznaczona zo­
stała na 3 i 4 V. w Kownie. Konferencja ta 
zająć ma również stanowisko wobec 
kwest)! paktu wschodniego, oraz Innych 
aktualnych spraw.

Echa kroku min. Becka
Londyn, 1Q. 3. Teł. wł.
Podczas debaty w poniedziałek popo­

łudniu, odpowiadając na interpelację w

konstytucji odbędzie st> prawdopodobnie 
w ostatnią niedzielę maja. zaś nowe wy­
bory do parlamentu — w pierwszą nie­
dziele czerwca.

Paryż. 19. 3. PAT.
„Paris Soir“ ogłasza tekst dokumentu, 

zredagowanego przez Venizelosa w języ­
ku angielskim. Dokument ten Venizelos 
wręczył współpracowniczce pisma w chwi­
li. gdy krążownik „Averow“ opuszczał 
Kaneę. W dokumencie tym. przeznaczo­
nym dla swego syna. Venizelos wyjaśnia 
motywy, które skłoniły go do przyłącze­
nia się do zbuntowanych wojsk. Jeszcze 
przed 2 miesiącami Venizelos byl prze­
ciwny temu ruchowi, ale potem naskutek 
wzrostu propagandy monarchistycznej,

watete niemieccy w odniesieniu do powszechnej 
służby wojskowe'

Wiedeń, 19. 3 Tel. wł.
\V jednpm z pism ukazały się sensacyjne 

szczegóły na temat lotnictwa dzisiejszych Nie­
miec.

Samoloty myśliwskie Niemiec mają szybkość 
40U km. na godzinę i za >patrzone są w aparaty 
fotograficzne, zdejmujące natychmiast zbombar­
dowane obiekty, aby pilot mógł naocznie prze­
konać się, czy strzał jego był celny.

We fabrykach Junkersa pełni służbę 200 
agentów Gstapo, celem ochrony objektèiv fa­
brycznych przed akcją szpiegowską. 13.000 r> 
botník św pracuje w tych fabrykach, których 
produkcja dzienna wynosi 14 samolotów. Fa­
bryka w Dornitr wyrabia samoloty .rombowe.

Kursu>ący na linji Berlin — Londyn samolot, 
zbudowany w zakładach Junkersa, muże / każ­
dej chwili zostać uzbrojony w 8 karat- iów ma­
szynowych, osiągając przy 6zybkości 300 «cm. 
gedz. wysokość pnńo m.

Pcm;vdzy słynny m konstruktorem samolo­
tów JunKersem zmarłym w lutyrr ub. roku, a 
narodowymi socjalistami Istniały niezwykle na­
prężone stosunki ponl.waż Junkeři, nie chciał 
zdradzić dla celów wojskowych tajemnicy swych 
wynafazkow. Po jego śmierci wyszła jednak ta­
jemnica ta na jaw. Polega ona na używaniu ro­
py zam.ast benzyny, co znacznie przyśpies :a 
szybkość samolotów.

Również pomiędzy ministrem Goenngiem ^ 
Fcltjnerem doszło do poważnyęh starć, ponieś 
waż Bckener nie chciał przeznaczyć budowane­
go obecnic nowego Zeppdina dla celów woj- 
skow ych. Goenng zwyciężył jednak, a nowy 
Zeppelin będzie tak skonstruowany, iz może 
być użyty do s*artu samolotów.

dzieży wiejskiej niety'Jco nie uważał ta sto­
sowne złożeń.e manduu sędziego w sądz.e oby­
watelskim, ale zaostrzył pytania i naciskał na 
świadków ze Zw.ąziku Młodzieży Ludowej w 
Ic^runku przeprowadzanej przez siebie unifi­
kacji

Ust ten dowodni, że rezygnacja posła Pola- 
Uew.cza nie zakończyła walki wjrud prorządo- 
wych organizacyj młodzieży wiejskiej. Zarz.ja 
główny Związku „Zielonych koszu 03I >sil 
równocześnie długie ośw^dczenie, w ktorei.i do­
wodzi, że sąd obywatelski w oprawie p. Pola 
kiewit za przekroczył swoje kompetencje.

Firma uruchomiła otldzlaly w całej Polsce, 
rozwijając intensywną działalność. Okazało s.ę 
jednaic, że w roku 1933 firma pcm «la wielkie 
straty i uchwalono likwidację spółki. Likwida­
torzy przekonali się, że glów.iy udziałów ie" 
Papee gospodarował nieuczciwie, prowadził fał­
szywą buchalterię, specjalnie rekonstruowaną 
dla oLSukania wspólników i władz skarbowych. 
Spadkobiercy hr. Skrzyńskiego został poważ­
nie poszkodowani.

sprawia wypowiedzenia przez Polskę 
paktów mniejszościowych, lord Eden za­
znaczył, że postępowanie mnie1'szościj- 
we jest nadal w rorcy l nie m"te być 
zmienione przez jednostronne działanie 
•akitgoś państwa. Do Ligi Narodów na­
leży uregulowanie powstałych trułnoścl.

Titulescu w Moskwie
Bukareszt, 19. 3. PAT.
Tutejsze koła polityczne zipowhdają w cią­

gu najbliższych 10 dm w.-zvtç m'nistra Tiftjłcscu 
w Moskwie, podczas której nasiąoicby miało 
ostateczne :rz iczenle się Sowietów praw do 
Besarabji i zwrot przez Moskwę skarbu rumuń­
skiego. W ewiązku z tern poseł sowtcokl, 
Ostrow^Vj wyjeżdża 20 bm. do Alo-kwy,

prześladowania oficerów i głosów prasr 
rządowej, zachęcających do zamachu na 
życie greckiego polityka, Venizelos zde­
cydował się na publiczne ogłoszenie swrr 
ich sympatyj dla powstańców, aby nio 
pozwolić na stawianie im zarzutu braku 
patriotyzmu. Zbuntowana tlota jednak, 
zamiast udać się na półr,oc do powstań­
ców. przybyła do zatoki Suda. Na wia­
domość o tern, że rząd ogłosił powstań­
ców za korsarzy, Venizelos, który pier­
wotnie wzdragał się stanąć na czele pt>" 
wstania, zdecydował się wreszcie na zso^* 
lidaryzowanie sie z niem.

Ateny. 19. 3 PAT.
Wysłano z Aten do Konstanc-” od­

dział marynarzy, złożony z 23 ludzi, aby 
skonfiskować parowiec „Nausica“ i 2 in­
ne ‘tatki, nałażace do synów Venizelrisa.

Neapol, 19. 3. PAT
We wtorek o gej-’.. 7,'J orzyhył n pair >w.ec 

„Rex”, na pokładzie którego zna.dował Aę 
VenlzdlGc z małżonką oraz 118 Innych osób, 
wśród których znajdują się b. ministrowie f 
wyżsi oficerowi*. VexrizetTS z małżoriha 1 ad- 
n,iirał Demestojas pirzew iezieir zostali do St. 
Giovanni do spec i aime zarezerwowanych apar­
tamentów. Venizetcs w rozmowie z przedsta­
wicielami prasy oświadczył: „J< stem przektę-
nany, że rząd pogwałć:! konstytucję, mając na 
cefii restaurację manarchji ” Venizelos zatrzy­
ma się przez kilka ćnl w Htaoolu, a następnie 
odjedzle prawdopodobnie do Paryża.

Ateny, 19. 3. PAT.
Minister bez teki Me taxas podał się do dy- 

misji.

Znikrlęcie dziennikarza
Paryż, Im. 3, Tel. wł.
, Pari« Mich" domoei że przebywający w 

Strasburgu t migrai t, dizunmkarz ndemipi-iko Ja­
cob, p&zbawioiny obywatelstwa niemieckiego za 
wystąpienia przeciw kanclerzow. Hitlerowi, na­
gle zginął. Przed 8 dn ami naskutek otrzyma­
nego wezwania telegraficznego Jacob wyjechał 
do Bazylei. Pomimo zapow.jdzi, żc powróci za 
3 dni, 'dotychczas nic zjawił się .w Strasburgu. 
Ostatni raz widziano go w Bazylei,, gdy wycho. 
dził z mieszkania pisarza niemieckiego Heizo 
ga. Pini Jacob ottz\nnala tvmczas-m zagadko­
wą depts lę z Zurychu, zapowiadającą, iż 
wszystko poszło dobrze. Przypuszczają, te Ja- 
cob padł ofiarą mordu kapiUi owego, ten bar- 
dziej, te narodowi socjaliśc’ wyznaczyli nagród? 
na jego głowę.

Potworny truLiciei
Teheran, 19, 3. PAT.
W nneścip Szvraz. prow. Farsistan, 

policja aresztowała niejakiego SeyJa 
Mohammed Alego, w którego nueszkan-u 
znaleziono «akorane trupy dziesięciu 
osób, zamordowanych przez niego. Ofia­
ry mordowane były przy pomocy c,'mi­
ku Potasu, podawanego Im w kawie. Na­
stępnie trupy były ohradatie zo znale­
zionych przy nich przedmiotów warto­
ściowych. Jedan z otrutych wytrzymał 
podaną mu dozą trucizny 1 zdoła! zawla* 
d>mlć policję.

Rewelacje w sprawie Stawińskiego
Paryż, 18. 3. PAT.
Zwolniony z więzienia baron Lusses» 

oskarżony swego czasu przez inspektora pofi ■ 
cli Ronyego o zabójstwo radcy Prmce a za* 
pow.edz.ał. lak donnai >,L< Journal“, ujawn e- 
nie sensacyjnvch szczegółów o stosunkach, ja­
kie łączyły Bony‘ego ze Stawnskim. Lussats 
zaznaczyli 2e zmorzony był zerwaę osobiste 
stosuiik. z Stawiuskim, gdyż ten wyrządz’1 
krzywdę itgo pizyjaclylowi. Na kilka dńJ 
przed ucieczką z Parvža — oświadczył Lus­
sats — Stawiński pod rwzorem pogodzona 
się z Lussatsem zaprosił go do kawa.ni, 
gdzie ziaw.ł się w towarzystwie inspektora 
Bony'ego. Zamiast zgody nastąpiła ostra <vy- 
mia.ia zoad, przyczcm Interweniował Insp. 
Bony. Wóry zagroził i ussatsov I, że go zaa­
resztuje. jedl będzie kontynuował kumpunją 
przeciwko Stawińskiemu. Oświadczene Lus- 
>ats‘a wywołało zrozum ałe za mteresowanie.:

Zeznpnla ojcobójszym
Paryż, 18. 3 (PAT.)
Skazana na ciężkie roboty za cli ui le 

ojca swego, Violetta Nozieres, powiadomi­
ła swego adwokata, iż w zbrodni dopo­
magał jej Jan Dabin, 6tudent uniwersytetu, 
odbywający obecnie służbę wojskową v 
koloniach. Dabina łączyły z Nozieres bliż­
sze st jsunki. przypuszczają, że wBUi*tek 
tego zeznania Vlolctty Nozieres, spt awa 
bcdzie ponownie rozpatrywanm

Burza piaskowa
Nowj Jo.k, 18. 3. (PAT)
W śr< dkowo-zachodnlch stanach szalała 

wczoraj wichura, zasypująca piaskiem znaczna 
połacie kraju. W niektórych miejscach tor ko­
lejowy został zasypany warstwą piasku, gruho- 
ści (50 cm. Wywołało to prze-wę w komunikacji 
1 ciężkie katastrofy kolejowe którt pociągnęły 
za sobą kilkadziesiąt ofiar Szczególnie dotk'i- 
wie dała się we znaki ta katastrofa w rej ni# 
gór Skalistych

0
• •

Sposób szkolenia — Potężne lotnictwo

,, raiiewH
„Zielono koszule“ atakują p. PoUoskiego

Pcćstpe oszustwo Umka Moza
na szkodę ś. p. min. A. Skrzyńskiego

^
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Cenią tylko siłę
i korzą się tylko przed siłą

(Od wlaiiego korespondenta „Po'onji“)
Paryż, w marcu. >

W telegramach, wysyłanych z Paryża, 
zapowiadano burzliwe obrady Izby w 
związku z projektem dwuletniej służby 
wojskowej. Tymczasem, jakkolwiek piąt­
kowe debaty Izby wywołały olbrzymie za­
interesowanie, dawno już nie widziałem 
tak spokojnego przebiegu obrad.

Wniosek o przedłużenie służby woj­
skowej, opiera się na artykule 40 ustrwv 
z 1928 roku. W kwietniu 1936 r. przyjdzie 
pierwszy rocznik wojenny i aż do 1940 
będą podlegali poborowi mężczyźni, uro­
dzeni w latach wojny. Otóż te lata — są 
to tak zwane „années creuses“ — lata, 
wydrążone wojną, w których mieliśmy do 
czynienia z ogromnym spadkiem urodzin. 
Z tego też powodu zamiast normalnego 
kontyngentu rekruta, wynoszącego dotych­
czas 230 tysięcy, liczba powołanych pod 
broń bęazie aż do roku 1340 spadać, osią­
gając przeciętną 118 tysięcy. V 1 ym sa­
mym czasie Niemcy rozporządzają armją 
Zawodową, złożoną z 480 tysięcy ludzi, 
Oprócz przysposobienia wojskowego.

Rezultat ten, że w 1936 Niemcy będą 
ftueli do dyspozycji 600 tysięcy ludzi, któ­
rym Franca mogłaby przeciwstawić wraz 
z pułkami kolonjalnemi, stacjonowanemi 
w metropnlji, jedynie 278 tysięcy żołnie­
rzy. Wniosek, nasuwający się ze zesta­
wiania cyfr, jest pro ity: należy przedłu­
żyć okres służby wojskowej, aby w ten 
sposób wyrównać dysproporcję między 
armjami dwuch sąsiadujących ze »obą 
państw. Rząd zapowiedział wyraźnie że 
opiera się na ustawie o jednorocznej służ­
bie wojskowej, ale stosunki, które wy­
tworzyły się ostatnio w Europie, zmusza­
ją Francję do polityki, liczącej się z ko­
niecznością zabezpieczenia pokoju innemi 
środkami, aniżeli te, które stosowano do­
tychczas.

Wynik głosowania był pewny na dłu­
go przed rozpoczęciem debaty. Kiedy w 
czasie przemówienia Flandina padły pier­
wsze oklaski na ławach poselskich — 
można było doskonale zdać sobie sprawę 
że wniosek rządu zostanie przyjęty. Opo­
zycja, którą podjęto ze strony skrajnej le­
wicy I grupy Daladiera — była słaba.

Pod uzylm adresem?
Imieniem Wspólnego Frontu przema­

wiał Leon Blum. Mówił przez dwie godzi­
ny i mówił źle. Argumenty, które przyta­
czał przywódca socjalistów francuskich, 
nie wywoływały w Izbie najmniejszej re­
akcji. Leon Blum oświadczał wprawdzie, 
że w razie naiazdu niemieckiego „cała kla­
sa robotnicza Francji podniesie się, jak je­
den mąż“ — ale twierdził, że wystarczą 
fortyfikacje, zbudowane kosztem ośmiu 
miijardów franków, aby odeprzeć ewen­
tualny atak. Głosił konieczność „propa­
gandy pokoju“, gdyż jedynie to zdoła za­
bezpieczyć nas przed nową wojną

Z ironicznym uśmiechem przysłuchi­
wano się długim jego wywodom na ławach 
prawicy i centrum. Gdy skończył — z na­
rodowej grupy Unji Republikańskiej pa­
dło jedno tylko zdanie:

— Ma pan rację, mówiąc o koniecz­
ności propagandy pokoju. Ale dlaczego 
zwraca się pan pod adresem Francji, a nie 
Berlina?

Słowa te oddawały wiernie nastrój, ja­
ki panował w Izbie. Podkreśliło go je­
szcze przemówienie b. ministra wojny 
pułk. Faory'ego, który cyfrowo wykazał, 
że we Francji nietylko nie dążono do 
zwiększenia efektywów wojskowych, ale 
przeciwnie, robiono wszystko możliwe, 
aby całej organizacji armji nadać charak­
ter jaknajbardzicj obronny.

Pacytizm, który jest pokusy
— Ale właśnie te metody — mówił 

Fabry — spowodowały olbrzymie zbroje­
nia niemieckie. Jeżeli Europa może mieć 
słuszny żal do państwa, którego polityka 
idzie po linji ustawicznych wichrzeń 1 
ustawicznego niepokoju — to wszelkie 
pretensje należy skierować do Trzeciej 
Rzeszy. Niemcy odrzucały wszystkie pro­
jekty porozumienia. Niemcy opuściły Ge­
newę w przeddzień przyjęcia Konwencji 
Rozbrojeniowej, uniemożliwiając w ten spo­
sób dalszą dyskusję. Niemcy wreszcie nie­
tylko, że przeprowadzają zbrojenia, ale 
nawet nie zadają sobie żadnego trudu, 
aby się kryć z wyraźnym sabotażem 
wszystkich postanowień traktatu. Pacyfizm 
p. Bluma nie jest dla nich przykładem — 
lecz pokusą. ,

Zerwała się burza oklasków. Gdy p. 
Fabry schodził z trybuny, część posłów na 
prawicy podniosła się z miejsc, wyraża­
jąc w ten sposób uznanie dla tych poglą­
dów, które coraz to bardziej stają się wy­
razem ogromnej większości opinji Francji.

Wiadomości z Berlina
Nikt jednak nie sąd/ił, aby bieg wyda­

rzeń potwierdził raz jeszcze i to dosłow­
nie w przeciągu kilku godzin słuszność 
argumentów, że w stosunku do Niemiec 
jedynie racjonalną jest polityka energicz­
nych decyzyj i śmiałych, prawdziwie mę­
skich wystąpień. Posiedzenie parlamentu 
skończyło się w sobotę o drugiej w no­
cy. W ten sam dzień, o godzinie piątej po 
południu, wiedział już Paryż o decyzji 
rządu Hitlera, przekreślającej wszystkie 
postanowienia piątej części Traktatu Wer­
salskiego.

Odbiciem nastrojów Francji jest Pa­
ryż — i reakcja stolicy jest w przełomo­
wych wypadkach więcej miarodajną od 
deklaracyj ministrów i artykułów praso­
wych. Otóż półtora roku temu, kiedy przy­
szła w ów sobotni, jesienny wieczór pier­
wsza wiadomość o wystąpieniu Nien.iec 
z Ligi Narodow — wywołała ona raczej 
zdziwienie. Sadzono — i Sądzono trafnie 
— że jest to wielki manewr polityczny, 
obliczony na reakcję we Włoszech i moż­
liwość podważenia całej instytucji genew­
skiej. Nie kryto się z oburzeniem — ale 
przybierało ono inną formę, ówczesną de­
cyzję Hitlera uważano za pewnego rodza­
ju „trick“ dyplomatyczny.

W sobotę wieczorem, gdy megarony 
na balkonach wielkich redakcyj transmito­
wały „Deutschland über alles“, pieśń „du­
my i buty“, śpiewaną przez tysięczne ze­
brane tłumy na ulicach berlińskich, gdy na 
Boulevard des Italiens rozległy się słowa 
„von Eisass bis zum Memel", gdy towa­
rzyszył im ryk gardzieli, wiwatujących na 
cześć Hitlera — Paryż zachował najzupeł­
niejszy spokój. Spokój decyzji.

Odpowiedź ulicy
— Ca y est — mówiono. Okazało się, 

iż polityka ustępstw, chęć pozyskania Nie­
miec dla współpracy nad wielkiem dzie­
łem pokoju — zawiodła. Okazało się, że 
mieli rację ci, którzy twierdzili, iż Niem­
cy cenią tylko siłę i korzą się tylko przed 
siłą. Jeżeli więc są to jedyne metody, któ­
re mogą zapewnić pokój Europie — to 
u zeba je zastosować. Polityka Barthou i 
Lavala doprowadziła do porozumienia, 
niemal przymierza z Włochami i Angiją. 
Włochy zbliżają się do Jugosławji. Rosję 
Sowiecką mamy raczej z nami, aniżeli 
przeciwko nam. Możemy Uczyć na Matą 
Ententę, na blok bałkański. Jeżeli cała Eu­
ropa, zagrożona przez Niemcy, wystąpi 
wspólnie i energicznie — nie potrzebuje­
my obawiać się wojny. A jeżeli Trzecia 
Rzesza w przystępstwie szaleństwa ją

My wszyscy jesteśmy przeciwni dwuletniej służbie wojskowe] we Francji.
(„Gringout ') Rys. Patu1 iribe.

Romantyczna „WENECJA PÓŁNOCY arć J 
nadbrdaiSst'i BYDGOSZCZ słynie z przywiq- 
zanla do rzeczy solidnych. Stqd też nawet ha- 
lailiwa reklama nie zdoła odwieść nadob­
nych „Wenecjanek" od używania 
znanego ..KREMU M1AFLOR - 
i Świetnego pudru higienicz­
nego „LORAN" ----
HENRYK ŻAK.
PaznaA,

sprowokuje — to cała awantura skończy 
się straszną klęską Niemiec.

— Chodziłem długo po wielkich bul­
warach; bardzo już późno wstąpiłem do 
małego, robotniczego „bistra“, koło „Pla­
ce ďltalie“. Jest doprawdy trudném Ho 
uwierzenia, jak czynny udział bierze całe 
społeczeństwo w życiu politycznem swe 
go państwa, jak bardzo obchodzą luozi 
wszystkich warstw i zawodów wypadki, 
dotyczące losów Francji. W małym barze 
nie grano w „belotkę“, natomiast dyskusja 
w sprawie wystąpienia Hitlera odchodziła w 
całej pełni.

— Hitler, c*est la guerre — dowodził 
jakiś konduktor autobusów — niema co, 
tylko trzeba zbliżyć się do Rosji.

Przy bufecie ktoś walił pięścią w stół, 
krzycząc na cały lokal:

— Voila, c‘est assez! Mamy dosyć tych 
historyj niemieckich I Gdyby Europa była 
mądra, tobyśmy ich już dawno nauczyli 
ręzumu!

Skromne życzenie!
Gdyby Europa była mądra. Gdyby 

przynajmniej w cnwilach decydujących 0- 
kazała się naprawdę jednolita i zjedno­
czona w obronie swej wielkiej cywiliza­
cji, swego posłannictwa w świccie, swe­
go bytu... Dwadzieścia miljonów ludzi 
kosztowało wygranie wojny. Kiedyś do­
wiemy się, ile kosztował przegrany i prze- 
frymarczony pokój... Tad. Kiełpłński.

Co się dzieje za kulisami
Legjonu Młodych i Straży Przedniej

Warszawa, w marcu.
I znowu uwaga społeczeństwa skiero­

wała się ku Legjonowi Młodych i Straży 
Przedniej.

W Łucku red. Laskowski na akademji 
Legjonu Młodych otwarcie wypowiedział 
wojnę... Kościołowi katolickiemu, co wy­
wołało, jak wiadomo, protest wojewody, 
przerwanie uroczystości i wielkie porusze­
nie opinji. W Warszawie toczy się proces 
b. komendanta Legjonu Młodych, Zbignie­
wa Zapasiewicza, przeciw redaktorowi 
„Czasu“ p. Łubieńskiemu, za to, że ten 
oskarżył w druku p. Zapasiewicza i towa­
rzyszy o karjerowiczowstwo i spekulacje 
pieniężne. Niedawno ogłoszono w prasie 
urywki z „Kuźni Młodych“, organu Straży 
Przedniej, świadczące, że w tej młodocia­
nej organizacji panują również tendencje 
komunistyczne i antykatolickie.

Faktów takich możnaby wyliczyć wię­
cej. Nie mogą one nie budzić niepokoju. 
Co się właściwie dzieje w tych zrzesze­
niach? Czy istotnie przeważają w nich 
prądy bezbożnicze i bolszewizujące? Czy 
posiadają jakieś materjalne poparcie z ze­
wnątrz? Czy pozostają w jakimś związ­
ku ze sobą? Jaka jest ich organizacja we­
wnętrzna? Co jest prawdy w wiadomo­
ściach o tkwiących w nich tajnych kli­
kach, które działają poza plecami jaw­
nych władz towarzystwa?

Mamy możność częściowego bodaj 
wyświetlenia tych kwestyj. Zaczniemy od 
organizacji, r

ORGANIZACJA.
Na czele Legjonu Młodych stoi komen­

da główna. Dzieli się ona na „obwody“, 
nie w znaczeniu okręgów terytorjalnych. 
ale raczej zakresów działania. Istnieje 
więc n. p. obwód akademicki (praca 
wśród akademików). Istnieje też obwód 
szkolny (praca wśród młodzieży szkolnej) 
i t. d.

W organizacji władz zastosowany jest 
system, przywódców {Führerprinzip),

Władcą naczelnym jest komendant 
główny. Jemu podlegają, inspektor, który 
reprezentuje władzę administracyjną i u- 
zgadnia działalność obwodów, oraz szef 
dyscyplinarny. Następnie skolei komen­
danci obwodów, i wreszcie im podlegli — 
kierownicy grup.

Analogicznie w Straży Przedniej: na­
czelnikowi organizacji podlega główny 
instruktor, referenci różnych działów etc. 
Następują naczelnicy (bądź też naczel­
niczki) okręgów terytorjalnych i podlega­
jący un instruktorzy oraz kierownicy „ze­
społów“, liczących po 10—15 członków.

„Władze“ w „Straży Przedniej“ nic są 
wybieralne. Wszyscy ci kierownicy, refe­
renci, instruktorzy, naczelnicy, inspekto­
rzy, komendanci etc., są mianowani i od­
woływani przez odpowiednie władze bez­
pośrednio wyższe.

Nasuwa się pytanie, kto mianuje na­
czelnego władcę organizacji? Jeśli chodzi 
o Straż Przednią, to podlega ona teraz 
opiece p. Makucha, naczelnika wyozialu 
w Ministerstwie W. R. i O. P. Stąd wno- 
sićby należ.ało, że to on mianuje naczel­
nika Straży Pizedniej. Komendanta głów­
nego Legjonu Młodych powołuje umyto 
co dwa lata walny zjazd delegatów, a 
w praktyce kandydat jest zgóry wyzna­
czony przez wyższe czynniki.

We wszystkich sprawach praktycznych 
odbywają się nie zebrania, ale odprawy, 
na których naturalnie niema dyskusji, ani 
tern mniej głosowania: obwieszcza się de­
cyzje, dając co najwvžej wyjaśnienia.

Jak się przedstawia stosunek organiza­
cyjny Starzy Przedniej do władz szkol­
nych?

Przed założeniem zespołu „naczelnik“ 
okręgu zwraca się do kuratora okręgu 
szkolnego. Kurator, lub upoważniony 
przez niego wizytator, ustala wspólnie 
z naczelnikiem, w jakich zakładach nau­
kowych mają powstać zespoły. Na pod­
stawie tych danych, wyznaczony instruk­

tor zgłasza się do odpowiedniego dyrek­
tora szkoły 1 po uzgodnieniu szczegółów 
praktycznych, zakłada zespoły, poczem 
podaje dyrektorowi do wiadomości spis 
członków, adres, etc. jak widzimy, tu zo­
stała do pewnego stopnia przełamana za­
sada bezpośredniej drogi służbowej. De­
cyzja o tworzeniu zespołów zapada ponad 
głową niejako dyrektora danej szkoły, któ­
rego dopiero ex post informuje się o fak­
cie.

Takie są ramy organizacyjne obu zrze­
szeń naogół znane, w każdym razie ja­
wne. Co jest jednak rzeczą szczególnie 
interesującą, to że poza temi jawnemi ra­
mami ukrywają się jeszcze jakieś tajne, 
nieznane ogółowi członków tych zrzeszeń, 
a może i władzom szkolnym zręby orga­
nizacyjne.

Jest to fakt, ujawniony już dzisiaj, jeśli 
chodzi o Legjon Młodych.

A mianowicie: dla prac na terenie
szkoły średniej istniała dawniej w Legjo- 
nie Młodych t. zw. „Kolumna Mlodvch“. 
Kolumna ta została przekształcona w ob­
wód VII szkolny. Cała działalność tego 
obwodu jest zakonspirowana. Co więcej 
istnieje w zakresie jego działania t. zw. 
„Filarecja, konspiracja szkolna L. M.“ 
(znak F.). W związku z rozłamem, jaki 
się dokonał w jesieni 1934 r., praca kół 
tej „Filarecji“, została zawieszona, zdaje 
się dlatego, że Filarecja należała do czyn­
ników, zbuntowanych przeciw kierowni­
ctwu.

Nadto istnieją w Legjon ie Młodych 
dwie wewnętrzne, tajne organizacje o cha­
rakterze „elitarnym“: „Alfa“ i „Gwardja". 
„Alta“ jest organizacją kierowniczą, 
„Gwardja“ — porządkową, żandarme- 
ryjną.

Czy te elementy niejawne, zakonspiro­
wane działają także na terenie Straży 
Przedniej? Oto pytanie, na które postara­
my się odpowiedzieć. N.
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Kona zarumieniła się. Szczerość 
teiïo komolemeiitu sprawiła iej praw­
dziwą radość. W ustach kanonika miał 
Oi] .szczególną moc. Siła i godność, bi­
jące od jego szerokich ramion i wyra­
zistej. myślącej twarzy oraz poważne, 
a przecież uprzejme obejście wyodręb 
niały go w iej pojęciu od innych męż­
czyzn, z którymi sio stykała. Wypo­
wiadając ogólniki na temat mężczyzn 
i ich dziwactw, nigdy nie brała ńod 
uwagę jego osoby. Jego zawód, stano­
wisko i indywidualność stawiały go 
jakby narpwni z ojcem, którego nie 
pamiętała i Cladstone‘m, sławnym la­
ryngologiem. u którego kiedyś była. 
Rozmawiając z nim, czuła się szczęśli­
wa, jak nigdy.

Kanonik obejrzał się na swoje to­
warzystwo. zajęte ożywioną rozmo­
wa, i widząc, że nikt nie okazuje po­
śpiechu. oparł się o krawędź estrady.

— Musi pani uważać, żeby się nie 
zaziębić! — zauważył po chwili. — 
Pogoda nienajlepsza.

— O, niech pan się nie obawia. Do 
rana przyjdę do siebie! — odpowie­
działa Iwona.

— O jutro się nie martwię, chociaż 
toby bvło prawdziwe nieszczęście. Je­
stem niespokojny o pani gardło.

— Niech pan mnie nie psuje, kano­
niku! Jestem przyzwyczajona wycho­
dzić na każdą pogodę! Muszę wycho­
dzić!

— To bardzo źle! Pani Jest na to 
za wątła!

— O, jestem silniejsza, niż się zda­
je. Krzepka ze mnie niewiasta!

Wypowiedziała z takim wdziękiem 
ïe słowa, niezgodne ze swoim wyglą­
dem. że kanonik roześmiał się, odrzu­
cając głowę wtył.

— Gdybym miał właaze nad panią, 
nie pozwoliłbym pani igrać ze zdro­
wiem! — rzekł z powagą, ale żartobli­
wie.

— Pan ma nade mną ogromną wła­
dzę! Nigdybym się panu nie sprzeci­
wiła!

Opierając ręce o krawędź estrady, 
pochylił się ku niej z pewną skwapli- 
wością.

— Czy pan! ma o mnfe aż tak po­
chlebne wyobrażenie? — zapytał pół­
głosem.

— Naturalnie, jaknajpocnlebnicjsze! 
odpowiedziała niewinnie Iwona. — Czy 
pan nie czuje?

Już miał odpowiedzieć, gdy, obej­
rzawszy się, pochwycił przypadkowo 
ironiczne spojrzenie pani Winstanley 
a ironja jest dla uczucia zabójcza.

Pogładził więc tylko szpakowate 
bokobrody i wyprostował się.

— Nie mogę zatrzymywać bisku­
pa! — rzekł.

— A ja pan! Winstanley.
Połączyli się z towarzystwem i Iwo­

na wysłuchała z dziecinnem zadowo­
leniem powinszować I komplementów.

Za chwilę nastąpiło rozstanie. Ka­
nonik, odjeżdżając z biskupem, spoglą­
dał na niego z bardzo świeckiemi uczu­
ciami.

Późnym wieczorem Vandeleur sie­
dział w hotelowvm saloniku u panny 
Vicary, paląc papierosa. Jako przyja­
ciele Iwony byli zaproszeni na obiad 
przez panią Winstanley. Vandeleur, za­
chwycony uprzt imością tej damy, wy­
chwalał ja w celtyckich przenośniach.

— Jaibym iei ufała tylko na oko! — 
rzekła Geraldyna. — Co wieczór, roz­
bierając sie. zawiesza swój uśmiech 
na toalecie.

— Słuchajcie narody, co mówi ko­
bieta! — rzekł Irlandczyk.

— O. właśnie! — odrzuciła sarka­
stycznie. — Pewnie cl się zdaje, że ona 
polubiła Iwonę7,

— Natuialnie! Z pewnością myśli 
teraz o jej milej buzi.

— Onaby ją w tej chwili poczęsto­
wała trucizną!

— O! Do licha! — wykrzyknął Van­
deleur, gasząc przez nieuwagę zapał­
kę, którą chciał zapalić świeżego pa­
pierosa. — Tylko kobieta potrafi sti ze- 
lić ni z tego. ni z owego takim szatań­
skim ponwslem!

— A tylko mężczyzna potrafi uto­
pić inteligencje w obiedzie... Ale ja mam 
oczy i logiczną głowę... Tylko nie 
przecz! Dotychczas pierwsze skrzyp­
ce grała w tym nędznym, nrowinciw- 
nainym święcie pani Winstanley. W tej 
chwili kto jest pierwszy?

— Ty, Geraldvno, wielka soprani­
stko Londynu!

Geraldyna nie raczyła zauważyć 
pochlebstwa.

— Właśnie, że Iwona. Ręczę ci. że 
Fulminster mówi dziś głównie o niej. 
Pani Winstanley nie posiada się z© 
zgryzoty... Doprawdy, mężczyźni, są 
tępi. Przecież ten cały festiwal, to jed­
na wielka apoteoza Iwony!

— Powiedz raczei: k a n o n i za- 
c f a Iwony! — odrzucił dowcipnie 
Vandeleur.

Panna Vicary opadła na poręcz fo­
telu z przyjaznym uśmiechem na twa­
rzy.

— Van, ty jednak nie jesteś taki 
głupi!

— Już mi to mówiono! — zachi­
chotał. — No, ale kochana mała źrebi 
dobrą partię.

— Co takiego? Nie, z tobą trudno 
wvtrzymač.

— Widzę to! — odparł Vandeleur.
— Iwona odda głowę za każdego 

mężczyznę, byle ją wzruszył bekiem 
lub natarczywością! — ciągnęła ar­
tystka, wstając. — A potemby ‘■ie bie­
dactwo usprawiedliwiało: ..On tak
prosił, moja droga“! Niema na świecie 
mężczyzny, któryby był jej godny!

— Tu się z tobą zgodzę — rzekł 
Vandeleur.

Tymczasem Iwona kladia się spać, 
zupełnie nieświadoma przyczyn obu­
rzenia przyjaciółki. Wspomnienie arty­
stycznego tryumfu dnia i szczodrych 
pochwal kanonika wprawiało ia w 
przyjemne rozmarzenie.

Ale jeżeli istniał mężczyzna, o któ­
rym myślała z czułością, to był nim 
nieszczęśliwy przyjaciel z panieńskich 
czasów, płynący na wygnanie w mur- 
ską da!, wśród jesiennej szarugi.

ROZDZIAŁ IX. * 
PRZESZŁOŚĆ, TERAŹNIEJSZOŚĆ 

I PRZYSZŁOŚĆ.
Jeżeli geniusz polega na obłędzie 

wielka wrażliwość świadczy o '.wy­
rodnieniu. a uczuciowość jest objawem

nerwowości; jeżeli jakość charakteru 
jest uzależniona od dziedziczności to 
psychologia porównawcza może nam 
wyświetlić wieie rzeczy. Wychodząc 
z tych założeń, możnaby wprost do­
wieść, że rodzinna newroza, oojawia- 
jąc się w każdym poszczególnym wy­
padku różnie, zawiodła Stefana Chise- 
ly do wiezienia, a jego kuzyna kano­
nika rzuciła do nóg Iwonie. Przesłan­
ki mogą być błędne, wniosek wydaje 
się prawdopodobny.

Obaj mieli skłonności arystyczne, 
a co za ttm Idzie, pociąg do piękna. 
Ta, wyrażając się książkowo, choroba 
wrażliwości, poniosła Stefana za dale­
ko. bo poza granice zasad moralnych. 
Ta sama choroba przeważała niekie­
dy nad wrodzoną surowością i nie- 
ugiętością kanonika. Ale jeżeli dla 
pierwszego z nich była przekleń­
stwem. to dla drugiego błogosławień­
stwem.

Kanonik, w polityce — torys, w re- 
ligji — surowy anglikanin. w poglą­
dach społecznych — arystokrata, dum­
ny z tradycyi rodowych, w moralno­
ści — konwencjonalista, w interesach 
— przenikliwy i nieposzlakowany czło­
wiek, miał niewiele zdrowych przy­
miotów. od których zależy miły cha­
rakter. Głębokie poczucie estetyczne 
stanowiło przywarę tego surowo cno­
tliwego człowieka, przywarę społecz­
nie zbawczą, bo darzącą go szczęściem 
1 wiążącą z bliźnimi.

Piękny głos Iwony pociągnął go 
już przed kilku laty. Później podzia­
łało piękno jej twarzy.

Ale dopiero gdy pojął piękno jej du­
szy. które splótł nieświadomie z lei 
głosem, twarzą 1 prostotą myśli 1 
uczynków, odkrvł w sobie głebsze 
uczucie. Początkowo jak gdyby doj­
rzał duszę swego ulubionego Greuze'a, 
jak gdyby zgłębił bezdeń niewinnych 
oczu dziewczynki z jabłkiem w reku i 
przyglądał sie jej z poetycznem zdu­
mieniem. Ale surowsza strona natury 
wprędce dała o sobie znać. Odzyskaw­
szy równowagę umysłową, zrozumiał, 
że zakochał sie jak zwykły śmiertel­
nik 1 pomyślał trzeźwo o małżeństwie.

Dawniej nieraz się zastanawiał nad 
korzystnemi stronami małżeństwa, 
szacownego stanu, przystojącego jego 
stanowisku, narówni z obowiązkami 
ojcowskiemi. Uważał, że człowiek je­
go pokroju powinien się poddać tym 
obowiązkom dla większej Chwały Bo­
żej.

(Ciąg dalstv miro)
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12.03 Wir dom irwteoi'C'fltfrt« ‘2.CÖ 1'iuzs*» - 
12 50 Chwilka dla kobirt. 13.00 CralkowsMego koncert 
skrzypcowy w wyk. BroolvUw« Hubwmsmr fetytjK 
13.50 Cz uta fieldy zboŁowo-tuw rowel 14.00-14.48 
Fragmenty * ooer Otyty). «.45 Muzyka lekka. 16.30 
„Pani domu I lei pomoonlcs“. Hł.43 Płyty. IT.15 -Ja­
niec w IHaraiturzt skrzypcowe! I fortepianowej". 18.00 
piosenki w wyk Witolda Eletotorowtoa. io.18 Wesoły 
sketch. 18.30 Ogłoszenie konsursn dla u zleci. 18.45 
Schumanna etiudy (płyty). »•» -Ogrodnik tbtid“ - 
wy 1. Wl.d. Wtosflc. 19.29 Wladomoid SDOrtowe. 19.38 
Muzyka. 20.00 Fragment operowy. 21.00 Koncert a »»•« 
oowskd 21.30 Pondy radiotechniczne. 21.40 Heini pol­
skie. 22.19 Muzyka taneczna. 23.05—23.30 Skrzynka 
(r „lCTlsV.1.

Warszawa (1339.5 m) 6 30 Al dyn'i poranna. 13.08 
Koncert zespołu jlor.owego. 13.00 Muzyka P-t-1 w 
(płyty). 15 43 Koncert zespołu salonowego. 16.45 Płyty. 
1715 Koncert wokalny 18.00 Pnsenkl. 18.45 Z <»«• 
Ryszair la Straussa (płyty). ».13 A««5- Woradta ze Lwo­
wa 21.00 Konourt szopenowski. 21.40 Pieinl polsal*. 
(Transm. z Podania). 22.15 i 23.06 Muzyka lekka.

Kraków (293.5 m) 6.30 Transm. a W-rszawj 12— 
Transm. z Warszawy. 13.00 Koncert utworów Cz-f-ow- 
skiego z płyt. 13 45 Transm. s Warszawy. 16.45 Pły­
ty 17.15 Transm. J Warszawy. 18.43 Płyty. »-18 
Transm. ce Lwowa I Wam: wy. 22.19 Transm. s War*
Łzawy. _ M

Lfidt (224 m) 6.30 Trtnsm. « Wars-ww?. wJw 
Transm z WrrszaJry. 1400 Murvkz salonowa Cpl"1 ij- 
15 45—1 ‘.30 Transm. « Warszawy I Krtkova. 18.48 
Utwory Paganiniego .18.30—21.30 Ti. usnu s Warazawy I 
Lwowa. 22.15 Třmím. z Wrszfwy.

PoznaA (145,4 w) 6.30 Audycja poranna z Warszawy. 
II 57 Transm. z Wirszawy. 13.00 Wesoła muzyki aa 
płytach. 15.45 Transm. 1 Warszawy. 16.45 iozel 
Schmidt Śpiewa. 17.00 Trf-r,m. * KiJtow» t Warszawy. 
18.45 Transm. z Warszawy. » 15 Ttí tum ze Lwowz I 
Warszawy. 21.40 Pieści polskie. 22.15 Transm. z War­
szawy.

KONCERTY TACiRANICZNE.
Wroclaw (315.8 tn) godj. 6.35. 12.00. 16.30, 20.56.
Mediolan (348,6 ut) fodz. 11.30. 13.35, 17.05. 20.4S,
Praga (470,3 m) godz. 10.15. 15.55. 16.45. 19.25.
Wlefiad (506.8 m) godz. 12.00. 17.10. 19.30. ’2.00.
Budapeszt (550,5 m) godz. 13.40, 18.40, 21.».

CZWARTEK, 21 MARCA »3* R.

Katowice. 6.» Audycja poranna. 11.37 Sygnał SZI rt 
12.03 Wiadome Sd. mrtooroloUczne. 12.05 Audycja dla 
szkól: ..W murowane] gówuilcy ttftoowaB zhófcilcy...“. 
12,30 Poranek rmizyazny szkolny. 13.00 ChwMVa dla ko- 
Wet. 13.50 Ceduła giełdy zOoiowo-towarowel- 18.43 Mu 
tył lUcka. 16,30 Pogadanka w łez. trrncu kPn. 16.46 
P*eto a-ka hltzpaósku Argent1« (płyty). 17.00 „Ohidio- 
sCenJ Uczą alt «nôw’d" 17.15 »Sonaty L. v Beetho­
vena". 17 35 Płyty. 17.50 Poradnik m* Iowy 18.09 PEe- 
iuł włoskie. 18 4d PRwmrtal ivsylJcle (płyty). 19.15 Porud- 
nłk tirrystyczi-o-sportowy. 19.23 Wiadomości spw.owe. 
19,38 Utwory na wkîjoczelt. ».00 Wiosna w róinyeh 
Itra’sdi (koncert). 31.00 Teatr Wyobraźni — słuchowisko 
Józefa Miye-ta p. t ostatni wvrtuoz“. 31.30 Koncert 
ajrartortoCTiy. 22 AS Muzyka tanecww.

Warszawa (IBM m> 6.30 AutSycla poranna. 12 03 
Audycja dla «zfcól. 12.30 l 13.10 Poranek szkolny ze 
Lwowa. 15.4b Koncert ortfoetiry I monologi. 1645 
„Wtsola muzyczka" (płyty). 17-00 „Głuchoniemi sein 
sdc mówić", rerpriai. 1718 Koncert z cyklu ..Sonaty 
Birthovina" 1735 Płyty. 18.00 Pteinl włoskie. 18.-« 
Płyty. 19.35 Kortce.ł z Wilna. »00 Od i iH v w«n 
wsjędria... Konrer* Orkiestry P. R. 21."0 Teatr Wy- 
rtwcinl nadule sludKnrtsko. 21.30 Koncert ayml. 22.18 
i 2306 Muzyka lekka.

Kraków (293,5 m) 6.30 Transm. s Warszawy. .2,03 
Transm. z Warszawy. 15.45 Transm. n Warszawy. 16.49 
Płyty. 17.00 Tn asm j Wircznwy. 17.35 Płyt” 1Ï.S0 
Transit ze Lwowa i Warszawy. 18.49 Muzyka lekka n 
płyt. 19.30 Transit, c Warszawy I Wilna. 21.19 T-arssm, 
z W' r:,zawy.

Łódź 1224 m) 6.» Audycja ■ Wrrrzawy. .203 
Transm. i W: ruswy. 14.00 Oodjtnj Wilców (płyty). 
15.45—18.30 Transm. J Warsz_wy 1 Lwowa. 18.45 Plł- 
ty. 19 30 I 22.19 Transm. c Warszawy 1 W11!*.

Poznaň (343,4 m) 6 30 Audycja poranna t War­
szawy. 11.97 Transm. z Warszawy. 14 00 Koncert 
mistrzowski na płytach. 15.44 Transm. c Warszawy. 
16.45 Piosenki. 17.35 WaKe z opeutek. 17.50 Transm. 
z Warazawy. i Lwów,:. 18,30 Aregdrty poznańskie. W> W 
Ptoónl polské W.35 Transm. a Wilna i Warazawy. *2.16 
Transm. « Warszawy.

KONCERTY IAORAN1CZNE.

Wrocťjw (315,8 m) godz. 6.35, 12.00, 16.30, 21.15.
Mediolan (368,4 m) pódl. 12.30, 19.00, ».45.
Praga (47H.2 m) godz. 10.15, 12.35, 17.29. Ł™
Wiedeń ttoó.8 m) gedz. 12.00. 16.10. 19.45. 21.00.
Budspt tl (650,5 m) godz. 13.30, 17.39, 22*00.

C7Y W1LCIE, ZE—
(—) Na podstawie rowti ustawy — fabry­

ki aparatów Tad.owych nadawczych . odbior­
czych w Austrii mogą praoowaó ledyni» na 
mocy pozwolenia i pod natt/orcim państwa.

— Hiszpan Ja opia xw?'a platí rozbudowy 
sieci stacyj naua wczyoh. W Casn trzech lat 
midowanych będzie 11 stacyj nadawezveh.

— W Austrji obowiązuje nadal opłacanie 
abo lamcnit-i radiowego za cały rok. przyczam 
wymówienie go na rastept.y rok moie nastą­
pić najpóźniej do dnia 30 listopada.

— Radio idandzkie ogiosilo konkurs na 
stanowisko dyrektn a pr oz r am o w ego. Wyma­
gane są: znajomość sztuki, muzyki, teatr i, 
wykształcenie literackie, histeryczne, do­
świadczenie w pracy w nstytuciach muzycz­
nych 1 leatralnvah oraz znajomość Jednezo 
lub więcej Języków europejskich. — Au nas?

— W Londynie otwarto teatr radiowy, w 
którym występować będą artyści znam pu­
bliczności z radja.



Nr. 374« — 20. 3. 35. Słr. j

Z Miska
i zdaleka

NOWE ŻRÓDIO ŚMIERTELNOŚCI.
Istnieje «jilędzynaroduwa nomenklatura 

fodajów śmiertelności, m. Jęta przez rszy- 
stUe wielkie państwa. Zawiera ona 189 po- 
zycy], w którycn figurida rr-zne przyczyny 
zgonów. „Vutomobiiizm“ nie tiguruje dotych­
czas wśród nich. Ale oto w Stanach Zjedno­
czonych zdecydowano wciągnąć „eutoinobi- 
Itzm“ na Ibtę przyczyn śmiertelności, Jako 
nową pozycłę numer 190. Statystyka zgonów 
w U.S.A. wskazuje następującą Lkrarch'j 
śmiertel.iO '-l: grypa — 10.193 zgony, auto. 
m o b i II i z m — 10.168, tyius — 8.007, “.*gi • 
na pectoris — 8.031, nerki 1 wątroba — 6.598, 
alkoholizm — 1.611 (są to cytry za okres J-d- 
nego miesiąca w roku 1933).

„MASZOPERJE*. (
Na półwyspie Helskim upraw lane są raj 

większe roki Jcznie połowy węgorzy w sieci 
zwane żakami, pozatem połowy łososi | szpro­
tów niewodami, to też na okics powyższych 
połowów zawiązują się wśród rybaków mie­
rzei Helskiej spółki rybackie, zwane „M a- 
szoperje*. Jeden bowiem rybak, nawet 
przy pomocy swej rodziny nie lest w stanie 
kontynuować tych połowów, które wymaga­
ją do obsługi np. niewodu ki'ka, nawet kil- 
Laiukścio osób. Maszoperje mają na wybrze­
żu już swą tradycję, a Istnienia -eh datuje się 
od wieków. Na czele maszoperji stt>| starszy 
rybak zwany „Szopę r". Brzeg dziel] on 
na odcinki I wyznaczą „maszopt-m“ teren po­
łowu. Cr rocznie następnie zmiana miejsca I 
jmszopi przechodzą na inny, zwykle sąsiedni 
«dclŁSk. Kaldy z uczestników nia&zoperji zo-

ILU LUDZI ZW1FDZ1LO MAUZOLEUM 
LENINA.

W Ciągu ostatnich dziesięciu lat mauzole­
um Loirna na Czerwonym Placu w Moskwie 
zwiedziło osiem n.UJonów ludzi, reprezentu­
jących nieomal wszystkie narodowości świa­
ta.

ZAROBKI ZAV/ODPWYCH AUTOMOBILI- 
STÓW.

Według włoskiego czasopisma »portowe­
go „Oazetta delio Sport“, zawodowi automo- 
b liści, biorący udział w wyścigach między 
narodowych na samochodach, Współzawodni­
czących z sobą firm, wynagradzani są bardzc 
wysoko ze wtglttdu na nlebezi leez.ejstwn 
6 w ego -.awodu.

Więc naisiynulejszy z nieb Barzj ma za­
rabiać roczn’e 781,300 lirów; dalel Ch'rOn — 
583.000; v. Stuck — 364.000: Tross! — 240.000; 
Fegich — 23 t.000; Nuvolarj — 197 000; Stan- 
celin — 193.000; Momberger — 75.000; v. 
Urauchitscli — 62.000; Caraccioia — 58.000.

A zatem nawet ostatni z tych jeźdźców na 
złamanie karku zarabia więcej, niż niejeden 
wielki uczuny.

/UDANIA ZŁODZIEJA ARCYDZIEŁA VAN 
EYCKA.

Jak donoszą z Brukseli, tamtejsze irlnl- 
sterjum oświaty otrzymało list, sporządzony 
z wycinków dzienników, a proponujący zwrot 
skradzionej przed kilku tygodniami z katedry 
w Gandawie części siytimego tryptyku Ha- 
luandzklego artysty Van Eycka za cenę trzech 
milionów franków belgijskich. Tak ministe­
rium oświaty. Jak 1 spraw wewnętrznych za­
jęte są obecnie «prawą te] tajemnlc/el oferty. 
Kto Jednak wie, czy nie Jest to tylko miisty- 
likaoja.

POPYT NA ŻONY WSCHODNIE.
Jedno ze stowarzyszeń kobiecych w Bo- 

sźdnlo zajęło się gorliwie n epokojacem dla 
panien amerykańskich zlawiskicm wzrastalą- 
cej wśród młodzieży, zwłaszcza zachodnich 
I *,oiudnii*wych stanów Unji pótn icno-amwry- 
kańskicj, mody poślubienia Chinek, a szcze­
gólnie milutkich Japonek.

Według danych, zebranych przez stowa­
rzyszenie powyższe, w ciągu tylko roku ub. 
zawarto dwieście takich małżeństw.

Wobec więc grożącego stąd niebezpieczeń­
stwa stowarzyszenie żąda, by sporządzano 
ścisłą statystykę małżeństw, zawartych z cu­
dzoziemkami. oraz wszczęto szeroką propa­
gandę, wskazującą, że kraj piękności lilnio- 
wjch posiada tak o.-romny wybór uobiet, iż 
może zaspokoić gust najwybredniejszy.

REKIN W KANALE PANAMSKIM.
MnieiwięceJ w połowie kanału Panamskic- 

go dozorcy kanału spostrzegli ogiomnego re- 
k na i po kilka godzin trwają vom polowaniu 
zdołali go zgładzić.

Po raz to pierwszy taki potwór morski I 
to niezwykłych rozmiarów, mierzący bowiem 
9 m, długości, zakradł się do kanału Panam- 
skiejo, zapewne w cieniu Jednego z wpływa­
jących do kanału okrętów, ule mógł się lej 
nak już % niego wydO»łać przez zamknięte 
sruzy.

NAJSTARSZY PŁUG NA ŚWIECIŁ.
W muzeuMi w Hanowerze znajduje się 

pług, które- llcw zdaniem arch*olci zów zgórą 
|KW3 Ir» Mnale/tono go w torfowisku w 
miejscowości Au. ich {Niemcy). Pług ten. n 
wiaścii le drewnianą sochę, uważać należy za 
najstarsze narzędzie togo ro< • Ju na święcie. 
Pogrążony dofć głęboko w to,-łowisku, prze­
chowa! się zupełnie dobrze I dziś stanowi le­
den z najcenniejszych okazów iwuzeum ha- 
I owerskieg“

POLONIA1
bowlązaaj Jest ztozyć 20 żaków do połowu 
węgorzy, a przy połowach łososi j szprot 
przynosi część niewodu i !inv. Wszyscy ma- 
szopi pracują razem 1 po sprzedaniu r-’ ~hv- 
czy szuper dzieli nrzypaJa’qca na każdego 
rybaka część kwoty. W miejscowościach pół­
wyspu Helskiego maszoperje sa stałe, w in­
nych mle'scowoüciPch niestałe. W miej! cOwo- 
śoi. gdzie jest kościół, do podziału należy i 
ksiądz.

ż/de ązsmdatcze

FABRYKA SAMOCHODÓW POLSKIEGO 
FIATA JEST VJYPOIAŤOVA W NAJNO- 
WSZE URZĄDZENIA FABRYCZNE, KTÓ­
RYCH NIE POSIADA OiET C9ŁY SZEREG 

ZNANYCH FABRYK ZAGRANICZNYCH

Przeciążenie ptâeltewc niera ; hornici
W Warszawie odbył Blę nieuawno . zjazd 

właścicieli nieruchomości m ejskich W sjeżdzie 
wzięli uaział p.zedsta\/icłeie w; -ystkicl, r 
warzy »zeń własności "leruchomej w Polsce.

Szczegółowo omówiono podczas obrad 
zjazdu zagadnienie moratorjum mieszkaniowe­
go dla bezrobotnych. Referent twierdził, że 
spowodu rozsiedlenia robotników na 
mieściach, ustawa o moratorju.n eksmisyjnem 
dla bezrobotnych dotknęła najrilniej najuboż- 
szych właścicieli nieruchomości, którzy sami nie­
raz padają ofiarą bezrobocia.^ ^

bezrobotnym bezpłatnych mieszkań dochodzi 
do 60 procent, ogólnych wpływów z czynszu.

Dotychczas miasta i samorządy nie mogą 
znaleźć samodzielnie rozwiązania sprawy 
mleszl urt dła bezrobotnych, a wszystkie cię­
żar)- wynikające z bezrobocia przerzucają na 
właścicieli nieruchomości. Absurdem jest na- 
przyklad pobieranie przez rząd i samorząd po­
datków oplat od czynszów, których nie można 
ściągać. .

Ułatwienie przeprowadzenia _ remontów 
mieszkań, przeróbek mieszkań mniejszych na 
większe i t. ,p. mogłoby w znacznej mierzeW poszczególnych domach zdarta się, w, wiwm ■ ,. .p- m,oS.ooj, .. —•----- -, ■

uszczuplenie dochodów z tytułu dostarczania | przyczynić się do zmniejsz mia bezrobocia.

ffllililM CYNKU W IM
Niepomyślna sytuacja na rynkach światowych

Sytuacła hutnictwa cynkowo - ołowianego 
w lutym r. b. wykazała w porównaniu ze stycz­
niem r. b. pewne pogorszenie, kir-re należy 
przypisać niepomyślnie kształtującej sif , - 
Qcài aa rynl ach wiatowych. Uwzględniając 
jednak mniejszą o 3 liczbę dni roboczych w 
lutym w porównaniu zr. styczniem, dopnoa; 
się ao wniosku, że produkcja cynku nie wyka- 
zaał osłabienia, produkcja ołowiu natomiast — 
nieznaczny tylko spadek, bo wynoszący za­
ledwie 6 proc. - .

Według danych prowizc-ycznych, produkcja 
hutnictwa cynkowo - ułowianego w lutym r.. 

! b. prz. istaviala się następująco (w tonach, |

liczba w nawiasie oznacza produkcję w stycz­
niu r. b.): cynk 6.088 (6.634), Macha cynkowa 
684 (840), kwas siarkowy 11.872 (13.979), 
ołów surowy 1.421 (1.690),

W porównaniu ze styczniem r. b produkcja 
Cyitku w lutym r. b. była mniejsza o 8,5 proc., 
blachy o 19,5 proc., kwasu .Mtrkowtgo o 15 
proc., wreszcie ołowiu o 15,8 proc.

W porównaniu z lutym r. ub. produkcja 
cynku spada o 11,2 proc. i kwasu siarkowego o 
7,2 proc., natomiast produkcja blachy cynko­
wej wzrosła o 56,5 proc. ołowiu zas o 22 pro­
cent.

Zbyt wewnętrzny węgla zmniejsz^ sio silnie
Wydobycie węgla kamiennego w Polsce w 

I lutym r. b. wynosiło przy 23 dniach rrtbocznych 
i. golem 2.251.265 ten wobec 2.722153 ton w 

tyczniu r. b. przy 26 dniach roboczych. Spa­
dek wydobycia w lutym w stosunku do po­
przedniego miesiąca wynos, przeto 470.8*8 t., 
czyli 17.3 proc. Wydobycie na dzień rotor _zy 
wynosiło w lutym średnio 97.881 ton, zmnie< 
szyło się więc w stosunmi do stycznia o 6.817 
ton, czyli o 6.5 proc.

Ogólny zbyt węgla w lutymi wyrażał się 
1 cyfrą 1.974.190 ton, czyli był jeszcze zr.acznie 
mniejszy, niż w styczniu r. b. (2.357.195 t.) Z 
powyższej cytry na zbyt na rynku wewnęł-z- 

! nym przypada 1.330.274 t., wobec 1.558.276 t. 
w styczniu r. b., a na eksport 643.8.15 t„ wobec 
798.919 ł. Poza tern dla celów własny :h i na 
deputaty urzędnicze i robotnicze kopalnie zu- 
ż “y w lutym 234.814 ton węgla.

Zbyt węgla na rynku wewnętrznym, Jak 
ryżej wspomnieliśmy, wvnosU ogółem

1.330.274 ton, czyli spad! w stosunku do 
stycznia o przeszło 228 tyB. ton, czyli r blisko 
15 proc. Tak znaczny spadek zbytu tłumaczy 
eię 'oacznem ociepleniem się temperatury w 
pierwszej połowie lutego, wobec czego spadły 
znaczmr zakupy węgla opałowego. Zbyt 
węgla w Kraju wedrug zasadniczych cdbiorcow 
pu'dstawii sie w lutym r. b. następująco (w 
nawiasach spadek w stosunku do «.tycznia w 
tonach, względnie w procent- :l.) : pi -emysi
670 052 t. (— 70.080 t. i — 9.47 proc.), koleje 
żelazne 254.109 t. (— 11.788 1.1 — 4.44 proc.), 
pozostali odbiorcy 406.113 t. (— H6.134 t. i
__ 26.47 proc.) Spadek zbytu na rynkach we-
wní tržných był silniejszy, niż zazwyczaj w lu-
^Zapasy węgla na zwałach wskutek zmniej­

szonego zbyt osiągnęły wzrost, wynosiły bo­
wiem na początku lutego 1.685.193 tony, a na 
komec miesiąca 1.716.485 ton.

Zasady umarzania zaległości
uchwalone przez Ko mltet Ekonomiczny

Komitet Ekonomiczny Ministrów na po­
siedzeniu, odbytem w dniu wczorajszym, u- 
chwalił zasady rozporządzenia ministra Skarbu 
w sprawie (ulg w spiacie zaległości podatko­
wych.

Główne posta-nwienla tej uchwały są na­
stępujące:

Jeżeli wypl ity, uskutecznione w roku budź. 
1934-35, 3ianowią conajmnlej równowartość 
bieżących w tym okresie należności podatko­
wych, a ogólna suma zaljg.uści na dzień I-go 
kwietnia 1935 w porównaniu do sumy za­
ległości na 1 kwietnia 1933 roku nic zwiększy, 
la się, wówczas umarzi się plam owi 59 pr »c. 
zaległości z okresu do 1 kwieinio 1933; jeżeli 
zaś zmniejszyła się więcej niż o 25 proc. — 
wówczas umarza się płatnikami 100 proc. wy- 
mlonlon; ch zaległości.

Nieumorzone ialegtośri oraz zaległości z 
okresu budżetowego 1933-34 zawieś: a się płat­
nikowi pod warunkiem, aby w rohu 1934-35 za­
płacona została równowarto, ć bieżących w 
tym okresie należności podatkowych i -A>y w 
latach 1935-36, 19-36-37 1 1937-38 zapłacone 
b>ly dobrowolnie bieżące w tych okresach na­
leżności

Za dobrowolne wpłaty uważać się będzie 
wpłaty, uskutecznione przed wykonaniem Key- 
tacji.

Płatnicy, którzy nie pokryh równowartości 
ciężących w 1934-35 należności podatkowych, 
a wiec którym nie przysługuje ani umorzenie, 
ani zawieszenie egzekucji, będą n.ogll do 
1. VI. 1935 r. wyrównać niedoplacone kwoty 
dla uzysl arna tych ulg.

Jeżeli została wpłacona równowartość wy­
miaru w 1934-35 r. wówczas umarza się płat­
nikowi 10 proc. zawieszonych zaległości; dobro­
wolne zapłacenie wymiaru w 1935-36 r. powo­
duje umorzenie 15 proc. zawieszonych za­
ległości, w 1936-37 r. — umorzenie 20 proc. 
zaległości, i zapłacenie wymiarów w 1937-38 r. 
— umorzeuiL 25 proc. zamieszonych zaległości.

Przyznanie ulg następuje z u zędu dla 
wszystkich osób fizycznych 1 spółek firmowych 
Ulg udzielać się będzie w każdym podatku od­
rębnie.

Jednocześnie Komitet Ekonomiczny Mini­
strów uchwalił anatomiczne niemal zasady roz­
porządzenia ministra Spraw Wewi ęt. znych w 
sprawie ulg w spłacie zaległych dani 1 samo­
rządowych-

H"wa waluta w Skandynawii?
Ostatnie znaczne wahania funt: śledzone są 

w krajach skandynawskich z dużym niepoko- 
em ze względu na pewną zależność walut 
skandynawskich od walut« angielskiej. W 

I związku z tern sfery gospod ircze, zwłaszcza w 
Danji wysunęły projekt stworzenia nowe, jed- 
lolitej waluty w całej Skan Jynawji, kturaby 

! nosiła nazwę korony północnej. W ten spo­
sób kraje skandynawskie wyzwoliłyby sâç z 
nod wpływu funta. Sonę wahania waluty an­

gielskiej uaraża’ą bowiem gospodarstwo kra­
jów skandynawskich na doildiwe wstrząsy i 
straty.

Dochody podatkowe
W lutym br. wpływy z danin publicznych 

i monopoli wynosiły 126.5 milj. zł., to jest o 
9.2 milj. mniej, niż w styczniu r. b. Szczególnie 
wydatnie zmniejszyły się wpływy z podatku 
przemysłowego — z 18.1 müj. J. na 10.4 milj- 
złotych,

Na marginesie tych uwag warto zazna-zyc, 
że istotnie metody łagodzenia nędzy wynikają­
cej z bezrobocia, są do syć dziwne Właściciele 
domów mają dostarczyć bezpłatnych mieszkań, 
pracownicy, którzy jeszcze zarabiają, »red ów 
na pomoc w naturze i zatn'dr». n?i (F ndu>z 
Pracy), a równocześnie nie widać zadntj szer­
szej akcji, zmierzającej dc zmniejszenia bezro­
bocia. , . ,,

Następny mówca, dyrektór Rząśnicki, om<^ 
wił sprawę obciążeń podatkowych własności 
nieruchomej miej^kuj.

Okólnik M. S. Wcwn., wydany w porozu­
mieniu z Mim. Skarbu z 7 »tycznia 1935 r. o- 
kreślił, że dodatek do państwowego podatku od 
nieruchomości i.ie może przekraczać:

ň 30 proc. podatku państwowego w gmi­
nach miejskich, liczących do 25.000 mieszkań­
ców;

2) 32,5 proc. podatku państwowego w gmi­
nach miejskich, liczących ponad 2u.000 miesz­
kańców;

3) gminy miejskie, które prowadzą budowę 
kanalizacji i wodociągów, jakoteż gminy, które 
podejmują roboty inwestycyjne dla zatruania- 
nia bezrobotnych, mogą wyjątkowo pobierać 
podatek komunalny w wysokości 55 proi 
względnie 57,5 proc., o ile :wiekszone wpływy 
z tego źródła użyte mają być na wymienione 
ceie.

.Mimo to władze nadzorcze nietylko zerwo! ■ 
ly na dalsze obciążenie 100%-ym d »datkiem 
komunalnym, lecz zdaje się zamierzają tolero­
wać ostatnio uchwalone podwyżki

Do obciążeń nieruchomości miejskich z ty­
tułu komunalnego dodatku do państwowego 
podatku od nieruchomości dochodzi jeszcze 
szereg innych obciążeń.

W ten sposób obciążenie nieruchomości 
podatkami i oplatami państwo11 emi i komunal- 
nemi wynosi przeciętnie około 28 proc. komor­
nego brutto.

Uwzględniając moratorja mieś®! Jiiowe, 
próżnostame lokali, niewypłacalność loketorow, 
powyższe obcin tenia wyniosą przeszło 40 pi »c. 
uzyskanego komornego.

Takie obciążenie nieruchomości miejskich 
należy uznać za byt wygórowane.

Pc dłuższej dyskusji zjazd uchwalił szereg 
rezolucji domagając się zmniejszenia obciążeń 
podatkowych, "graniczenia moratorjum eksmi­
syjnego i t. p.

NOTOWANIA GIEŁDOWE
URZĘlIOWt CEDUJ.*

GIEŁDY ZBOŻOWEJ I TOWAROWEJ W KATOWICACH 
i dala 19 marca 1938 r.

Ceny roiumleją «lç aa 100 kg. [ r 'teł waecm Kato­
wice > w handlu hurt vym. i&dunkucl) wazwiowydl.

Kursy ustalona na podstawia cen tr«17akcyjnych:
Źvto 15.85—16,00. Pszenica imienna 18,45. Owies 

ziMurany 17,75. Maka rszw.na t JI. 1E 0-65% i SjjO—Z6.75. 
Mąlu żytnia la. do 55% 25,00. Mąka żytm I'b. do 65%
24.00. Otręby średnie t arzem. Jzjot, 12.00.
Słoma prasowana 4,70.

Nw.k,na: Koniczyna crerwona bej kantonkj 105,00. 
KoiJozyna 26Ma bez kanJanhl I30,0n. Buraki eckendort- 
siie 46tte 180,00. Buraki ,-.ktndorlskle czerwone liS.00.

Ceny orientacyjne akrzni.eolone. —, llspetob emle: 
spokojne.

NOTOWANIA WARSZAWSKIEJ GIEŁDY
z dnia 19 marca 1935 r.

Papiery państwowe:
3 prec- poż budowlana 46,50. 4 proc. po*, 

řnwe.-dyc. -w 115,00. 4 pruć. poż. .nwestyc.
seryjna 118,50. 3 proc. poż. konwi rsyi.ia 68,75. 
1 prac. poż. stabil’zac. 72,30, 72,75, 74,50 setk.
7 proc. L. Z. Państw, banku Rolnego 83,25.
8 proc. L. Z. Państw. Ban!"!
7 proc. L. Z. Banku Gospod.
8 proc. L. Z. Banku Gospod.
7 p/oc. ob“g. Banku Gospoa.
8 prcc. oblig. Banku Gcspod.
4 i pół proc. L. Z. Ziemski« Kredyt. 53,25 do 
53,50. 6 proc. poż. dolarowi. 78,50. 4 pro— 
poż. dolarowa 53,45.

Waluty:
Dolar ^rywrtny 5,27. Tendencja niejedno­

lita.
Akcjo*

Bank PdsJd 90,00, 89,75, 90.00. Warn. Tow. 
Fabryk Cukru 32,50. Węgieł 14.J0. Jlpop
11.10, 11,00, 1,10. ModrzejÓw 4,90. Osto
v iec serja B 22,73—23,25. Starachowice ló,25 
i 17,00. Tendencja przeważnie mrcmejsza.

Dęwizv:
Belgia 124,45, 124,76, 124,i4. Gdańsk 

173,14,173,57 1/2,71. F‘ landja 359,35, 3bu,25, 
358,45. Londyn 25,u9, 25,22. 24,96 Nowy Jork 
kabel 5,29, o,32, 5 26. P ryż 34.U8, 35,07, 34,89. 
Praga 22,Ib, 22,21, 2211. Szwajcarja 171,80, 
172,23, 171, 7 Berł.n 212 8'1 213,85, 211,8-, 
Sztoi.hf-Im 129,45. 130,10, 128,80. Kopenhaga
712.10, 112,65, 111,55.

Pożyczki polskie w Nowym Jorku: 
Pożyczka dolarowa 78,00. Pożyczka Dide- 

nowska 90,00. Pożyczka stabit'-zacyjna 122,00. 
Po? y czka warwawaki C7 125. Pożywka śląska
71.00,

Roi .ego 94,00. 
Krajów, 83,25. 
Kr< ,ow. 94,CO. 
Krajów. 83,25. 
Krajów. 94,00.
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We Włoszech dokonano nkdawoo ciekawych prób z nowym typem tanków. Jak widzimy, 
nowe tanki mogą pokonywać nawet największe trudności terui >we.

9-cio krotna mistrzyni wiata w jeidzie sztucz­
nej na lodzie Sonja Henie, opracowała nowy 
taniec, a mianowicie mazurktt, który spotkał się 
B gorącym przyjęciem jej licznych zwolenników.

FMSÏÏCZNE WYNALAZKI
Na jednem ze wzgórz Walji południo­

wej, w domku otoczonym szrzelnie drutem 
kolczastym, mieszka wynalazca angielski, 
Harry Grindell-Mathews, inżynier, który 
narobił już przed kilku laty w świecie du­
żo wrzawy, głoszono bowiem, że wyna­
lazł tajemnicze promienie, mogące zabijać 
ludzi ze znacznej odległości.

Po sprawdzeniu wszakże tych pogło­
sek, okazało się, że Mathews wynalazł 
istotnie aparat, który zabija prądem elek­
trycznym, ale tylko szczury i to z odle­
głości zaledwie kilku metrów i na tern 
sprawa promieni śmiercionośnych ucichła.

Dopiero niedawno wypłynęła znów na 
światło dzienne, gdy prasa paryska do­
niosła z San Remo, że mieszkający tam 
i głośny z innego powodu inżynier, Duni­
kowski. wynalazł także promienie takie.

Może więc pod wpływem tej wiado­

mości pułkownik armji angielskiej Ether 
ton, sekretarz ostatniej wyprawy na Gau- 
rizankar, jeden z najwyższych szczytów 
Himalajów, przypomniał sobie Mathewsa 
i odwiedził wynalazcę w jego siedzibie, a 
rezultaty tej wizyty podaje na łamach 
londyńskiego „Sunday Expnssa“.

Według relacji pułkownika, Mathews 
pracuje gorliwie, niczem nie zrażony, a 
oraee jego. częściowo już będące na u- 
kończeniu, obejmują następujące zagad­
nienia fantastyczne:

1. Znany już system słuchowego po­
szukiwania łodzi podwodnych rozszerzyć 
do odległości 5U km; 2. Odkrycie promie­
ni, zabijających zarazki chorobotwórcze; 
3. Budowę rakiet, zawierających cienkie 
' ''ęści stalowe, zabezpieczające miasta 
przed atrkami samolotów: 4. Budowę sa-j 
molotów rakietowych, pędzących z szy,b-

Angielska autcmobilistka ni s Evans pierwsza 
przebyła do mety w wyścigu automobilowym 
u. turze Broo’ land, bijąc wszystkich swoich 

mešních wsoółzawoi buków.
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2.130 kilometrów na nartach
Na przyjęcie, urządzone przez ludowe­

go komisarza obrony Woroszyłowa, przy­
była w tych dniach niezwykła delegacja 
— pięć młodych kobiet, ubranych w ciem­
ne ubrania z białemi kołnierzykami. Były 
to żony dowódców armji czerwonej, któ­
re w zimie br. odbyły uciążliwą podróż 
na nartach z Tiumeniu do Moskwy na 
przestrzeni 2.100 km.

W rozkazie Woroszyłowa, wydanym 
i tej okazji powiada się:

„?ony dowódców N-skiego okręgu, F. 
Irdyganowa, N. Ugolkowa, W. Waginuwa, 
K. Djaczekowa i robotnica drukat.it Od­
działu politycznego dywizji W. Ulitinowa 
pod dowództwem młodszego dowódcy 
N. Kartanowa wspaniale zakończyły dnia 
22 lutego pochód narciarski Tjumeń - Mos­
kwa“.

2.100 kilometrów, w znacznej części 
na uciążliwym terenie, przy czterdziesto- 
stopriiowym mrozie, podczas burzy 1 przy 
silnych zadymkach przebyły odważnie 
narciarki w ciągu 53 dni, z przeciętną 
szybkością 52,5 km. na dzień, przy trzy- 
nastodniowem tylko odpoczynku w ciągu 
całych 53 dni.

Badania lekarskie, przeprowadzone 
w Moskwie stwierdziły, że narciarki nie- 
tylko że zachowały, ale znacznie popra­
wiły swe zdrowie. Wyczyn ten nie znaj­
duje przj kładu w dziejach sportu kobie­
cego.

W dalszej części rozkazu Woroszyło­
wa jest mowa, że odważne narciarki od­
znaczone zostały honorowemi dyplomami i każda w nagrodę otrzymała złoty zega­
rek. Komisarz obrony rozkazał swym do­
wódcom, aby wszelkiemi środkami wspie­
rali rozwój sportu wśród członków rodzin 
korpusu oficerskiego.

Podczas przyjęcia u Woroszyłowa od­
ważne narciarki opowiadały swe wrażenia 
z podróży na nartach, omawiając również 
w arunki, w jakich podróż się odbywała. 
Narciarka Waginowa przyszła na przyję­
cie z swym małym synkiem, żegnając się 
z narciarkami, komisarz Woroszyłow na­
kłonił się Jo malca i powiedział: „I dla 
niego znajdzie się u nas podarunek“. Po 
chwil przyniesono podarunek dla malca: 
zabawka w postaci małego tanku z klu-

przebyły narciarki sowieckie

Ciekawe odkrycie archeologiczne
Z 0-x;acą w Meksyku «Wnoszą o nadzwy­

czaj ciekawem odkryciu archeologicznem, do- 
■oaneni na terenie Monte A? ban, wsławio­

nym bogate on wykopaliskami z opoki daw­
ne] cywilizacji Indyjskie]. Chodzi tu o czasz­
kę Indianina, dawnego szczepu Zapoteca, na 
które] dokcnao wzorowe] trepanacji. Arche­
ologowie ] li abowcy oświadczają, że nie ule 
ga najmniejsze] wątpliwości, iż trepanacji do­
konano za życia osobnika. Świadczy to o za­
awansowanym stanie chiru gjj n Indjan epoki 
prekolumbijskiej.

Dziesięć mii jonów franków 
za wynalazek

FrancLskj minister lotnictwa. Jenerał De­
nata wyznaczył pr«mje w sumie lb mlljOuow 
franków za budowę han suskiego silnika, opa­
lanego ole*ant] clężkleml, któryby umotť-vll 

amojotowl lądowemr, czy też wodnemu tak­
że konstrukci! francuskie] polepszyć rekord 
lotu okrężnego bez lądowania na przestrzeni
10.000 Wlcmstrow,

Termin tego konkursu ipłj wa 30 grudnia.
Wynalazek taniego sJłnlka stanowiłby no­

wą ere w lotnictwie, to też nagroąj, wyzna 
czona przez Jen. Denata, nie Jest wcale ja 
wysoka.

czem do nakręcania sprężyny. Woroszy­
łow sam nakręcił sprężynę i puścił tank 
na podłogę aby pokazać chłopcu, jak się 
z zabawką obchodzić.

Dochodowi narciarskiemu żon dowód­
ców armji czerwonej, prasa sowiecka po­
święca dużo uwagi, wzywając młodzież 
żeńską do naśladowania narciarek.

-

W angielskich kotact politycznych przewidują, Iż w krótkim czasie naitąp! miana na 
stanowisku premjeru. Dotychczasowy premjer Mac Dornia będzie prawdopodobne mu- 
s’ał ze względu na zly «tan zdrowia ustąpić miejsce wiccpremjorowi Baldwlnowl

(na lewo).

• r muzeu
„Wskrzeszenie“ olbrzyma

W piwnicach berlińskiego muzeum 
przyrodniczego dzieją się od pewnego 
czasu dziwne rzeczy. Największe stwo- 
izenie, jakie wedle wyliczeń ludzkich ży­
ło na świecie i od przeszło 100 milionów 
lat zniknęło z powierzchni z'emi, ma tu 
być zrekonstruowane.

Przy wejściu do szerokich sal piw­
nicznych mieszczą się w rozlicznych sza­
fach, na stołach i półkach tysiące kości 
i ich części od najdrobniejszych do oi" 
brzymich, z których ma powstać szkielet 
gigantotaurusa.

Narazie największą troską naukowców 
jest, by wynaleźć odpowiedni plac, gdzie 
możnaby szkielet ten ustawić. Części 
szkieletu zostały wykopane w roku 1909 
w Tendaguru w niemieckiej Afryce wscho­
dniej. Badania stwierdziły, że zwierzę to 
musiało żyć w epoce kredowej, Wysta-

z przsd 1 CC,000.000 lat
wienie szkieletu na widok publiczny 
przedstawia trudności, gdyt okazuje się^ 
że nie zmieści się ono na dużem podwo 
rzu muzeum przyrodniczego. Długość gi~ 
gantotaurusa wyniesie okoio 40 metrów, a 
jego głowa sięgnie wysokości trzeciego 
piętra normalnej kamienicy. Mimo swej 
olbrzymiej wysokości posiada zwierzę wy­
jątkowo małą głowę, jednakże dostatecz­
nie dużą na to, aby na jego czaszce u- 
siadły wygodnie dwie osoby. Na łooatce 
natomiast może się kołysać dwanaście par 
w takt walca.

Palce u nóg mają długość pó? metra, 
nogi zaś podwójną wysokość przeciętnego 
człowieka. Ustawienie zwierzęcia ma na­
stąpić w przeciągu 2-ch lat i będzie nie- 
watDliwie jedną z największych sensacyj 
świata.

kością 10 km na sekundę, a któreirw bę­
dzie można urzeczywistnić podróż do 
księżyca.

I pułkownik Etherton przyznale, że to 
wszystko brzmi nieco fantastycznie. W 
każdym jednak razie Mathews pokazywał 
mu aparat, którym zabija szczury już nie 
z odległości kilku, lecz kilkunastu metrów 
i może zatrzymać z pewnej odległości sa* 
mochód w pędzie. Wynalazca jest przy- 
tem mocno przeświadczony, że rozporzą­
dzając prądem elektrycznym odpowiedniej 
siły, będzie mógł z wielkiej odległości ni­
szczyć wszelkie silniki wybuchowe, a więc 
zatrzymywać samochody i strącać samo­
loty.

Co się tyczy swych rakiet, to wyna­
lazca oświadcza, że rakiety jego do obrony 
miast przed napadami lotniczemi, pękając 
na wysokości 90nn metrów, wyrzucać bę­
dą cienkie sieci stalowe, które rozwiną się 
w powietrzu i zaopatrzone w pływaki po­
wietrzne, unosić się będą naJ masrem, 
chroniąc je przed bombami lo*ników.

Siłę motorowa do tych rakiet, jako też 
do innych, mających .dosięwć nawet księ­
życa. ma wytwarzać, według projektu 
fánta^tvezne^o wynalazcy, wodór płynny. 

Zobaczymy.

Żelazne gedy
Jak donoszą dzienniki wiedeńskie, w sto­

licy Austrjl odbyła się w tych dniach rzad­
ka uroczystość obchodu żelaznych god iw, t]. 
65-lecia szczęśliwego pożycia małżonków 
Kitscheltów.

Rzadki ten obchód zaszczycił swą obec­
nością ks. arcybiskup wiedeński, kardynał 
innkzer i udzielił sędziwe] parze swego bło­
gosławieństwa przed ołtarzem, wzniesionym 
pomiędzy oknami |e] saloniku, tonącego w 
kwiataofe, a prezydent Związku austriackiego, 
M’kias, tudzież przedstawiciele miasta Wied­
nia, złożyli jubilatom swe gratulacje i cenne 
p »daruuid.

Samochody porzucane na ullccsh
Według obliczeń nowojorskich władz miej­

skich, na ulicach Nowego Jorku porzucono w 
ciągu roku ubiegłego nie mmj niż 11.000 sta­
rych, niezdatnych do użytku samochodów.

Usuwanie tych gratów z ulic miasta stało 
się wreszcie tak uciążliwe, że zarząd Nowe­
go Jorku otworzy! w różnych punktach mia­
sta 17 składów starzyzny, w których stare 
samochody mają być pozostawiane bezpłat­
nie.

I to Jednak nie pomogło. Wygodni nowo_ 
]orczanle w dalszym ciągu wypychają swe 
n.erol-zebne samochody puprestu na ulice, 
aby jc zabrał stamtąd, kto zechce.

Chce umrzeć zamiast... llauptmanna
Na oryginalny pomysł wpadł Stanisław 

Prystup, Polak, zamieszkały w Brooklynie 
(Stany Zjednoczone A. P.). Nap sal on Ust do 
gubernatora Stanu New Jersey z propozycją, 
iż gotów jest zginąć na krześle elektryczncm 
zamiast Hauptmanna. Wzamian za to żąda
6.000 dolarów, kturebj wypłacono jego żonie 
t dzieciom po wykonaniu wyroku.

pomysł Prystupa Jest clel.awcm ztawî- 
t skiem. Niewiadomo, czy kieruje nim patolo- 

;Ic. na żądzą zwrócenia na siebie uwagi ogó­
łu, czy też naprawdę znajduje się w tak oięż- 
kiem położeniu materjalncm, że dla zabezpie­
czenia bytu rodzinie ,oddaje własne życie.

I Manty tu do uwzględnienia albo niepospo­
lity typ bohatera, lub też powszechny«, snoba.

liOUi IU
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PORZĄDEK NABOŻEŃSTW
W kotclele katedralnym iw. Piotra I Pawia w Katowicach 

Czwartek. — Oodz. 6 ma t Karola i Karolin« Sa- 
iałków I oków.

6.30 rocznica za t irtura I Pr orla Ulbrndta.
7 za t Wlkitorlc Przybytków«.
7.30 rocznica za t B.’Hijjrda Tomeckiego.
7 olcha: za t Emila Szczygla I pokrew.
130 olcha: za t Paulin« Sobota.

Sp. prof. Konstanty Gawryłow

Dwa 19 bm. u godz. 6,30 rano zmarł nade 
■wyb.tny skrzypek i pedasog polski prof. Kon­
stanty Gawryłow, ostatnio profesor Insty 
tutu Muzycznego w Katowicach. Sip. prof. 
Gawryłow, rówieśnik f knieja z Konserwato­
rium Wairszawsk ego. Ignacego Pade­
rewskiego, urodził się w Warszawie w 
nku 1862 Jako syn generała i matki z domu 
Zaleskiej, rodziny znanej i cenionej w War­
szawie. Tutaj uczęszczał do szkół i skoń< zyl 
w roku 1882 z odznaczeniem Instytut Mu­
zyczny idzisiejseu Konserwatorium Państwo­
we), będący wówczas pod dyrekcją Ale­
ksandra Zarzyckiego. Równocześnie 
z śip. prof. Gawryłowem ukofi jzył tenże Insty­
tut wybitny pian sta śp. Józef Śliwiński. 
Obaj pod dyrekcją Zarzyckiego wystąpili W 
Warszawie po raz pierwszy na sali Ratuszo­
wej. Śliwiński grat koncert Szopena, GawTjr 
łow koncert tirnsta. W toiy lata później koń­
czy śp. Gawryłow konserwatorium Państwo­
we w Petersburgu, Jak-o uczeń sławy euro­
pejskie] prof. Auera, uzyskując tytuł 
^Wyzwolonego At ty sity“. Niedługo 
potem wchodzi w skład kwartetu Auera. jako 
dragi skrzypek obok Auera. Po tournee airty- 
Ktycznem w Niemczech, Szwajcarii. Francji, 
Włoszech, a szczególni Rosji, gdzie śp. Gaw­
ryłow mejdnokrotnie występuje Jako solista 
pod dyr. wybitnego kompozytora rosyjskiego 
Piotra Czajkowskiego — wraca w 
mku 1894 na stale do Petersburga 1 oprócz 
kariery koncertowe] zajmuje się działalnością 
pedagogiczną, powołując do życia własna szko­
le Kry skrzypcowej, z której wyszedł cały sze­
reg doskonałych skrzypków. W roku 1908 zo­
staje śp Gawryłow prezesem Tow. Muzycz­
nego im. Glmki, oraz wiceprezesem Narodo­
wego Konserwatorium w Pttorsbm gu. W tym 
czasie cieszy się wielkim rozgłosem Jako so­
lista na koncertach w kralu 1 zagranicą.

W roku 1915 osiedla się po raz dragi w 
Odesie, gdrie wkof.cn zostaje wicerektorem 
Akademii Muzycznej. Rewolucja bolszewicka 
niszczy owoce Jego pracy.

WTaca do kraju, do miasta rodzinnego 
Warszawy, skąd przenosi się na stale do Ka­
towic na stanowisko profesora Instytutu Mu­
zycznego Dyr. Stoiiiskłego.

Dziesięcioletnia Jego dzia'alnoàC pedago­
giczna na terenie Śląska jest wielce owocną. 
Setki uczniów korzystały z Jego cennej pracy, 
ktore] odlany był cała dusza. Do ostatniej 
chw:li był czynny: — jeszcze w'eczorem 
przed zgonem, dnia 18 bm. dawał lekcje, nie 
przypuszczając, że miały być ostatnie w pół­
wiekowej Jego ow.cnej działalności. Ucznio­
wie kochali go Jak ojca, cenili w nim zalety 
człowieka i artysty.

śp. Gawryłow, zapisał się chlubnie rów­
nież Jako owocny kompozytor licznych dzieł 
na skrzypce, tak k°nf ertowych, jak dydak­
tycznych. Jego .Danse de Sydpdes“ (op. 9), 
„Camzonetta“ (oip. 191 „Bagatelle“' (op. 42) 
1 „Mazurka“ (op. 16) są repcrtuaroweml 
nltworami w^rtuozowsk. mii w :hi znakomi­
tych skrzypków zagranicą. Ftiwdy specjalne 
dla 4. palca (op. 1) wprowadzań« są do ofi­
cjalnego programu nauk wielu uczelni za­
granicznych. Wszystkie jego dzit-’a wydane 
są w .Edition Zimmer-Mann“ w Llpjku.

Zgon śp. prof. Ga wryłewa last w elką 
Stratą dla świata artystycznego, dla Śląska 
I Instytutu Muzycznego, któremu roświęcd 
ostatnie dziesięć lat oracy. schodząc do grobu 
wpnst z warsztatu w którym był czynny do 
ostatniego wieczora swego życia.

Cześć Jego pam.ęcll

POLONIA-

Sytuacja strajkowa na kopalniach Spółki Godulia
Załoga kop. „Florentyna“ wróciła do pracy

We wtorek, na drugi dzień po wy­
buchu strajku protestacyjnego na ko­
palniach Sp. Godulia i „Florentyna“ 
ulepia pewnej zmianie. Jak już o tem 
donosiliśmy, nieomal jednocześnie z 
strajkiem na trzech kopalniach Sp. Ak­
cyjnej „Godulia“ doszło również do

strajku na kopalni „Florentyna" w Ła­
giewnikach. Strajk ten był odpowie­
dzią na zamierzone zurlopowanie 220 
robotników. Zastrajkowało ogółem 
107 robotników, którzy zjechali do 
podziemi, nie wykonując jednak żad­
nej roboty. W późnych godzinach po-

w związku z zatargiem w Spółce Godulia
W związku z strajkiem na kopal­

niach Sp Akc. „Godulia“ dowiaduje­
my się, że w drugim dniu strajku rano 
przedstawiciele wszystkich organiza- 
cyj robotniczych na kopalniach tych 
odbyli konferencje porozumiewawcze 
z swemi zarzadami okręgowemi w Ka­
towicach. Ńa konferencjach tych 
omawiano sprawę wytworzonej sytua­
cji, przyczem postanowiono strajk ten 
kontynuować. Przedstawiciele robot­
ników udali się następnie do komisarza 
demobilizacyjnego, z którym omawiali

sprawę strajku oraz przedłożyli mu 
swe żądania.

Jak nam w ostatniej chwili dono­
szą, we wtorek komisarz demobiliza- 
cyjny wyjechał do Warszawy, gdzie 
ma poruszyć sprawę zatargu z miaro- 
dajnemi czynnikami. Donoszą nam ró­
wnież, że we wtorek wieczorem odbyła 
się konferencja radców zakładowych 
kop. „Gothard“, „Lithandra“ i „Pa­
weł“ z gtn. dyr. Sp. Akc. „Godulia“, 
p. Stadnikiewiczem.

Łupież zniku
Wypadaniu wło*4w 

ustaju
Wloty odraatają

Dma 19 bm. o godz. 6.30 zmajl nagle mój najukochańszy mąż, przyjaciel 
i towarzysz życia. . . Konstanty Gawryłow

ARTYSTA-SKRZYPEK I KOMPOZYTOR.
W nieutulonym smutku pozostaje

ŻONA I ROD7TNA.
Eksportacja zwłok nastąpi w czwartek, o godz. 9 rano z domu iataby, 

ulica Piłsudskiego 67.

południowych strajkowano na tej ko­
palni już tylko 35 robotników.

Jak nam obecnie donoszą, robotni­
cy ci we wtorek o godz. 11,30 wyto* 
chali znewu na powierzchnię. Wobed 
tego, kierownictwo kopalni cofnęło 
swe zarządzenie o świętówkach i ro­
botnicy przystąpili o godz. 14 do pracy.

O ile chodzi o położenie na kopal­
niach Sp. Akc. „Godulia“ a mianowi­
cie: „Gothard“ w Orzegowie, „Li­
thandra“ w Nowym Bytomiu f „Pa­
weł“ w Chebziu, to nie zaszły tam ża­
dne większe zmiany. Strajk trwa tam 
w dalszym ciągu.

We wtorek, na skutek' porozumie­
nia przedstawicieli robotników z dy­
rekcją Sp. Akc. „Godulia“ prace przy 
obsłudze maszyn i pomp objęli znowu 
robotnicy. Popołudniu odbyły się na 
wszystkich kopalniach zebrania zało­
gowe, na których omawiano sytuację 
strajkową. Spokoju nigdzie jednak 
nie zakłócono.

Nagła śmierć przy pracy
Dnia 18 bm. zasłabł nagle podczas 

nracy w fabryce kotłów w Siemianowic 
cach, 25-letnj Bomba, z ulicy Powstań­
ców i mimo natychmiastowe] pwnocy 
zmarł na udar serca. Zmarły leczył się 
przez ostatnie dwa tygodnie w lecznicy 
hutniczej i miał zamiar rozpocząć dnia 
18 bm. pracę. Sp. Bomba był dopiero 
od kilku miesięcy żonaty, (rok).

Nieniccbie zniąztti zawodowe w Wo|. ftąOem
domagają się parcelacji wielkiej własności ziemskiej

Związek połączonych nienreckich 
związków zawodowych w Katowicach 
wystosował do miarodajnych czynni­
ków w Warszawie i Katowicach ob­
szerny memorjał, w którym, omawia­
jąc położenie przemysłu górnośląskie­
go i masowe redukcje robotników 
i pracowników, oraz poruszając pro­
blemat osiedlenia bezrobotnych na 
roli, odrzuca projekt wysyłania ich na 
kresy wschodnie, wypowiadając się 
raczej za rozparcelowaniem wielkiej 
majętności ziemskiej i przemysłowej 
na Śląsku, która, jak wiadomo, znajdu­
je się w głównej mierze w rękach księ­
cia Pszczyńskiego, Rcnenlohego, Don- 
nersmarcków, Ballestrema, czy tez

wielkich koncernów przemysłowych.
Niemieckie związki zawodowe sto­

ją na stanowisku, że na Górnym Śląsku 
znajduje się szereg nierentownych 
folwarków, które należałoby poprostu 
dla osiedlenia miejscowych bezrobot­
nych rozparcelować. Autorzy memo- 
rjału dochodzą w konkluzą do bardzo 
ciekawego wniosku, pisząc m, in.:

Z punktu widzenia ekonomicznego 
bezcelową byłoby rzeczą, aby istniały 
obs żerne dobra rolnicze, mogące się 
jako tako utrzymać tylko przy pomocy 
państwowych czy prywatnych subwen- 
cyj. W interseie ogólno-państwowym 
leży natomiast, aby tworzono coraz to 
więcej małych osiedli rolniczych, co

przyczyniłoby się do stworzenia egzy- 
stencii dla wielu rodzin.

Głos powyższy niemieckich związ­
ków zawodowych w sprawie parcela­
cji wielkiej majętności ziemskiej jest 
nader charakterystyczny już z tego 
względu, że konwencja genewska 
chwilowo jeszcze chroni wielką włas­
ność ziemską przed parcelacją. Jak 
wiadomo jednak, konwencja genewska 
wygasa w 1937 roku, to też prawdopo­
dobnie w obliczu tego fakty, związki 
niemieckie już obecnie w memorjale 
swym wyrażają gotoweść do pozyty­
wnej wrpółpracy w tej dziedzinie 
z kompetentnymi czynnikami*

Mli trzostwa Polski w zapasach í potLiosztmu ciężarów w Katowicach dnia 16 i 17 bm. Na zdięclu uczestnicy mlst-zuaiw i organizatorzy,
Ag- Fot. „Polonji“ i „Siedmiu Grosz* Fot. C. Datka, y

^
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Kolejarze w odpovíedr m zarzuty Hupieclwa
godzące w działalność konsumu kolejowego na Śląsku

k| o byt, gdyż samp w równe; mierze 1 tirZec przeciw wvsuwenłu v stosmłku 
odczuwają skutki przesilenia gospoda r-1 do nich ciężkiego zarzutu nieuczciwej 
czego, muszą się jednak stanowczo za- I konkurencji w handlu.

W dniu 19 marca 1935 r. zmar l nagle o godz. 6,30 rare w wie1™ lat 73,

śp. prof. -.loRsCafrtsr 63or:y3oiv
ARTYSTA-SKRZYPEK I KOMPOZYTOR

iPirof. Instytutu Muzycznego w Kato wicaoh, to. wiceprezes Narodowego Konser­
watorium w Petersburgu, Prezes Towarzystwa Muzycznego im. Głtnkd w Peter­
sburgu, Wicerektor Akademii Mazy czme] w Odes.e, członek kwartetu Au era

l wybitny t edasog.
Bk spor tac Ja zwłok z d< mu ża loby, przy ul. Piłsudskiego 67 w Katowicach 

tło grobowca cod:innego w Warszawie, odbęcjre się w czwartek, o gndz. 9 rano, 
o czem z wielkim smuwki-cm zawiadamiają _ __

DYR! KCJA I PKOFFSOROVviL INSTYTUTU 
MUZYCZNEGO W KATOWICACH, — TEA­

TRALNA 7.
O« tonrcl, zawiadomień me wysyła się.

w Lublińcu

• W związku z aTnieszczonem? Przez 
nas uchwałami, powziętemi na ostatnim 
Zjeźdźie Stów. Kupców polskich, oraz ze 
stanowiskiem, gajętem przez kupców 
polskich na Śląsku do istniejących na 
tym terenie konsumów kolejowych 
otrzymujemy z ltól członków spółdzielni 
kolejowym obszerne tuwegi,

O ile chodzi o zarzuty pod adresem 
konsumów kolejowych, to jest w mch 
tyle prawoy, że Konsum Kolejowy ko. 
rzysta z tych samych ulg, z jakich ko­
rzystają wszystkie inne spółdzielnie na 
terenie całego Państwa. Korzyści te 
zresztą są ujęta specjalną ustawą. W 
obwodzie Dyrekcji Kolejowej Katowice 
ngółem jest około 14.000 kolejarzy. Z tej 
liczby zaledwie połowa kolejarzy zorga­
nizowana jest w spółdzielni kolełowel, 
która posiada swe oddziały w 10 miej­
scowościach. Towary do tych sklepów 
kupuje się w 80 proc franko magazyn 
odbiorcy. Do poszczególnych sklepów zaś 
rozwozi się towar własnym taborem.

Konsum kolejowy powstał na Śląsku 
w 1923 roku. Wtenczas ze względu na 
ówczesne stosunki narodowościowe nie 
kwestionowano wogóle istnienia tej 
»półdzłetnl, przeciwnie uważano nawet, 
że jest ona potrzebna na Śląsku. Od te­
go czasu w ikupiectwie polskiein na Ślą­
sku nią wiele się zmieniło co do narodo­
wości na lepsze. Dlatego też dla koleja­
rzy na Śląsku niezrozumiałe jest stano­
wisko, zaiete przez kupców polskich.

O ile wreszcie chodzi o poważny za­
rzut, jaKoby kolejarze, kupujący w kon- 
suimach kolejowych, uprawiali pokątny 
handel teml towarami, korzystając rów­
nocześnie z bezpłatnych przewozów, 
wy!ain>ają nam, iż mogą corrawda za­
chodzić wypadki, że ten lub ów kolejarz 
Zakupuje większe partie towarów nietyl- 
ko dla siebie, aie i dla swych najbliż­
szych względnie znajomych. Jednak za­
rzutu' łi>go n!e można ucgótntoc. Zresz­
tą, u ile chodzi o przyznane kt-ejarzom 
zniżki przewozowe, to poza wolnym 
przewozem na okopuwRny kulejarze 
żadnych ulg przewozowych nie otrzy­
mują. Konsumy kolejowe na Śląsku by­
najmniej nie mają zamiaru utrudniać Kir 
p*ecfwu polskiemu już 1 tak ciężkiej wal-

JCcoftika Zaqîçfàùmka
—■ CZY MAGISTRAT POGODZI SIF Z 

ROLNIKAMI? Od kilku lat połiiiędjy magistra­
tem Czeladzi & rolnik an iii toczy się wojna, po- 
uijewaiż zarówno magistrat, jak rolnicy zgłasza-1 
ją prettu.sję do niektórych tern, o w, znajdują­
cych się jednak w po^adanmi rcAnków. Obce­
mi« burm. Dor obca; is/ki irezpoczął z rolnikami 
pertraikT'» :je, chcąc st?u wojenny zLilcw ttowac. 
Magistrat chce jednak tereny (> ki targów icę, 
rzeźnię, rozszerz cnie 1 ofeki , szkolę 1 szereg in­
nych. Pertraktacje trwają i nàe wadomo, jak 
fĄ skończą.

— 7 2YC1A PODOFICERÓW REZ. W 
ORODŻCU. W ub. niedzielę odbyło się w lo­
kalu wiasnym warne roczne zebrane Związku 
PcJoficerów Rezerwy Kola Gmcizaec, pnzy 
udaale 53 członków. Spraw; /Aiitnme z dzma- 

‘ailnośd zarządu złozył prezes p. Irn olczyk, z 
którego wynika, ze koło w okresie sprawo- 
r dawczyni było niezwykle czy nut, Na prezesa 
powtórnie wybrano jl. Brorsłowa 'miołczyka. 
PCKiaitem do zarządu przez -klamację weszli 
pp.; Honryk Brzozowski, Jan Zagórny, Jan Mri- 
vhinziók, Jozef Jagoda, józe* CioJo^yński W. Mi­
chalczyk, Al. Czarnecki, Stanisław Dróżdż i 
Szpej'da. Sklad kohitndy: Pík tr Stelmach, ko­
mendant, Henryk Brzozowski i Henryk Baczyń­
ski. D » koi .lir i rewizyjnej wybrano pp : Ste­
fana Czajcma, Edwarda Rogalskiego I Tadeusza 
Pierwochę, a jako zasłepców K. Zielińskiego i 
Króla. Do sądu koleżeńskiego zostali wybrani: 
Stanisław Kwinta, Kazimier" Budny, P.ołr Ko­
zioł, Antoni Blaszczyk i Wacław Anttsiik

— Z ŻYCIA STÓW. KUPCÓW POLSKICH 
W ZAWIERCIU. 17 hm odbyło «ç w Zawier­
ciu walne zebranie Stów. Kupców Polskich z 
całego powału Zawierciaństóogo. Org^nm/acja 
ta, prowadzona pod łcierownktwem prezesa

oniisława Zawadzkiego, wykazuje żywą dzia­
łalność n.etylko w Zawierciu, lecz i w całym 
jŁJwiecfe Zawiei; pańskim. Do now wybranego 
«rząd- ./a rek 1935 weszli py • pruzc-s Za- 

>. adzki Bron'sław, członkowie: Łakooieid An­
toni, Qryc Andrzej, bryła A Jam, Fajt Mć rjan 
Pltczytaik Józef, Baryła Franciszek.

— WYJAZD BEZROBOTNYCH Z ZAWIER- 
CiA — PO PRACY. W najbliższych dn'ach 
z Zawiere a wyjedzie do kam eni:tomów w Ja­
nowej Do inie 20 robotników. O ile warunki 
pracy ś płac./ okażą się mużliwe do przyjęcia, 
b«uro pośrednictwi pracy bydz.e wysyłać dal­
sze pairtje robi tanków.

— POSIEDZENIE RADY M»EJSKIEJ W ZA­
WIERCIU. Termo posiedzema dy miejskiej 
w Z a wierci"! ust a i ono :ia dzień 23 bm. god ■ 
19,30. Na porz |dku obrad m. in. zatwierdzenie 
budżetu na 193I*-30 rak i Inne drobne sprawy.

W ubiegłą niedzielę odbył się w Lu­
bi nic u ostatni wykład kursu społeczn-o- 
chrześcijańskiego w Lubl ńcu. Wielka 
sala „Strzelnicy“,, przyboczne ubikacje 
przepełnione były po brzegi uczestnika­
mi z imasta i z powiatu. Około półtora 
tysiąca osób przybyło na wykład sen. 
Wojciecha Korfantego, którego przyby­
cie powitano gromkiemi oklaskami.

Przed godziną drugą p. pos. Bre'I.iskl 
zaga.ł zebranie chrześcijańskiem pozdro­
wieniem, streszczając przebieg kursów, 
oraz ich znaczenie w dzisiejszym cza­
sach, poczem udzielił głosu sen. Korfan­
temu.

W półtora-godzinnem Przemów’emu 
sen. Korfanty dał obraz dzisiejszego ży­
cia zbiorowego ludzkości gospodarczo- 
społecznego, politycznego l międzynaro-

Wczo.-af w Sadzie Okręgowym w So­
snowcu odbył się dalszy ciąg kilkakrot­
nie odraczanego procesu rabina Łtigiai- 
da contra Alter Markowicz o zniesławie­
nia w ulotkach, wyuanych przeo wybo­
rami do gminy żydowskie! w Sosnowcu.

Najcięższym zarzutem przeciwko ra­
binowi było oświadczeni, że gdy sie­
dział w więzieniu w Bjtomu, jadł třel­
no i n'o odp.-awdał modłów rytualnych. 
Zadecydowało to o dalszej karjerze rab - 
na Englarda.

Sensację stanowiło zjawienie się 
głównego świadka Rhamy-Jechno Ro- 
zenzwajga z Łodzi, rzekomego iowaTZY*

dowego i wieJkich trudności, na kłort 
napotyka dzisiejsza ludzkość. Z tych 
tr".anoścj narody zdołają się -wydostać 
tylko wtedy, jeżeli wszystkie swoje po­
czynania podejmować będą zgodnie z 
cuchom chrześcn-jaiiskie' prawdy i zasad 
chrześcijańskiej anoraln-cadU Wywodow 
mówcy słuchano z zapartym oddechem, 
Przerywając je często gorącemi ot: M".ka­
mi. Po referacie -kilku uczestmKÓw .in­
terpelowało sen. Korfantego w »jfcawle 
pu tonom jj Śląska Na żądanie obecnych, 
p. Korfanty wyjaśnił obecnym znaczenie 
autonomii, oraz atak na nią, prowadzony 
przez obóz sanacyjny. Zebrani wypo­
wiedzieli Sie wszyscy za utrzyma* m 
autom ittji i przyjęli Jednogłośnie rezolu­
cję, dającą wyraz ich zapatrywaniom.

sza więziennego rab'na Englarda. Zezna­
nia Rozencwajga jednak sprawy nic wy­
świetliły.

Rozcncwałg tw’erdzi, ie w 1922 roku 
siedział w więzieniu bytomsKiem z nie­
znanym żydem, który przedstiwił mu 
się jako rabbi Englard z lY.odrze;o\va. 
Nosił on jeanak ubranie cywilne l rze­
czywiście jadł trefne i n e odprawiał 
modłów rytualnych. Imienia swego to­
warzysz więzienny nie zdradził mu. to 
też w stu prccentach nie może być pew­
nym, czy rabm Eiglard z więżenia, ,’est 
obecnym rabinem Raja Euęlardetn z So­
snowca,

Opłaciło się...
Katowicki organ sanacyjny nadzorców, syndy­

ków i Małyków miał 19 -bm. swój dobry dzień. 
Ukazało się bowiem specjalne wydanie z okazji 
imienin p Piłsudskiego, które to wydanie różni 
się od wszystkich inn-ch ti ą że różni nad<;o** 
cy i t. p. znaleźli sposobność zrewanżowania 
się za gorliwą obronę skandalicznej gospodarki 
nadzorców sądowych, zarządców przymusowych 
i za tuszowanie przestępstw Matyków. Nikogo 
też nie zdziwilu, że w tym numerzę „Poiskj Za- 
chudnirf“ ukazało się ogłoszenie p. Różyckiego, 
który był zamieszany w proces Matyki, gdyż 
nabył z wolne- iręki faWykę, wartości około 
500.000 zł., 2a około 150 -tys. zł. Ponadto oka­
zało się szumne ogłoszenie zarządu przymuso­
wego zakładów lwięcia Pszczyńskiego. To ostat­
nie ogłoszenie nie przyczyni się do osanovvánia 
przedsiębiorstw księcia Pszczyńskiego a tum 
mn-ej do spłacenia zaległości podatkowych.

Nadzorcy sądowi „Wspólnoty Interesów" nie 
mieli odwagi poprzeć ogłoszeniem „Polski Za­
chodniej", za to reklamują się w orgai.it Zw. 
Powstańców Śląskich, czytanym przez nieliczną 
garstkę członków związku, którzy «pewnością 
nie będą nabywali produktów, ' wyrabianych 
przez „Wspólnotę Interesów“, ale jakoś trzeba 
było okazać wdzięczność, gdyż przecież p. nad­
zorcę Przedpełskiego na ostatniem wal nom ze­
braniu ZwiaJcu wybrano wiceprezesem Z w. 
Powst. śląskich.

Sekwestratcrskar^wy w tarapatach
Sąd Okręgowa w Rybniku skazał 

prawie całą rodzinę M. z Marklowic, w 
pow. Rybnickim, za czynny opór. sta­
wiany sekwestraterowi skarfyyw etrrn 
podczas dokonywania zajęcia bydła, na 
2 tygodnlo aresztu z zawieszeniem kary 
na 2 lata. W czasie przewodu sądowego 
stwierdzono, że po odebraniu sekwestra- 
torowi skarbowemu krowy, członkowie 
rodziny M. zwymyślali go i przepędzili

♦ Z.W. SYB.RAKÓW W KATOWICACH.
Na waJoem c«t>ranlu byWrakAw ir Kaltóuł.

CLOh dokonano wyboffo cowe.o ł rządu okręreweso 
; w„.Jku. V' akń S ooweso Łaru,.ui w-jali m. In.: *i®. dr 
Żemła JdT*f ■ Katowic, dr. Hraem oH I dr. Brati©! ■ 
KatoV Prezesur, oblał ip. Oiůt. % -.jjkretariat v. Sir- 
meozeJc.

• TOW. J»OŁ.-Wt MÇRSK..-
Dr la 29 .marca o iodi. W-eJ «ffięźzl« itç ■walne 

branie Towarzystwa Pols3uaAVęiłereMe®o w eutt Sadu 
Ajwlac: ,-u«jo w Katowicach, PI. Wolnood 10. Porządek 
obrad _>rz w ju‘e m. In. ejn-awoizdan e zdrzadu. wy! V 
nowego rama da oraz odrvyt P. t. »Surawa prhuca w par­
lamencie wcaitrslclim M>1J—’t>’.8“.

Bocud : wafńe «ftrar*« w W5, 20 lim. o todz. 
1Í <i ip. Wiohal'ka.

Chorzów II. : Kolo I. waha zebranie w czwartek. 2f 
bm. o codz. 16 jw Jo nu Zw.

JCkáyomíec&zč

WhctoT G. Poznań. Nie do zamieszczenia.
B. B. $696. W c.O!2U trzreA <W od dnia 

ogłuszenia wyroku należy zajrew iedztóć ape­
lację. Wtenczas dopiero zostanie Papai dorę­
czony wyrok na piśmie i w c.ągu 7 d:i' naje­
ży apelację uzasadnić. Prawdopodobnie z >- 
stain.e c-głoszc-a po uch-waleniu Konstytucji.

J. M. L. Poprzedniego listu Pana nie otrzy­
maliśmy. Pirosimy nap sać ponownie, a odpo­
wiedź Pan o trzyma.

Karta kw. fc347. Tych 10 zł. Pa-mn ni z zwró­
cą.

Ks. rUitoąj K. Augustów. W każaym więk­
szym sklepie materiałów p.śm.onnycłi w Ka­
towicach.

Ste.an Sz. Katowice-BrynAw. Niestety, 
chwilowo n e. W każdym razie zapamiętamy 
sobie Pańskie nazwisko J w odj>c .y.edniin cza­
sie zawiadomimy Pana.

— Tam tar był Jakby wyższy, szczu­
plejszy, Łez zarostu — mówił Rozen- 
cwajg.

Ruzencwalg opowiada dniej, te przed 
kilku tygodniami przyszła da jego miesz­
kania jakaś para — mały żydek z ży­
dówką. pytając, co bonzie zeznawać w 
procesie Englarda. Wyrzucił on ich za 
drzwi.

/nni świadkowie nie Pow’edźIeli pic 
ciekawszego. Po zamki.I bciu przewodu 
Przemawiały rtron^. Wyrok, który 
ogłoszony będzie 21 bm., oczekiwany 
jest z ogro'iinem zaiateresowaniem.

Odznaczenia w policji wojewódzkiej
Srebrnym Krzyżem Zasługi, za usługi ma po­

lu bezpieczeństwa publicznego odznaczono: ko- 
iiiisarza. Szarego Witolda z Pszczyny, kom^arza 
Czosnowsliepo Sylwestra z Katowic, podkomis. 
Orabin-kiego Wincentego z W. Hajduków. „<rzy- 
żaitii Zasługi za dzielność, za czyny męstwa i 
odwagi z narażeniem życia w walce i przestęp­
cami, odznaczeni zostali: st. przed. Barteczko, 
rt. przód. Słota, przód. Szczepański, it. post. 
Szpień, st. post. Aluszarik, .post. Wieczorek, post. 
Cielak, po*,t, żuszelf, post. Garnczarczyk i śp. 
post. Fojcik. Bronzowemi Krzyżam Zasługi za 
zasługi na połu bezpieczeństwa publicznego, od­
znaczeni zostali: st. przód. Blemot, st. przód. 
Biczysko, sf. przód. Hachuła, st. przód. Kotas, 
st. przód. Nowaczek, st. przód. Picloł:, st. przód. 
Studnfcz, st. przód. Warnas. ;t. przód. Zielonka, 
st. przód żydek, st. przód. Zim.Jk 1 przód. Bra­
chaczek.

0 zdyskwalifikowanie radcy 
załogowego

W poniedziałek odbyło się w Ch«rzo- 
ylo posiedzenie Konnisjj Pojednawczo- 
itrbitrażowej, na Którem rozpatrywano 
n. i.n. sprawę zdyskwalifikowania b. rád­
iy zakładowego z I opalni „Biały Szar­
ej“ w Brzezinach, Stefana Stasiaka, po- 
;ądzcnego o naduży :;a na szko^dę kasy 
jośniiertncj robotiiikláw kop. .Jî’-aly 
>zarlej“f

Ponieważ stwierdzono, że w związku 
; tern odbędzie s ę w najbliższych dniach 
■o z prawa sądowa przeciwko Stasiakowi, 
prawę zawieszenia go w czynność ach 
izłonka rady zakładowej odroczono do 
u will Napadnięcia wyroku sądowego.

Na posiedzen.u Komisji Stasiak tłu­

maczył się, że nie dopuszcza? Sie żad­
nych nadużyć. 0 ile zaś cnodzi o Po­
życzki, jakich udzielał z funduszów Kasy 
Pogrzebowe}, to udziclať je przeważnie 
członkom organlzacyj prorządowych-

Wyęartf z pociągu
W poniedziałek -wieczorem wypadł 

z pociągu osobowego na szlaki Żo-y — 
Baranowice, 53-Ietni Andrzej Mlęciel z 
Cieszyna, który doznat złamania 'ew'.go 
obo'czyka I okaleczenia głowy. Szczęśli­
wym zbiegiem okoliczności, wypadek nie 
pociągnął za sobą tragiczniejszych dla 
M następstw, tak, ie po opatrzeniu ran, 
M, powrócił nartępnym posągiem do 
domu. Dochodzenia wykazały, że M. 
po. i osi sam winę w tym wy padku. ponie­
waż w czasie jazdy opierat si^ o drzwi 
vagonu, przvczcrr» me zauważył, że nie 
■były one należycie zanjknięte. (r).

Sprytny oszust
Wdowa JulJarma R-, zam. w Wid’-'ch HH- 

Cukach, dm,'osła polic , że do Je] mieszkania 
rr^ybyl pewien osobnik, przedstawiający się 
jako 35-le‘jii Ochman, zam. w Ochoku w 
pow. Pszczyńs.kim. Rzekomy O. oś w adezji 
je], te jest wdowcem i zamieïza ponownie się 
ożenić. Fo bl.tszem zapozna-ûu się nsek-omy 
ad( rator skradł jednak R. obrączkę śJuibi ą i 
zndkl w nieznanym kieranku. W dniu U bin. 
syn prszloodowanej R. spotkał w tesle pod 
Pnnt-mrkhm sweięo niedoszłego ojczyma t 
oddał go w ręce polxjl. Na kcmteairjacie 
stwierdzono, że prawdziwe nazwisko sprvek- 
rea brzmi: Józe! Kozlnoga i, to zamieszkuje 
cn w Pajrewniku. Stwierdzono ponadto, że 
nszitłit Jest żonały 1 oJcem dwotea dz eci.

„Jestem rabinem Englardem i Mzejowa
Zakcńczenie głośnego procesu o zniesławienie

1*
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Jicomka Śląska
*— KONFISK q.lA. Wczoraj zajęty n»tal 

»(Sztaiclrjr Pracy”. fu^sięczTiHc N. P, R. 'vycho 
«izącv vf ChortîowK spowodu zamieszczenia 
artykułu p. t. „Aubmumja Śląska”.

— PODZIĘKOWANIE. Zarząd Tow. Pol 
Białego Krzyża w Katowicach składa serdeczne 
podziękowanie Komitetowi Pań z p. Ojcumiią 
“rabucką na czele za zorganizowanie bale _w 
dniu 23 lutego br. oraz Kupiectwu Katowickie­
mu za ofiarowane dary. Zarazę 1.1 kr mufljkuje, 
te dochód b-uttc z balu wyniósł 5.526.88 z’., 
po potrąceniu zaś kosztów vp kwocie 2.146.93 
eŁ, czyste zysk w surrit 3.379.95 zł., przezna­
czony został na cele kulturalno-oświatowe w 
iwcjsku.

— PRZY PRZYCHOD A PRZECIWGRUŹ­
LICZEJ W KATOWICACH przy ul. Andra ja 
9 urządzony jest gabinet rentgenowski, z któ­
rego korzystać mogą osoby prywatne za opła­
tą 5 zł. za prześwietl ;me i 10 z* za sporządze­
nie zdjęć płucnych. Gndziny przyjęć we wtorki, 
Al ody i piątki od 15 do 16-ej.

— OKRADLI GO PODCZAS PRZEDSTA­
WIENIA. Unia 15 bm. wieczorem w czasie 
przed stawienia teatralnego l.a Sali Powstańców 
vf Katowicach skradziono Kupcoc i Izraelowi 
Ernestowi z Katowic portfel, zawierający 440 
zł., kartę cyrkutacyjną oraz 2 losy. Loteřji 
P„ństwowei.

— NiEsZCZÇSLiWV «VÝPADEK NA KOP. 
„ŚLĄSK* 1. W podziemiach kopalni „Śląsk“ w 
Świętochłowicach wydarzył Się w poniedziałek 
rueszczçéliv y wypadek, prtzvczem jeden a. gór­
ników 'ostał ciężko ranny. Około godz. 1^-tej 
na «jednym z tite/ów pracował górnik Reinhold 
ftwdętek, nam. w swiętochłow L-ach. Wskutek 
t. zw. tąpnięcia, zwaliły się większe masy wę­
gla, które zasypały świątka Górnik doznał zła­
mania podstawy -czaszk. _ W stanie groźnym 
przewie?.wno go do Lecznicy Brackiej w Cho­
rzowie. świętek jest żonaty 1 ojcem jednego 
jdzieoka.

— POGRZEB GÓRNIK.. Di 18 ">m. odbył 
tfe w Chorzowie pograeł ś. p. Feliksa Tomali, 
górnika, który zgiu I w tragiczny sposób w cza­
sie katastrof', pa kop. „Wolfgang-Wa/weJ". Po­
grzeb odbył się iw Rudne * udziafeim około
2.000 ludzi

— / ASI RZELENTĘ PRZEMY i NIKA. Na 
potach pod Chorzowem straż graniczna zastrze­
liła jednego z przemytników, niejakiego S. W. z 
Łazów. — W tym oamym żn/u przytrzymano 
nad grami a szajkę przemytników, składa<ącą się 
2 13 osób, którym odebrano większą partję prze­
mytu, wariusi i oikoło 1.500 zł. (zo)

— OSZUST KOWALCZYK ZBIERA Z OKA- 
ZJ IMIENIN Do mieszkania Marii Konieczko- 
wej w Chorzowie przy ul. Ogród wej 5, przy­
był, w dniu 17 bm. pewien osobnik, przedsta­
wiając się jako „wywiadowca policyjny“. Przy­
tyty oświadczył, 4e należy pazatem do koml- 
te™ obchodu uroczystości imienin minist a Pil- 
«wskiego, i zbiera składki pieniężne. Koniecz- 
Kowa, ..je prze^-iwając nic złego, wręczyła rze­
komemu wywiadowcy“ 5 zł Ponieważ jprawa 
ta wzoudzda jednak u K. ^ewne podejrzenia, 

się ona do policji, dzie z .prze Jłożonych 
jej przez poilicję fotograf'j or-^estępców, ro :po- 
xnała znanego oszusta, Leona Kowalczyka, któ­
ry pobra* od nie, 5 zl

—• WYDALENI Z NIEMIEC. Dnia 16 bm. 
vr połudn.e na pneisciu granicznem Tam >wice 
Stert potocła niemiecka wydaliła z terenu nie­
mieckiego Edwarda Bergera z Grodźca, Włady­
sława Meisnera z Osłrowej, pow. Częstochowa, 
i Jana Sowika 7. Ostrowej, którzy przekroczyli 
gramer do Niemiec bez papierów, ępi)

— NAMAWIANIE DO DtZEkCJI. W ko- 
ezara^h II p. p. w Tarn. Górach przytrzyma­
no 55-Ietniego inwalidę, St. P. z Radzionkowa, 
który w czasie odprowadzi nia syna d-o kosza' 
miał s*ę wt razić: „Jeżeli d tam źle będzie, to 
We bądź głupi i wiesz, ro masz robić, gdyż 
-granica niemiecka nią jest daleko", Na P. spi­
sano doniesienie do Sądu o namawianie do de­
zercji. (pi)

— NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK. W dniu 
19 *>m. o godz. 6,20 przejechany został przez 
pociąg towarowy, zdążający z Radzionkowa w 
jfieminkm NaWa, I. L., /am. w Orzechu. L. u 
czasje • wskakiwania na pociąg węglowy upadł 
pod koła wagonu, .które odcięły m-u lewą stopę 
po (kostkę. Nieszczęśliwego odstawiono do szpi­
tala w Tarnowskich Górach, (pi)

— KRADZIEŻE W TARNOGoRSKIEM. 
W Tarnowskich. Górach przytrzymała policja 
niejakiego J. Dz. z Miasteczka, wiozącego na 
wózku pocięte części szyn (kolejlA pclowej, 4 
stłuczone (kotka ś 2 osir z wózków, pochodzące 
z kradzieży. — Pr y ul. Opolskiej sicradł nie­
znany -sprawca w Tam. Górach na szkodę Fran­
cuzka Madeji z furmanki skrzynię z margaryną. 
— Do „Ogniska“ 1 tairai Związkowego w 1 ani. 
Górach włamał się nieznany sprawca, który 
skradł 3-lamp >wy aparat rad owy, należący do 
Stów. Alłidneży Męskiej, (pi)

— WALKA 7 RAKIEM ZIEMNIACZANYM 
W KR7YŻKO WICACH. Urząd gminny w 
Krzyżkowicacb w pow. Rybnickim, donosi, że 
przyjmuie do dn.a 30 mc-rca br. zamówienia na 
sadzonki rakoodDorne. Spis odmian ziemnia­
ków rakoodpomych, uznanych na pmu przez 
Śląską Izbę Rolniczą w 1934 roku, jest wy­
łożony drv wglądu w urzędzie gminnym.

— NIFPOPÍAWNY ZŁODZIEJ. Sąd Okrę­
gowy w Rybniku skazał niepopraw uego złodzie­
ja, Augustyna ZimonC zyka z Niedobczyc, w 
pow. Rybnickim, za kradzież roweru i sfałszo­
wanie karty rowerowej na 8 ir.iesięry więzie­
nia. Surowy wyrok uza^adr iał sąd tem, że 
oskarżony już kilkakrotne był (karany za po­
dobne kradzieże, (r)

— NIEl DALA WYPRAWA PO ŚLEDZIE.
W dniu 1 lutego br. skradziono kupcowi Karo­
lowi Bernatowi z Czuchowa, w pow. Ry bnickim, 
200 śledzi. Po pewnym czasie po izkodou any 
dowiedział =ię, kto mu te śledzie skradł. Oka­
zało się mianowicie, że amatorami śledzi było 
trzech bezrobotnych z Czuchowa, których sąd 
Skazał po miesiącu aresztu z zawieszeniem ka-

Wlccsfarosfa JzydorczyK prezydentem Będzina
Sojusz żydów z BBWR.

W ub. poniedziałek, w Będzinie, od­
było się pierwsze posiedzenie rady miej­
skiej, które obfitowało w szereg niespo­
dzianek. Ogólnie przypuszczano, że wy­
brany zostanie tylko prezydent, bo co do 
pozostałych kandydatów, zdania były po­
dzielone, natomiast na posiedzeniu tem 
wybrano cały zarząd miasta.

Będziński samorząd jest może najcie­
kawszy, ponieważ żadne z trzech stron­

nictw — B. B. żydzi i P. P. S.— nie po­
siada zdecydowanej większości. NU też 
dziwnego, że do ostatniej chwili nie wie­
dziano, jak będzie wyglądała ewent. więk­
szość.

Posiedzenie odbyło się z godzinnem 
opóźnieniem, ponieważ całodzienne nara­
dy B. B. z żydami, nie dały rezultatu. 
Wreszcie w ostatniej chwili 5 radnych ży­
dów (Aguda i Drobin, kupcy), zawarli

Prokurator zadał kary śmierci
a sąd go zwolnił od winy I kary

W ubiegły poniedziałek zakończył się 
'Przed Sądem w Nysie, na Śląsku Opol­
skimi. interesujący proces 'Przeciw Rober­
towi Kontnemu z Wilkowa, oskarżonemu 
o skrytobójcze mmocúowanii 'trata. W 
ostatnim dniu rozprawy prokurator w 
przemówieniu swem domagał s*ę wyda­
nia wvroku śmierć na Konim^go, uwar 
żając jego winę za udowodnioną. Obroń­
ca oskarżonego zwrócił uwagę, iż Koni­

ny nie może wchodzić w rachubę Jako 
morderca swego brata już z tego powo­
du, że nie był on zainteresowany w 
usunięciu brata.

Sąd po trzygodzinnej naradzi© wydał 
wyrok, iwalinrający K<*ntnego od winy 
I kary i zarządził natychmiastowo wy­
puszczenie go z aresztu śledczego, w 'któ­
rym przebywał od Misko roku.

»kierowane sq no nlq (ednq. Czy przyezynq jest 
jej pecjalna uroda? Bynajmniej. Ale potrafiło 
wydobyć swój utajony dotqd kobiecy wdzięk dzięki 
racjonalnemu stosowaniu kremu i pudru ABARID. 
Oba te preparaty zawterajq wyciqg z cebulek 
blałe| lilji, który upiększajqc naskórek 
jednocześnie chroni go f odżywię.

puder 1Kncm
__ABARID

PO MYCIA TWAtU 'STOSUJCIE
■■■■»PERFECTION*' 
ZAMłAtT MYDŁA OTRĄBKIABARIP

0 inwestycje na pływami 
mysłowickiej

Pływalnia mysluwicka, największa t naj­
piękniej ,polo żona na Śląsku, wymaga już no­
wych imwe&tycyj... Pomost na środku pływaJ- 
n'r Jest nadgniły I pOważple uszkodzony, pełen 
mebeap tocznych odłamków drzewa i zroelmie 
pozbawiony schodków. W razie wypadku to- 
nięoi.i trudno ruta] o pomoc i o wyc ąiKmęcie 
tonącego. Niezbędne Jest wysyp ao.e brzegów 
■basenu w ipobli-żu wieży skokowej piaskiem 
sruibozwnistym; wy.iypyawame so rwj k.lą 
kiuraowką zani îczyszcza wodę w ,pływalni na 
znstoeną część sezonu kąpielowego. Odpływ 
wody powinien być stanowczo większy, tak, 
żeby po każdym dniu woda zanieczyszczona 
przez kąpiących się odpłynęła w ciągu nocy.

W laskaoh spacerowych przy. pilaży jest 
jeszcze dp.iś s,poro sterczących z ziemi kornia- 
ków, na których spacerujący kaleczą sobie 
nogi. Tizeba to bezwarunkowo iisiunąć. Jeżeli 
do tego podniesie się nieco estetyczny wy­
gląd urządzeń pływalni, to ,.riwiera“ myislo- 
włcka będzie aiaprawdę pięknym, czarującym 
zakątkiem...

Z życia straży pożarnych 
w Pszczynskiem

W tych dniach odbył się w Tychach 
doroczny zjazd rady pszczyńskiego cd- 
dz ału powiatowego Straży Pożarnych, 
na którym po złożeniu sprawozdań z 
działalności zarządu stwierdzono Znacz­
ny rozwój placówek straża Milch. Wszyst­
kie oddziały straży pożarnych' w powie­
cie liczą ogołem: 350 członków adininł-

ry na kilka lal. Oskarżeni, którym wszystkjp 
śledz.e odebrano, tłumaczyli się przed sądem, 
że dokonać kradzieży litylko z nędzy, (r)

— KRADZIEŻ Z WŁAMANIEM W L1SO- 
WIE. W nocy na 17 bm. nieznani sprawcy wła­
mali się do składu kupca Henryka Kirsztajna w 
Lisowie, w pow. Lublinieckum, skąd skradli kil­
kadziesiąt kg. mięsa, kiełbas, fytunhi, zapałki, 
cze.knladę i t. p., ogólnej wartości przeszło 600 
zł. (,pg)

stracyinych, 1.222 czynnych, oraz 69b 
wspierających. W ub. roku odbył się 
dla straży całego powiatu w Mikołowie 
kurs przeszkoleniowy, któiy zgromadził 
64 uczestników. Dla usprawnienia pra- 
ey przeszkoleniowej podzielono cały po­
wiat na 11 rejonów strażackich. Wkońcu 
zebrania uczczono pamięć kii'ku zmar­
łych działaczy związkowych, a m. in. śp. 
insp. Paehelskiego, oraz śp. nacz. Kraw­
czyka z Piotrowic.

Za nieludzki« pobicie
Sąd Okręgowy w Rybniku skazał rol­

nika Wincentego G. z Grabowni, pow. 
Rybnik, na 7 miesięcy więzienia, a Wil­
ii e I1» 1 a z Grabowuj na 6 miesięcy więzie­
nia za to, że w kwietniu ub. roku pod­
czas sprzeczki z rolnikiem Henrykiem 
Owczorzem póbiii go ciężko żelazem, 
wskutek czego Owe zórz eto dziś dnia 
bardzo poważnie niedomaga na zdrowiu. 
Sąd wyjątkowo zawiesił wykonanie ka­
ry na przeciąg trzech lat. (r)

Rozprawa przeciw motoercy 
policjanta

Jak informują dnia 2 maja br. odbę­
dzie się w Katowicach proces Przeciw' 
mordercy, posterunkowego policji w Bry- 
nowie, Hirtha, Stolorzowd, oraz jego 
wspólników i Zielińskiemu. Na rozprawę 
wezwano 8 świadków.

— POzAk W KOCHCICACH. Dnia 17 bm. 
o pótncx y wybuchł w Kochcicath, w pow. Lu- 
blimeckim, na strychu domu inwalidy Fran­
ciszka Manłeckiego pożar, który zniszczył różne 
sprzęty d mowę, wyrządzając szkodę na około
1.700 zł. (pg)

— UJĘCIE ZŁODZIEJA. W związku z kra­
dzieżą, dokonaną u kupca Cabańskiego w Ka­
letach, ujęto sprawcę tej kradzieży, niejakiego 
.Wincentego SMika z W, Hą.duków. (pg)

pakt z B. B., stwarzając nieznaczną więk­
szość (21 głosów na 40 radnych).

Jak słychać, radni Agudy otrzymali za­
pewnienie, że stanowisko rabina w Bę­
dzinie zostanie obsadzone przez ich kan­
dydata, którym jest Mendel Lewi, syn 
zmarłego rabina.

Na posiedzeniu radni socjaliści przy­
byli z czerwonemi odznakami. Posiedzenie
0 godz. 21,15 otwarł* tymcz. prez. Rzecz­
kowski.

Niespodziankę stanowiło oświadczenie 
nacz. Lengasa, odczytującego przepisy 
wyborcze, który oświadczył, że władze 
zaliczyły Będzin do miast wyższe] kate- 
gorji (od 50 do 100 tys. mieszkańców) i 
dlatego rada może uchwalić prezydentowi 
V. kat. płac, a wiceprez. VI. wraz z dodat­
kami. Trzeba dodać, że Będzin liczy 47 
tys. ludności.

Po tem wyjaśnieniu socjaliści zgłosili 
dwa wnioski, ażeby prezydentowi uchwa­
lić 600 zł. ryczałtem, a zastępcy 500 zł., 
lub też V. i VI kat. płac.

21 głosami uchwalono jednak wniosek 
B. B., przyznający prezydentowi V. kał. 
płac. z 30 proc. dodatkiem na reprezenta­
cję, a wiceprezydentowi VI. kat. Ławni­
kom, na wniosek P. P. S., uchwalono po 
10 zł. za posiedzenie (B. B. zgłosiło wnio­
sek po 15 zł.), chociaż przepisy mówią, 
że funkcje te są honorowe.

Po uchwaleniu uposażenia członkom 
zarządu przewodnictwo objął radny, No- 
wara.

Na stanowisko prezydenta zgłoszono 
tylko kandydaturę wicestarosty będziń­
skiego, który otrzymał 28 głosów (na 39 
obecnych), natomiast wiceprezydentem 
został radny B. B., Teofil Goc, otrzymu­
jąc 27 głosów. Jak się okazuje, na 15 rad­
nych żydów, 12 głosowało za kandydatami 
B. B. Było charakterystyczne, że w czasie 
głosowania prezes Agudy, Griinbaum, któ­
remu widocznie nie ufano, głosował jaw­
nie, pokazując kartkę z nazwiskiem kan­
dydata.

Posiedzenie nie pozbawione było rów­
nież momentów humorystycznych, bo 
przed głosowaniem, jedna c radnych ko­
biet, chcąc widocznie wywrzeć korzystne 
wrażenie na prezydjum, wyjęła lusterko
1 poprawiła fryzurę, co galer ja przyjęta 
znaczącemi uwagami.

W czasie obliczania głosów, ktoś głoś­
no zauważył:

— No, teraz już napewno rabinem bę­
dzie... żyd.

Spotkało się z oklaskami na ławach 
żydowskich.

Ławnikami wybrani zostali pp.: Sta­
nisław Morys (BB.), Gerszon tfechnic i 
Lazar Rubinlicht (żydzi), oraz Kazimierz 
Laskowski (PPS.).

Posiedzenie przeciągnęło się do półno­
cy. Zainteresowanie było stosunkowo du­
że, jednak ze względu na brak miejsc 
magistrat wydał tylko 120 biletów.

Ujęcie złodziei kolejowych
Dn. 18 'bm. wieczorem jeden z policjantów 

za .iw aż} i na stacji 'kolejowej w Katowicach, 
wkradającego się -do wagonu pakunkowego, od­
jeżdżającego z Szopienic w Kierunku Krakowa, 
znanego złodzieja kolejowego Antoniego Ma- 
ruszrzaka z Kolomyji, obecnie bez stałego miej­
sca zamieszkania. M. wspólnie z Kamerą Szla- 
mą z Rawy Mazowieckiej i drugim nieznanym 
dotychczas z nazwiska osobnikiem na stacji ko­
lejowej w Szopienicach, ukryli się w wagonach 
towarowych i w chwili odjazdu pociągu osobo­
wego wyskoczyli z ukrycia do wagonu pakun­
kowego i (zamierzali dokonać kradzieży przesy­
łek. Zamiary ich pokrzyżował jednak policjant, 
który wezwał sprawców do poddania się. Zło 
dzieje zaczęli uciekać, a w czasie pościgu, po­
licjant wystrzelił kilkakrotnie z rewolweru, 
wskutek czego jeder, z ziod/iei, a mianowicie 
Maruszczak zatrzymał się. W czasie pościgu 
przytrzymano również drugiego złodzieja, Ka- 
marę, natomiast trzeci zbiegł. Złodziei odsta­
wiono do Komisarjatu Policji w Szopienicach.

Gdczyty w Izbie Handlowej 
w Katowicach

# W tycli dniach wygłosił mgr. Zic- 
inięckl ,v Izbie Handlowej w Katowicach 
interesujący odczyt na temat przemysłu 
i hawL’ui okrężnego. Prelegent przedsta­
wił zeferanym rolę przemysłu i handlu 
okrężnego w okresie słabo rozwiniętej 
komunikacji i upadek jego znaczenia w 
chwili obecnie. Ta forma handlu jest 
obecnie uważana za przestarzałą, a 
przez kup ectwo osiadłe nawet za zbęd­
ną i szkodliwa.

Następny odczyt na temat szkolnictwa 
zawodowego wygłosi w śro Ję, 20 b. m. 
o godz 19,30 kierownik Wydziału Szkol­
nego Izby, p. Janusz Gąsieekk
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Wfclkle nadużycia w ajenci celnej w Bielsku
Zaufany urzędnik od 5 lat popełniał nadużycia

Nr. 3748- — 20. 3. 35.
0 dalsze zwolnienia

U zastępcy kom. demob. inż. Seroki, 
odbyła się w dniu 19 btn. konferencja w 
sprawie kopalni „Radzionków“. Zarząd 
kopalni wystąpił z wnioskiem o zezwole­
nie na przejściowe zwolnienie na okres 
2-ch do 3‘ch miesięcy 400 górników, t. j. 
Vz ogólnej liczbv załogi, motywując to 
zmniejszeniem produkcji ze względu na 
sezon letni. Kom. demob. odroczył wyda­
nie decyzji do czasu zbadania sytuacji 
kopalni na miejscu, co nastąpi w przy- 
•złym tygodniu.

W dniu dzisiejszym odbędą się u kom. 
tfe.nob. kolejne konferencje w sprawie 
wniosków o redukcje urzędników oraz w 
spiawie wniosków, dotyczących turnusów 
robotniczych.

„Nie mogę dłużej żyć...“
W ub. poniedziałek w Sosnowcu, w 

mieszkaniu własnetn, przy ul. Długitj 12, 
popełniła zamach samobójczy 26-letnła 
mężatka, Marjanna Marcinek. Nieszczę­
śliwa kobieta, skutkiem przeciwności ży­
ciowych, doznała rozstroju nerwowego. 
Miała ona prawdziwe napady szału, po 
których czuła się niezwykle osłabiona. 
Często mawiała: „Nie mogę już dłużej
tyC". Korzystając z dogodnej chwili, nie­
szczęśliwa kobieta wypita znaczną iloJć 
kwasu solnego. Ranną, w stanie ciężkim, 
odwieziono do szpitala, jednak w drodze 
zmarła.

Przed wystawą rolniczo-przemysłową 
na Małymi Błoniach pod Krakowem

W ramach t. zw. „Dni Krakowa“ ma 
kię odbyć w lecie wystawa rolniczo-prze­
mysłowa na Małych Błoniach. Vv środę 
odbędzie się w magistracie konferencja 
dla omówienia tej sprawy. Wystawa ma 
być zorganizowana przez gminę m. Kra­
kowa przy udziale izb: przemysłowo-
handlowej, rolniczej i rzemieślniczej ł ma 
objąć wystawę koni 1 bydła oraz prze­
mysłu, związanego z produkcją hodowla­
ną. Dla rozmieszczenia eksponatów by­
łyby wzniesione tymczasowe pawilony. 
Wystawa ściśle przemysłowa i rękodziel­
nicza mieściłaby się w hali przy ul. Raj­
skiej. Przy tej okazji zaznaczyć należy, 
że Małe Błonia razem z przylegającym 
do nich stadionem wojskowym są prze 
widywane jako miejsce przyszłych hal 
wystawowych stałych, w których co ro­
ku miałyby się odbywać wystawy rolni­
cze.

5eaU,
estrada i tkrau.

’A REPERTUAR TEATRU POISKlEuO W KATO- 
.WICACH.

BRODA: ,-rtei vtonfe »j>r«®dam.
CZWARTEK: ». 20 „Ka-tieńsłwo Welch 
SOBOTA: Przedstawieni« »przedan«.
A REPERTUAR TEATRU POLSKIEGO NA PRO­

WINCJI.
BIELSZOWICE: pi-tek. ff. 1# .JCaidjr ozIt'W*tk",

REPERTUAR KINOTEATRÓW*

KATOWICE. Capitol: „WUsky I dolary". Cadno: 
„Hrabia Monte Christo". Colonem»: „Bal w Savoyii". 
Pałace: .Jod Twoi» cfcrone”. Mlalto: „Srtandar wolno- 
W* Union: Niedokończona symfonii" i „Wiatr od mo­
rza". AtUnllc (Zawodzie): .,Ke Maynard nr obronie
pra ,va" oraa nadprogram.

SZOPIENICE. Hello«: „J»] •tar jAska noc". 
SZOPIENICE. Helios: „Kleopatra".
CHORZÓW I. Apollo: „FleM słońca" I „Tańcząca 

Wwiius". Colosseum: „Dla dębiło śpiewam" ł „Rewolucja 
Sn leelui".

SIEMIANOWICE. Apollo: „Antek pollomalster". Ka­
meralne: „Co mńl mai noM w nocy?" I „Nadja“.

MYSŁOWICE. Union: „Kwi w trka z Prateru". He­
lles: „Zlodr’el serc”.

NOWA WIEŚ. Europu „Jej fcrdlewtka mość" ■ .Don 
Kichot”.

RUDA. Apollo: „Dii deWo IpJewan”. Piast: „Pa# 
►*« mieszkania".

itr INY. Colosseum : JPan baz mHeszkan1a". 
SZARLLJ. Apollo: ,JaJac na kitkami“ I ty sod Jt 

Piwiljl.owy.
TARNOWSKIE OÔRY. „Nowości" wyśwlełta od siat­

ka, dnia 8 marca br. film p. t. ..Pa«, bez mieszkania" 
RADZIONKÓW. Apollo: „Vtva Vlila" I komadja. 
RYBNIK. Apollo: „Nieskończona tymloola". Patac: 

„Walka ■ Am we, , ‘ I „SzpJes w ma ca". Helion . Jleiń 
Slodca“.’

WODZISŁAW. Słońca: „Przeor KordecU" ora» ty-
fOj.ilk

KOPALNIA EMA. Hollos: „Pr; eor Kordeold“ I fy- 
(odnlk.

TEATR MIEJSKI W SOSNOWCU.
Środa, o rodź. 20 m 15 pa cenach pot Uroych „Jim 

I Jill". Udział bierze taly zespftl
Czwartok, 21 bm. o godz. 20 m. 19 tragedia J Sło­

wackiego p. t. „Balladyna”. Udziel Merze cal- -—»A*

KINOTEATRY W ZAGŁĘBIU.
SOSNOWIEC. Zagłobie: „Człowiek który sprzedał 

głowę“. Pałace: „Antek pollcma ster”. Cadno: . Śluby 
ułańskie'. Moinns: .Zlodz-el aerc” I „Kobieta Tarzan“. 

BĘDZIN. Apollo: „Antek Po'U malster”.
DĄBROWĄ. Ba|ka: „S P. I. de odpowiada" I ,jCrT 

ec”. Ars: ..U vodzlolelkk",

Kierovvnikiem ajencji celnej w Bielsku 
jest niejaki Stanisław Ozajst. Cieszył 
się on wielkiem zaufaniem swoich władz 
nadzorczych, które Przy każdorazowej 
rewizji i lustracji w ajencji celnej w Biel­
sku znajdowały wszystko w należytym 
porządku. — A tymczasem ostatnia re­
wizja tego urzędu wykazała, że cieszą­
cy się wielkiem zaufaniem swoich prze­
łożonych kierownik urzędu popełniał sy­
stematycznie nadużycia ju2 od roku 1929.

Nadużycia Ozajsta polegały na tern. 
że Ozajst „robip interes puprostu na 
sznurku“. Wszystkie bowiem towary, 
nadchodzące do Bielska do ajencji celnej

Okropny wybuch w piecu 
Dwie esofey ciężko ranne

W domu Kolbem w Roczynach koło 
Andrychowa, nastąpił wybuch w piecu, 
skutkiem czego dwie osoby odniosły cięż­
kie rany. Dochodzenia władz sądowych 
i policyjnych wykazały, ii przyczyną 
eksplozji były resztki materjału wybucho­
wego, znajdujące się w węglu. Stan ofiar 
wypadku, znajdujących się w szpitalu w 
Białej jest beznadziejny.

Samrbójsfwo kupca w Bielsku
Onegdai vv nocy o godz. 22.30, publicz­

ność, powracająca o tej porze z teatru, 
została zaalarmowana na Wzgórzu w 
Bielsku przez przechodniów strasznym 
wypadkiem, jaki miał miejsce na ul. Wę­
głowej.

Mianowicie znany w Bielsku - Białej, 
niegdyś bardzo zamożny kupiec, J. Lip­
szyc, zamieszkały przy ul. Podcienie, li­
czący lat 63, wyskoczył z trzeciego pię­
tra z okna, wychodzącego na ul. Węglo­
wą w celu samobójczym.

Nieszczęśliwy desperat uderzył głnwa 
w bruk tak, że czaszka została rozbita 
całkowicie i śmierć nastąpiła momental­
nie. Wszelką pomoc była daremną. Strzę­
py mózgu na drugi dzień jeszcze ogląda­
no na bruku. Zaalarmowane pogotowie ra­
tunkowe przybyło natychmiast na miejsce 
výpadku, gdzie lekar* pogotowia stwier­
dził już tylko zgon denata i pozostawił 
zwłoki na miejscu do dyspozycji władz 
śledczych.

Przyczyna samobójstwa Lipszyca bvł 
bezpośrednio silny rozstrój nerwowy, spo­
wodowany ciężka sytuacja finansową.^ jak 
i również różnemi. innemi dolegliwościa­
mi. Pozostawił on żonę i 2 córki, których 
los budzi ogólne współczucie, (na)

okropna katastrofa w Łodzi
Okropna katastrofa zdarzyła się we 

wtorek o godz. 10-ej rano na przejeź- 
dzie kolejowym na ul. Niciarnk nej w Ło­
dzi. Oto w kierunku toru kolejowego 
podążał wóz mleczarza, zaprzężony w 
jednego konia, którym powoził 22-letni 
Jan Mkenko, zamieszkały przy ul. Zło­
tej 8. Obok Nikenki siedział właściciel 
wozu, mleczarz, 38-letni Józei Janow­
ski, który rozwoził mleko. Gdy wóz 
zbliżał się ao toru, dróżnik Mannich za­
bierał się do opuszczenia szlabanu, gdyż 
w teł chwili miała nadejść lulis-torpeda, 
kursuiąca między Łodzią I Wa.szcwą. 
Nikenko, widząc, że dróżnik dopiero 
Przystępuje do opuszczania szlabanu, 
pragnął zdążyć jeszcze przejechać i pod­
dawszy konia, wyjechał na tor akurat 
w chwili, gdy zbliżała się od strony Wi­
dzewa z szybkością 80 kim. na «rodzone 
luks-torpeda. Koń izucił się naprzód, 
mimo. iż woźnica chciał go wstrzvmać i 
cały zaprząg dostał się pod kola błyska, 
wicznego pojazdu. Nastąpiło okropne 
zderzenie, które wywołało okrzyk prze­
rażenia I zgrtzy, z ust tych wszystkich, 
którzy Je obserwowali. Wóz zostały roz­
bity w drzazgi, a koń został zmiażdżo­
ny siłą uderzenia do tego siopnia. że tyl­
ko niekształtna mięsna masa rozsypała 
się wokoło, oblepiając budkę dróżnika.

Janowski, siłą uderzenia wyrzucony 
został ze strzaskanego wozu i uderzył 
głową o szyny. Doznał on złamania 
obu nóg, pęknięcia czaszki 1 wstrząsu 
mózgu. Śnderć nastąpiła natychmiast. 
Niktnko który został siła uderzenia wy­
rzucony w powietrze, sp^dł na ziemię, 
doznając poważnych potłuczeń, które 
jednakże nie zagrażaią jego życiu. Wez­
wano pogotowie ratunkowe, którego le­
karz stwierdził śmłerć Janowskiego, a 
Nikenkę przewiózł do szpitala okręgowe­
go. Stan ego jest ciężkk Zwłoki Ja­
nowskiego przew’eziono do pre/sektorjum 
mieKkiego. gdzie zostaną poddane sekcii 
Na rrrieisce straszliwego wypadku przy­
był] przedstawiciele władz, celem wszczę*

P. K. P. podlegają rewizji, w czasie któ­
rej paczki, względnie worki są otw’era- 
ne, następnie zaś są wiązano sznurkiem 
1 plombowane. Ajencja celna dla tych 
celów używa elbrzynuej Ilości sznurka, 
który otrzymuje dla tych celów, a tym­
czasem Ozajst koszta na ten cel wpisy­
wał klientom do rubryki wydatków. W 
ciągu 5-ciu lat w ten sposób Ozajst „wy­
ciągnął dla siebie przy pomocy tego tyl­
ko sznurka“ około 20.000 zł,

Pozatem Oizajst pobierał dodatkowe 
należności za załatwianie formalności 
celnych poza terenem kolejowym i z te­
go tytułu uzyskał ubocznego dochodu

cła śledztwa. Zdaje się, że winę ponosi 
dróżnik, który wiedząc o Miśkiem nadej­
ściu luks-torpedy, zbyt późno zabrał się 
do opuszczenia szlabanu. Z polecenia 
władz, został on aresztowany j przewie­
ziony do więzienia, (el)

Gro2ny nożir w śródmieściu Łodzi 
20 roczin bez dachu t.ad głową

We wtnrek o godz. 1.12 w południe cen­
trala straży ogniowej w Łodzi została zaalar­
mowana pożarem który wybuchł w d°mu 
mieszkalnym przy ul. Wspólne] !>.

Na m ejsce wypadku wy ruszy ty bezzwłocz­
nie oddziały la i II straży ogniowej. W chwili 
przybycia pierwszych samochodów strażac­
kich na miejsce wypadku, dom przy ulicy 
W spólnej 9 w ^ołowie stał Już w płoniWn-ach 
Ogień wybuchł na strychu don.u, należącego 
do Johana Utkego, Właściciel domu chciał go 
sprzedać, a przedtem pragnął przep-owadizić 
inwestycje, a ni anowicie: wprowadzić insta­
lację elektryczną i rezerwuar wodny. We 
wtorek robotnicy zajęci byli właśnie monto­
waniem rezerwuaru l przy spawaniu płyt me­
talowych zaprószyli najwidoczniej ogień, 
który natrafiwszy na łatwopalne rupiecie, 
zgromadzone na strychu, p«cząl się szerzyć 
z niesłychaną szybkością. plomictnie objely 
strych, 3 I 2 piętro domu. Wśród lokatorów, 
zajmujących zagrożone mieszkania, wybuchła 
okropna paalka. Nieprzytomni ze strachu lo­
katorzy, wyrzucali przez okno cały swó] do. 
bytek, pragnąc to w ten sposob uratować 
przed zagładą.

W pcw-nej chwili płonienie objęły klatkę 
schodową III pietra, odcinając odwrót loka­
torom, którzy ratowali swe truenie. Wtedy 
właśnie przybyła straż ogmowa, która bez- 
włocznie przystąpiła do akcji ratunkowej. 
Przy pumjcy drabin mechanicznych udało się 
wyprowadz.ć z płonących mieszkań przez 
okna wszystkich lokatorów, którzy poczęli 
już tracić slly w walce z ogniem ,[ dymem. 
Następnie akcja ratunkowa, poszła w kierun­
ku niedopuszczenia ognia na sąsiednie domy, 
oraz w kierunku Jego umiejscowienia. Płoną­
cy dcm zalewano strumieniami wody. Około 
godz. 15-tej udało się wreszcie ogień zlokali­
zować. Cały dach, strych, poddasze I mie­
szkania III piętra oraz niektóre mieszkania U 
piętra, zostały kompletnie zniszczone przez 
ogień lub wodę. Z urządzeń mieszkań zestala 
Jedynie kupa gruzów. Okazało się. że znisz­
czone są mieszkania 11 lokatorów, należą­
cych przeważnie do sfery robotniczej.

Pożar zgromadził na ul. Wspólnej o’brzy 
mie tłumy, które z capartym tchem przyglą­
dały się walce strażaków z żywiołem. Na 
nr ejsce katastrofy przybyli przedstawiciele 
władz, którzy wszczęli energlozne śleazrwo, 
celem us.alcma przyczyny pożaru. Jedynie 
szczęśliwemu ebiegowj okoliczności należy 
zawdzięczać, że pożar nie pociągnął za sobą 
ofiar w ludziach. Jednakże 20 rodzin pozostaje 
bez dachu nad głową. Niekióre rodziny zaj­
mujące mieszkania na I piętrze, a nawet na 
oarterze, zostaną zapewne zmuszone do Opu­
szczenia Ich, ponieważ zachodzi obaw i, że 
resztka murów rozlec] się. (el)

JCcoM n 'Besfkidzka
RLPERIUAR KIN:

BIELSKO. Rtaltoi „Dziewczęta w mundurkach” 
Apolla: „Miody lu"

BIAŁA. MUJikle: „śluby utansUe".

—• KRADZIEŻ ZEGARU. Z korytarza szko. 
ly powszechnej w Bielsku skradzono zi gar 
ścienny, wartość1 26 złotych, (na)

— AMATOR RYB- Z sadzawki właściciela 
dworu w Ligocie — Gasia, skradziono około 
800 kg. ryt — karpi. Posterunek Zabrzeg w 
związku z dochodzeniami, ujawnił sprawcę kra­
dzieży w osobie miejscowego osoonika, na któ­
rego sporządzono doniesienie do sądu Grodz­
kiego w Bielsku, (na)

— (JJĘCIE KIESZONKOWCA. Posteiunek 
Dziedzice przytrzymał i odstawi! do Sądu Grodz­
kiego w Bielsku Jana Gąsinrka z Czechowic, za 
dokonane kradzieże kieszonkowe w restauracji 
koleiowej w Dziedzicach na szkodę Stanisiawa 
Spiechowirza z Dziedzic i Eugeniusza Grossa z 
Czechowic. Przy przytrzymanym znaleziono je­
szcze około 50 zł. pochodzące z kradzieży, któ­
re zoctaly zwrócone poszkodowanym, (na)

pr/es^ło 400C zł. Z dochodu tego zatrzy­
mał dla siebie 563 zł., dwom zaś dekla-* 
rantom celnym wypłacił, jednemu około 
1800 zł., drugiemu 1.700 zł.

Dalej, Pumysłowy ten kierownik ajen­
cji celnej kazał sobie płacić dodatkowo 
za rewizjo domowe. Naciągnął też rów­
nież firmę Bracia Deutsch w Bielsku aa 
450 zl„ dale) na rachunek prywatny dal 
sobie wydrukować deklaracje wywozo­
we i inne druki, które sprzedawał, zaś 
dochód z tego źródła zabierał do własnej* 
kieszeni. Jednem słowem ten „zaufany“ 
kierownik ajencji celnej P. K. P. stwo­
rzył sobie z instytucji państwowej pry" 
watne przedsiębiorstwo dochodowe, któ­
re potrafił eksnloatować 5 lat. mimo rew 
wizji władz nadzorczych, -które, fak zwy­
kle, przypadkowo tylko wpadły na trop 
nadużyć.

Wśród urzędników kolejowych 1 hin- 
nych, wykrycie tej afery wywołało wl^ł« 
kio zdumienie, gdyż Ozajst należał do 
•ednych z najzaufańszych urzędników 
krakowskiej dyrekcji kolejowej.

(na)

Bandycki napad na urzędnika 
na stacji kolejowej w Oświęcimiu
W tych dniach, w godzinach wieczor­

nych, natrafiła drużyna robotników kole­
jowych, zatrudniona na torach przy stacji 
Oświęcim, w pobliżu magazynu kolejowe­
go na ciężko rannego urzędnika kolejo­
wego, Emila Moskwlń8kiego, leżącego W 
stanie nieprzytomnym w kałuży krwi.

Zaalarmowano natychmiast posterunek 
policji państw., oraz lekarza, d-ra Rad­
wańskiego, który udzielił napadniętemu 
pierwszej pomocy. Moskwiński, po odzy­
skaniu przytomności, opowiedział całe zaj­
ście.

Otóż, gdy przechodził koło magazynu 
kolejowego, zauważył jakiegoś osobnika, 
kręcącego się tam, a że było już ciemno, 
zaintrygowany tern, podszedł do niego i 
zapytał go, co tu robi i na kogo tu czeka. 
Gdy pytania pozostawały bez odpowiedzi, 
Moskwiński zażądał od niego, aby udał 
się z nim na stację do Urzędu Ruchu. Gdy 
osobnik ów nie chciał iść, wywiązała się 
między nimi sprzeczka, która później za­
mieniła się w bójkę. W czasie bójki wy­
skoczył tiiugi osobnik, dotychczas pozo­
stający w ukryciu i ugodził Moskwińskie- 
go, w obronie swego towarzysza, w tył 
głowy «akiems tępem narzędziem, wskutek 
czego sttacił przytomność i upadł na zie­
mię, zalewając się krwią, poczem napast­
nicy, korzystając z panujących ciemności, 
niespostrzeżeni przez nikogo, zbiegli w. 

niewiadomym kierunku.
Przypuszczać należy, że osobnicy ci 

zamierzali się zakraść do magazynu ko­
lejowego, ale tylko przez „przygodę“ z 
Moskiewskim, który przypadkowo ich na- 
szedł, wyprawa im się nie powiodła.

Policja wszczęła natychmiast docho­
dzenia, narazie jednak bezskutecznie.

Jest to już drugi tego rodzaju wypa­
dek napadu na kolejarza. Pierwszy napad 
dokonany był przed paroma miesiącami, 
omra którego leży do dzisieiszego dnia 
w szpitalu bez nadziei wyzdrowienia. 
Sprawca, czy też sprawcy, pozostali ÚQ 
dzisiaj niewykryci. (bel

Niemoccy pracownicy u p. Wojewody
W tych dniach przyjął V- Wojewoda 

śląski de'egację niemieckich związków 
pracowników umysłowych, którzy wrę­
czyli mu obszerny memorjał, prosząc go 
o interwencję w sprawię ostatnich ma­
jowych zwoinlen urzędników niemiec­
kich z przemysłu śląskiego. Delegaci 
zwrócili ponadto uwagę, że z dniem 31 
bm. zredukowanych będzie dalszych 320 
niemieckich urzędników. P. Wojewoda 
śląski przyrzekł delegaci- niemieckiej, że 
poczjin kroki, by postulaty niemieckich 
związków zostały potraktowane pr^ez 
miarodajne czynniki sprawiedliwie.

R?ia Wydziałowa U. j. 
za utrzymaniem katedry hlctorjl
W ub, tygodniu donosiliśmy o posiedze­

niu Rady Wydziału Filozof. U. J., na któ- 
rem powzięto uchwałę w sprawie odpo­
wiedzi ministrowi WR. i OP„ który za- 
żadał opinii, czy należy znieść katedrę hi­
storii powszechnej, zajmowaną przez prof. 
M. Sobieskiego i kreować w jej miejsce 
katedrę nistorji nowoczesnej. Obecnie do­
wiadujemy się. że Rada Wydziałowa 
powzięła iedn miyślną uchwałę za utrzy­
maniem katedry historii powszechnej.



Stí. Il
Nr. 37*8 — 20. 3. 35.

Sçm*.
Swirk chce znokautować Binka
21 bm. rdbęd'4 się w Kalow.cach w sa.i Po­

wstańców tegoroczne lînoîy indywidualnych ni- 
strzortw śląska w boksie. Córze w nich udział 
elita śląskich bokserów, wyłoniona z szeregu 
walk z cv'-'u n i-' Star­
tują w wadze papierowej: Przewdzlnk (I. K
B.), Janas (S’awja Ruda)• w muszej: Jarzabe > 
(I. K. B.), Górecki (Stadjon); w koguciej: 
Lizurek (Orzegów), Moczko (Pol. K. S.); w 
piórkowe1: R> ii j H). K-awczV.i (No­
wy Bytom); w lekkiej: Soblk (Sokół Rybnik), 
Bała1- (Slcwja Ruda); w pólśredniej: C.nek 
(Ruch>, Swirk (I. K. B.; w średniej: Gburskl 
(Pc’. X. S.), Rzezik (Stadjon Chorzów); w pół­
ciężkiej: Kurka (Orzegów), Kolonko (Sokol 
Rybnik); w ciężkiej: Wrazidło "Pol. K. S.) i 
Uherek (Nowy Bytom). Wszystkie spotkania 
bez wyjątku zapcwiadiją się bardzo ciekawie. 
Na plan pierwszy wysuwa się «alk;, w wadze 
pólśredniej pomiędzy Bkikiem i Śwkkiem. Spot- 
kawszy w *ych dniach Swirka zapytausmy 
go, czy stanic do walki z Binkiem.

— Naturalnie! — mówi Swirk- Chcę go po­
konać i pojechać na mistrzostwa Polski do Po­
znania. Czuję się w bardzo dobre! lui'mie. Z 
Binkiem poradzi sobie napewno moja „lewa.. 
Binek Jest moï.n najlepszym kolegą i z tej rac. 
nieraz już skreczow aluni w stosunku dc mego 
Teiaz tego nie uczy nię Dałem ponaa. ) słowo 
prezesovvi I. K. B. p dr. Jarocl.owi, ze W1 lę 
startował w finale.

Pewny zwycięstwa Swirk, mówi n im w zau­
faniu że gdyby nie startował v. final , to klub 
Wyciągnie w st isunku do niego konsekwencje.

Nie nim J sensacyi lie zapowlad .dę spotka­
nie dwu naszych ..ajlepszych piórkowców, b.

mistrza Polski Rudzkiego z doskonałym tech­
nikiem Krawczykiem z Nowegi Bytomia. Rudz­
ki reprezentuje typ doskonałego „fightera" i — 
podobnie jak Krawczyk — lubi walczyć w pół­
zwarciu. O zwycięstwie zadecyduje niewątpli­
wie silniejszy cios.

SląsIJ O. Z. B., który przeprowadza powyż-

_____________________„P O L (

,Król k. o.” Swirk w karykaturze.

sze zawody, ukończył już wszystkie przygoto­
wania do rozgrywek. Sędziować bidzie w rin­
gu p. Moskal z Krakowa, na punkty Wende. 
Dyrda, Karch 1 red. Kataś. Zawody 'ozooczną 
się punktualnie o godz. 20. Po Ich zakończeniu 
dekoracja mistrzów i wicemistrzów.

Mistrzowie otrzymają złote żetony, wicemi­
strzowie dyplomy.

Zwycięstwo hskPisîôw „Cracovii“ 
w Berlinie

W drugim dniu pobytu „Cracovii” w Berli­
nie, w poniedziaicit wieczorem, rozegrała ona 
mecz z reprezentacją Berlina, w którego skła­
dzie grał również znany nam z Katowic Kana­
dyjczyk Brandt. „Cracovia’’ odniosła zasłużo­
ne zwycięstwo w stosunku 1:0, przyczeni zwy­
cięską bramkę zdobył Wołkowski w ostatnich 
minutach gry. Reprezentacja ite.dina, po on:g- 
dajszej porażce z L. C I- Praga w stosunku 
9:0, stanęia do powyższych zawodów v skła­
dzie wzmocnionym. Gra otała na wysokim po­
ziomie soortowymi była ba:dzo interesująca. 
W zespole polskim wyróżnia» się pierw rzy na­
pad: Wołlowski, Marchewczyk i Kowalski,
o-az bramkarz Maciejko. W drużynie berliń­
skiej bardzo dobry Brandt ! bramkarz Kau.man. 
Liczna kolonja polska zgotowała Polakom 
owację.

W uzupełnieniu naszej wczorajszej notatki
0 meczu „C-acovia” — reprezentacja Niemiec, 
dodajemy jeszcze, iż najlepszym w zespole pol­
skim był biamharz Maciejko, o którego mieliś­
my największe obawy. Prasa niemiecka nie 
szczędzi pochwał polskim hokeistom, prz^zem 
„B. Z. am Mittag" podaje, że Polacy grali bar­
dzo dobrze, a vzynik 1:1 ni° byl właściwie od­
zwierciedleniem gry, Polacy bowiem zasłużyli 
sobie nawet na zwycięstwo.

W dru gim meczu w poniedziałek wieczorem, 
L. T. C. Praga, zasilona dwoma Kanadyjczyka­
mi, Gromolem i Daylem, zremisowała z repre­
zentacją Niemiec w stosuiiKU 2:2 (1:1, 1:0,
0:1). Niemcy taktycznie grali bardzo mądrze
1 przez cały czas znajdowali się w delerzywie. 
Gdy w dniiiej tercji prznz Adlera zdobyli pro­

N 1 A v___________________
wadzenie, Czesi z trudem tylko mogli wyrów­
nać. Obie bramki dla Cechów zdobyli Kana­
dyjczycy.

Sokole zawoiy gimnastyczne 
Warszawa — Poznań — Kraków 

Śląsk
Staraniem Zarządu Dzielnicy Śląskiej Zw. 

Tow Girmi. „Sokół1 w Polsce, odbędą się 24 
bm. w Katowicach międzydeŁelnicowe zawo- 
d'v Kinmastyczne na nast. przyrządach- koń, 
poręcze i drążek, oraz ćwiczenia wJnc.

Zawody odbędą się z Dzielnicą Mazowiec­
ką pod nazwą: ..Warszawa — Śląsk“ w nie- 
deielę. dn.a 24 bm. w sali „Powstańców" przy 
Placu Wolności w Katów cuch. zaś z Dziel­
nicą Wielkopolską o. n. „Poznań — Śląsk“

1 bm. w Nowym Bytomiu, oraz z Dzielnicą 
Krakowską p. n. „Kraków — Śląsk" w dniu 
7 kwietnia br. w Rybniki'.

Zawody te niewątpliwi zainteresują szer­
szy OKÓł publiczności Śląska, która będzie 
miała możność śledzić niezwykle interesujące 
napisy Kiowastyczne, naiilepszych gimnasty­
ków Polski, którzy reprezentował, barwy 
polskie na międzynarodowych zawodach o 
mistrzostwo świata w r. 1934 w Budapeszcie.

Program zawodów ,,Warszawa — Śląsk“ 
orz odstawia się następująco: Wymarsz zastę­
pów zawoónlcz. 1 przywitanie; ćwiczenia za­
wodnicze na koniu; ćwiczenia na poręczy 
druchen: ćwiczenia zawodniczo na poręczy: 
ćwiczema młodzieży męskiej ].; ćwwzenia 
młodzieży żeńskiej; ćwiczenia zawodnione 
wolne; ćwiczenia wolne druchen; ćwiczenia 
akrobatyczne: ćwiczenia zawodnicze na drąż­
ku; ćwiczema laską druhów: ogłoszenie wy­
ników i rozdań e nagród.

liSLCZy By ZACtiOiilAt 
MIŁOŚĆ tlEŻB

„faden mężeiyina nie wart, 
by o niego wkiyć", ■ >wi iu. 
na artystka filmowa. Ale tysiące 
mężatek jest innego tdania.
Patrzi one a trwogą ne pier­
wszo oznaki tr int< refowania,

Íalcie oka tuje icb mąż .nnej 
cobiecie. Aie czy spoglądaią 

przytem w lustro, zepytuiąc 
siebie, czy nie jest to częściowo 
Ich wina? Zupełnie naturainem 
jest, gdy mężczyzna podziwia 
jasną, gładzą akorę i świeżą, 
młodzieńczą cerę. Gdy kobieta 
widzi, że tworzą się jej zmar- 
azrzki i uroda jej zaczyna więd­
nąć, może z łatwością odzyskać 
dziewczęcy powab, który t-k 
bardzo pociągał je; męża. Naj. 
■wyczajniej należy stosować co 
wieczór znakomity Krem Tolca. 
lon, koloru różowego. Dz ała on 
Be tkenki podczas snu—ściągając zwiot­
czałe mięśnie twarzy, wycedzając 
zmarszczki i odmładzając skórę. Spójrz 
w lustro rano, a zauważysz zmianę. 
W dzień zaś należy używać kremu 
Tokalon, białego (nie tłustego). Jest 
wybirlejący, wzmacniający i ściągający.

Zwalcza rozszerzone pory, wąpry | 
inne wędy cery. Ta „połączona" pie­
lęgnacja odmładzająca już nieraz, gdy 
wizyatko zawiodło, pomogła do odzy. 
skania miłości męża. Szczęśliwy wy­
nik gwarantowany, lub pieniądza zo­
stają zwrócone.
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KAMIEŃ NAZĘBNY 
ZAGRAM ŻYCIU ZĘBÓW

PASTA DO ZĘBÓW I ELIKSIR

NISZCZĄ, KÀ.M3EF* NAZEBNY

Kagifel
twój zarobek

ifU

Największa fabry­
ka Mnij li w Poisce 
I fabryka maszyn 
rolniczych irż.

śótefa 
Barte« boi» 
Żery G. Śląsk

Kins Eolmstifl Chorzow i. 
Wolności 4S

Od dziś: JAN KIEPURA — Martha Eggerth, 
w wystawowej, pełnej humoru korroJji śpiew- rą, 

no-dzwiękowej p. t.

Dla Ciebie ipie^am
Ii. Wspaniała operetka fiLmowa p. t.

Rawo]yc!a ímiaťiiii
W roli głównej 4-letnia Sliirley Tempie.

Znakomite APA

legumlny I budynie 
Znowu wszędzie dc nabycia I

legumlny, 
budynie 
oraz pio- 
szek do 
pieczenia 
zachwyca­

ją każ lego 
Słynne z 

dobroci 
Każda pani 
domu żąda 

tyiKo

A/»JI
immmmiiiiimiiMiiiimim

Podziękowanie
Wszystkim która/ mi okalali współ­
czucie i oddali ostatnią przysługę 
mężowi mojemu ś. p.

LFOPOLDOWI HERLINGEROWI 
wyrażam tą drogą podziękowanie.

RENATA HERLI iGEROWA
————BW

DRUKI
wszelkiego rodzaju 
wykonują tanio

Ślądre Zakł. Graf. i W^d.

„POLONIA*! S. A.

NOWOŚĆ! Fc-szukuiję sprze­
dawców na wy*oką prowśzję. 
20—40 zt. pożądane. Aityku'1 
JtigJeniczny ,Arga“. Zgłoszenia 
Mariacka 31, m. 1 od 10—12 i 
3—5 codziennie. MIOd

PANIE — PANOWIE «najdą 
łatwy zarobek przy sprzeda^/ 
idealnego wynalazku. Kaucja 
zł. 10. Zgłoszenia: Katowice, 
3-go Maja 14, m. ó godz. 17,30 
»—19-tej. 473

KAMłFNICA -w Siemianowi­
cach, bl.sko stacji r>f.cyna hwu 
piętrowa, 41 izb, >«0.000 gotów­
ką 15 000 „wiflka okazja“ 
sprzeda biuro „H poteka“ Ka­
towice, ul. 3-go Maja 23.

WILLA niewykończona, z du­
żym placem w Zakopanem, 
bardzo tanio sprzedam. Orcrty 
„Polon ja“ pod nr. 1396 d.

POSZUKUJĘ dla brata mego, 
który skończył 6 klas gimna­
zjum jakiejkolwiek posady za 
najskromniejszem wynagro­
dzeniem. Oferty ,,Polomja“ pod 
nr. 1400 d.

POSZLKUJĘ posady Jako go­
spodyni. Zgh szenia .Poikmju“ 
Chorzów pod ,,30 lait“.

KUPIĘ domek 5.000-6.000 zł. 
okolica KatuWice — Mikołów. 
„Polonia“ Rj bmk „Dumek“.

471

ZAPOWIŁDZ nr. 105-35. I. Po­
daje się do ogólnej wiadomo­
ści, że: 1) Wojażer Stanisław 
Hora, rozwiejziony, iz imtesz- 
kały w Chorzowie, Gřmuaizjal- 
na 50 J 2) meizamężna Marja 
Stefania Słota, bez zawodu, 
cumieszkaia w Chorzowie, ul. 
Gimnazjalna 50, chcą za u rżeć 
związek małżeński. Unząd Sta­
nu Cyw 1'iiego w Chorzow if, 
w zastępstwie (—) Bi®niosek.

OBURZONY
— Cóżeś taki zły? Spotkała clę co nie­

przyjemnego
— A — nie pytaj nawet!
N'e w:erzę już żadnej knblecie! Wyobraź 

sobie, dałem do gazety ogłoszenie matrymo­
nialne i pierwsze zgłoszenie nanesla« 1... moja 
uarzeczoci!

1
 NAPRAWA wiecznych piór — 
wielki wybór najnowszych sy­
stemów. — Księgarnia T. Mi­
kulski Katowice, Mariacka 2, 
telefon 312-42. 472

PIANINA I FORTEPIAN V 
światowej sławy marki. Ar­
nold Fibiger, Kalisz. Szopena 
9. poleca po cenach fabrycz­
nych Eilec, Katowice, 3-go 
Maja 21. 162

WAPNO lasowane, palone, wy 
borowe, najtaniej dostarcza 
wagonowo - detalicznie, Ro­
man Dobrzański — „WAPNO 
STRZEMIESZYCK1E“. Arty­
kuły budowlane. Katowice, ul. 
Paderewskiego 31. teł. 304 23. 
Piotrowice ŚI., Dworcowa, te­
lefon 251-59. 363

Chcesz odbyć podróż 
tanio — szybko — przyjemnie?

LEĆ SAMOLOTEM!

Bilety w większych biurach podróży 
lub u portjťrow większych hoteli.

MIESIĘCZNY ABONAMENT POLONJI Z DOSTAWA DO DO­
MU PRZEZ AGENTÓW ZŁ 3.-Z DOSTAWĄ PRZEZ POCZTĘ 
Ł.3,-PRZY ZAMÓWIENIU W UPZEDZIť POCZTOWYM ZŁ.5.-

OGŁOSZENIA ZWYKbE PO 25 CR.ZA 1 WhERSZ MILIMETROWY PRZY 10 SZPAb
TOWYM UKŁAD7IF OGŁOSZENIA7EKSTOVÆ POZł1.*Z.\ WIERSZ MILIMETR. JEDNO* 
SZPALTOWY PRZ/4SZPALTOv/YM iiKŁADZIE.OGŁOSZENIA NA II OSTATNIEJ STRO 
NIE O 20*4,KOLOROWE O 50>.DROŻEJ.CC,GŻENIA DROjNE 20GR SŁOWO

8348
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Gra niemiecka rozwija r!e
Berliński komentarz do noty angielskiej

Ogłoszona w Berlinie noia angielska opa- 
trzona została przez Niemieckie Binro Informa­
cyjne następującym komentarzem.

Nie będzie mylném przypuszczenie, że mini­
ster Rzeszy wobei zastrzeżeń rzędu brytyjskie­
go iwsunął z naciskiem odmienne stanowisko 
rzędu Rzeszy. Jak wiadome* Niemcy nip goazą 
się z twierdzeniem, że część V-ta Tr 'ktatu 
Wersalskiego, zawierająca również, przyrzecze­
nie innych mocarstw do rozbrojenia, została jed­
nostronnie naruszona przez stronę niemiecką. 
Nawet wówczas, gdy międzyaljanoka komisja 
kontrolna stwierdziła zupełne rozbrojenie Nie­
miec i opuściła obszar Rzeszy, inne mocarstwa 
nie wyciągnęły z tego koniecznych konsekwen- 
cyj i nie poczyniły u siebie niezwłocznych za­
rządzeń rozbrojenia. Od szeregu lat mocarst va 
iietylku nie spełniły tego. lecz nawet zwiększa­

ły i udoskonalały swe uzbrojenie. Oznacza to 
naruszenie podstaw części V-ej Traktatu Wer­
salskiego przez jego własnych *wóiców (?).

Niemcy usprawiedliwiają się
Berlin, 19, 3 (PAT)
Oficjalny organ urzędu spr.; w zagranicz­

nych „Deutsche 1 Mptomatisch Politische Kor- 
reąpomłenz“ zabiera głos na temat sytuacji, 
wytworzonej po wizycie ambasadora Rłii.po- 
■a na Wilhelinœtrasse.

Niemcy — pisze Korespondencja — nie od­
rzucą rokowań na temat iniędzyuro dowych 
reigłameiiłacyj zibrojtń. Regtatnentacji tej pra­
gną one nadal. Odrzucają natomiast prowa­
dzenie rokowań na temat stanu wyjątkowego 
dla Niemiec lub tembardzle] na temat mta’- 
mum bezpieczeństwa. Dlatego też mylna jest 
Wszołka krytyka bądź sposobu, bądź też 
chwili dok mania kroku niemieckiego. Pod­
stawy, na których, w myśl kc mumie atu an- 
Blelskiego z 3 lutego, prowadzone mają być 
Tokowania, nie zostały obalone przez zarzą­
dzenie niemieckie, nrzeuwnie zostały one wy­
jaśnione. Cicha klauzula. ,,Żadnych jedno­
stronnych zmnan, istniejących zobowiązań 
tczbrojenitwych“, nie mogła posiadać w 
oczach świata tego znaczenia, że oaństwa 
wyzyskiwać mogą ten okres do zasadniczego 
łwiększenia zbrojeń. Rokowania, które mini­
ster spraw zagranicznych W. Btytanji prowa­
dzić ma w najbliższym czasie z rządem nie­
mieckim, dadzą okazie do omuwienia za-ówno 
ugalnienła między narodowej reglamentacji 

zbrojeń. Jak | teź Innych kwesty, poruszonych 
w komunikacie londyńskim, a wlec wizyta 
ambasadora angielskiego u ministr- i praw 
zagranicznych Rzeszy Jest faktem pozytyw­
nym, W jej wyniku usunięta została bowiem 
sztucznie wywołała przez zainteresowane 
»trony ueipc wność w ostatnich 48 godzinach,

Podstawy porozumienia
Londyn, 19. 3. Teł. wł.
Korespondent „Daily Telegraph'«" w Biało- 

jgroJzie dowiaduje się rzekomo z miarodajnych 
kó‘ jugosłowiańskich. że rząd włoski przecdo/yl 
Jugosławii propozycje, streszczające się w czte­
rech punktach:

1) Zawarcie układu handlowego, przyznają­
cego Jugosiawji większy kontyngent viwozowv 
na bydio, dróh i mineralja, a Wiochom więk­
szy kontyngent wwozowy na towary tekstylne 
I maszyny.

2) Zawarcie paktu przyjaźni między Jugo 
sławję a A*banją, przyczem Jugostawja powin­
na uznać specjalne interesy Włoch w Aibanji, za 
co pozostaw luioby jej wobię rękę w polityce 
bałkańskiej.

3) Uznanie t zagwarantowanie stan iwfeka 
prawnego Austrji, za co Włochy podobno goto­
we są przyjąć stanowi' Iku Malei Ententy w 
kwestii Hebsbui sklej. Pozatem Włochy przy­
rzekają użyć swego wplvwu. aby Węgry odstą­
piły ud swych żądań rewizyjnych i zawarły z 
Małą Entenłą odpowiednie układy gospodar­
cze, jak również wzięły udział w pakcie austriac­
kim.

4) Wiochy proponuję zawarcie nowego wło­
sko- Juf osłowianskiego pa’.iu przyjaźni i bez­
pieczeństwa. W tej „s'atntej sprawie dyploma­
tyczne rokowania r.i.ędzy Rzy.aem a Biak»gro­
dem podobno się już rozpoczęły.

Jeieątafem 
i 5e£efonem

— W czaple prawdziwej bitwy pod Luka- 
r-sztem między 200 cyganami a chłopami, za­
jętymi przy eksploatacji lasu, 4-ch uczestników 
walk poniosło śmierć, 40 jest ruinach.

— Przywódca no. wcskiel partjł robotniczej 
1 przewód, uczący Stortingu Nyagardswold 
przedłożył królowi listę nowego gabinetu, ‘mej 
muje on oprocz stanowiska premjera, stanowi­
sko ministra pracy. Ministrem spraw zagran.cz- 
nych ma być mianowany Koth.

— Z Marsylji wystartowali do lotu Jo Ma­
dagaskaru dwaj lotnicy, Forges i Firat. Lotnicy 
ci usiłuję pobić rekord szybkości w lo :U z 
Francji do Madagaskaru.
TELEGRAFEM

— OgłoLzony w Niemczech spis najwięk­
szych portów świata, wymienia Gdynię na 24 
miejscu, a Gdaii Ji na 30-ietn.

__ Ńa linji Bruksela — Antwerpja, wskutek
gęstej mgły najechał pociąg na oddział robotni­
ków, zatrudnionych na tarze. 7 robotników zo­
stało zabity/

00 do terminu ufożoinycih rozmów angielsko- 
nèemiockich.

Rola Reicnswehry
Berlin, 18. 3. Tel. wł.
Jednym z ważnych powodów p >wz ęcta 

sobotniej decyzji priez kanclerza Hitlera, w 
sprawie wprowadzenia pnwszechneiio obo­
wiązku służby wojskowe! w Niemcz „‘Cii, był 
wielki nacisk ze strony muisterstwa Peidis- 
weihiy dom.a«aJącego się uczynienia osta­
tecznego kroku przed dniem 1 kwietnia br.

Po wystąpieniu Niemiec z Ligi Naredów. 
Retohswcn/ra przyjęta do swych szeregów 80 
tys. nowych ochotników, którzy podpi :aii 
umowy nie n.a lwauaścic lat, Jakby nakazy­
wała V część Traktatu Wersalskiego, a na 18 
miesięcy. Następnie w marcu 193-, r. powięk­
szono Reichswehrę o dalsze 80.000 oohotni-

Paryi, 19. 3. (PAT)
Minister Laval wystosował do ambasadorów 

Francji w Londynie i Rzymie instrukcje, w któ­
rych J) stwierdza konieczność natychmiastowe­
go energicznego i uroczystego protestu, 2) ża­

ków, zawieratąc z nimi urnowy tytko na 12 
miesięcy. W obydwu zatem wypadkach okres 
ochotniczej służby dla 160.000 ludzi kończy 
się w dn. 1 kwietnia br.

Po tron czasie zamiast dobrowolnych na­
ciągów, chciano przeJść odrazu do powszech­
nej służby woiakowei.

„Oeuvre“ przewiduje, że bezpośrednią kon­
sekwencją wypowiedzenia przez Niemcy klau­
zul militarnych Traktatu Wersalskiego, będzie 
rychle podpisanie przez min. Lavala w Moskwie 
potrójnego paktu między Francją, Rosją a Cze­
chosłowacją.

W Paryżu oczelkują, ze efektem ustanowie­
nia przez Niemcy obowiązując .j ghiżby wo'sko- 
wej, wbrew postanowieniom Traktatu Wersal­
skiego, będzie zacieśnienie solidarności między 
wielkiemi mocarstwami Zschi du i tendencja 
wielu rządów do sfinalizowania toczących ro­
kowań międzynarodowych.

Akcja Lavala
lecą gorąco bezwzględne przystąpienie do kon- 
sultacyj przewidzianych przez c'-'ad rzymski 
zgodnie z deklaracją francusko-brytviską z 3 lu­
tego, 3) poddaje myśl zwołania nad/wyczą.ne] 
sesji Rady Ligi Narodów.

Ważna konferencja w Moskwie
Londyn, 19. 3. (PAT)
Ambasador brvtyjski w Paryżu Cla'k odbył 

diuższą konferencję w Forreign Otlice z s.r 
John Simonem. O konferent|i w kotech poli­
tycznych Londynu krąży pogłoska, która zdaje 
się obecnie uzyskiwać urzędowe potwierdzenie, 
że minister Lavai uda się do Moskwy w przy­
szły n tygodniu 1 będzie tam obecny w tym sa­

mym czasie co 1 minister Ede n Według infor­
macji londyńskiej, przyjazd ministra Lavala do 
Moskwy spodziewany jest 27 marca br., czyli na 
1 dzień przed przyjazdem Edena. Minister La­
vai pozostałby w Moskwie przez 3 div i byłby 
tam w tym samym czasie co Eden W Londynie 
spodzie;, ają rię, że w czasie pobytu obu tych 
ministrów w Moskwie zapadną ważne decyzie.

Echa sowieckie
Moskwa, li*. 3 .Tel. wf.
Prasa sowiecka traktuje wyznaczone 

na dzień 19 marca manewry lotnicze w 
Berlinie, jako akcję antysowiecką.

„Prawda“ w korespondencji z Berli­
na pisze, że urządzenie manewrów tni- 
czych nad Berlinem stoi Pod znakiem 
„lotniczego ataku na Rosjan“.

Bedlńsk] Koresoonaeni „Mornług Post"
Stany Zjednoczone czekają

donosj o wielkich bazach dla hydropla- 
nów, zbudowanych na wybrzeżu baltyc- 
kiem. Gorączkowe prace odbywają się 
w zakładach Heinkela w miejscowości 
Rostock. Wkrótce ukończona zostanie 
budowa baz lotniczych w Prusach 
Wschodnich i Królewiec będzie broniony 
od napadu z północnego wschodu t. j. od 
Rosji sowieckiej.

Waszyngton, 19. 3. (PAT.)
Sekretarz stanu do spraw zagranicz­

nych, Hüll, nie dyskutował z żadnym 
z przedstawicieli dyplomatycznych państw 
europejskich o zbrojeniach niemieckich i 
nie otrzymał na ten temat od żadnego 
państwa żadnych komunikatów.

Hulí wezwał na natadę w tej sprawie 
Normana Davisa. Prawdopodobnie obaj 
oni będą konferować później z prezyden- 
ten Rooseveltem. Sekretarz stanu, null 
określił stanowisKO Stanów Zjedn. jako 
bacznie wyczekujące.

Włoskie transporty nadal pip do Afryki
Sprawa ablsyfiska w senacie włoskim

Rzym 19 3. PAT. .
W obecności Mussoliniego 1 członków 

rządu otwarta została sesja budżetowa 
Senatu. Otwarcia dokonał prezes s na­
tu Federzoni przemówienie m, poświęco- 
netn zarządzeniom w kolonjach Afryki 
Wschodniej. Senat — mówił Federzoni 
— przed przystąpieniem do obr_id, przyłą­
cza sie calem sercem do pozdrowień, ja- 
kiemi cały naród żegnał wojska, udające 
się do Afryki Wschodniej. Przemówienie 
to, entuzjastycznie przyjęte przez senato­
rów, zakończyła wielka manifestacja na 
cześć Mussoliniego, który dziękował ukło­
nem rzymskim za owację.

Neapoi, 19. 3. FnT. .
Odpłynął stąd do Afryki Wschodniej 

okręt „Montenegro“, który wiezie na swo- 
im pokładzie około 500 żołnierzy i ofice- 
rów Pozatem odpłynąć ma okręt „Ca- 
vignano“ z dużym transportem materjału 
wojennego.

Paryż, 19. 3. PAT.
Agencja Havasa donosi z Rzymu: po­

mimo dążenia Abisynji do poddania sporu 
włosko-abisyńskiego decyzji Ligi Narodów 
rząd włoski przesłał posłowi włoskiemu 
w Addis-Abeba instrukcję, aby prowadził 
nadsl bezpośrednie rokowania. W kołach 
włoskich sądzą, że rząd włoski zwraca pil­
ną uwagę na ruchy sił zbrojnych w ADi- 
synji Północnej.

Berlin, 19. 3. PAT»
Niemieckie Biuro Informacyjne donosi 

z Tokio: Na polecenie rząou japońskie­
go, ambasador japoński w Rzymie inter­
weniował wobec rządu włoskiego w 
związku z konfliktem włosko abisyńskim, 
zwracając uwagę na polityczne 1 gospo­
darczo interesy Japon*! w Abisynjk uraz 
zaznaczając, że japońskie koła gospodai- 
czę wykazują' pewno zdei»von »ne 
spowedu wysłania wo-sk włosk. ih. Rząd 
japoński wyraża nadziete, że rpońskie 
ir.teresy w żadnym razie nie będą po-
szkodowane.

• in • «îe „ „
Zapowiedź Interwencji u rządu litewskiego

Londyn, 19. 3. PAT.
Poseł konserwatywny Moore wystąpił 

w Izbie Gmin z interpelacją na temat na­
ruszenia statutu kłajpedzki.-go przi z wła­
dze litewskie. Pos. Moore zapytał, czy 
rząd brytyjski podejmie wspólnie z innym 
sygnatariuszami jakiekolwiek kroki, celem 
piny wrócenia Kłajpedzie sytuacji konsty­

tucyjne], przewidzianej przez konwencję 
kłajpedzką, podpisaną przez W. Brytanję. 
Odpowiada»ąc na te interpelację min. 
Eden oświadczył: „Zostało, uzgodnione, że 
w sprawie sytuacji w Kłajpedzie dokona­
ne będą kroki rządów brytyjskiego, fran­
cuskiego i włoskiego wobec rządu litew­
skiego.

Czwarta ofiara białe1 śmierci odnaleziona
Bielsko, 19. 3. Teł. wł.
Jak się dowiadujemy w ostatniej chwi­

li, ekspedycji narciarskie! udało się zna­
leźć zwłoki ś p. Kazimierza Frysia, czwar­
tej ofiary tragicznego rajdu na Babią Gó- 
rp Ogólnie przypuszezano, że zwłoki s.

p. Frysła znajdują 8lę na południowym 
stoku gór w pobliżu schroniska i tam też 
ich szukano. Tymczasem okazało się, że 
ś. p. fryś pozostał po stronie północnej, 
gdzie go wogóie nie poszukiwano i gdzie 
też poniósł_śmierć. (b.)

Dymisja rządu belgijskiego
Bruksela, 19. 3. PAT.
Rząd belgijski Thenn:sa podał się do 

dymisji. Premjer Theunls podał Jako 
motyw ustąpienia, że rząd nie widzi nie­
odzownego poparcia w akcji obrony wa­
luty belgijskiej Gabinet Theumsa objął 
rządy 19 listopada 1934 r.

Echa uczczenia Ludendorffa
Berlin, 19. 3. (PAT)
Hołd, złożony przez ministra Reichswehry, 

gen. Blomberga, na niedzielnej uroczystości w 
operze państwowej gen. Ludendorfiowi, stano­
wi temat interesujących komentarzy w całych 
Niemczech. Wskazuje się na to, że manifestacja 
ta musi mieć głębsze podstawy, gdyż w chwili, 
w jakiej ona nastąpiła, jak również obecność 
rządu Rzeszy pozwalają przypuszczać, że cho­
dzi tu o bardziej konkretne momenty, niż o for­
malny gest. Piwne domysły w tym kierunku 
nasuwają uwagi „Deutsche Allgemeine Ztg.“, 
która przypomina, że w kwietniu gen. Luden- 
dorff obchodzić będzie 70-tą rocznicę swoich 
urodzin i że słowa wypowiedziane przez mini­
stra Blomberga, wyrażają uczucia tych niezli­
czonych rzesz żołnierzy, którzy walczyli pod 
komendą Hindenburga i Ludendorffa w wojnie 
światowej. Wspominając o rozdźwięku, jaki 
powstał po wojnie między obu wodzami nie­
mieckimi, pismo dodaje: „Słowa ministra
Reichswehry są hołdem, a zarazem podzięko­
waniem na odu niemieckiego. Tern samem zam­
knięty został tym historycznym czynem akt 
dawnych sporów".

Niemieckie msnewry fotnlcze
Berlin, 19. 3. (PAT)
Olbrzymią sensację wzbudziły wśród miesz­

kańców Berlina ćwiczenia lotnicze, zakrojone na 
wielką skalę, które odbywały się nad stol.cą 
Rzeszy. Niezliczona ilość ciężkich 3 motorowych 
rparatow oraz erkadi samoloiów myśliwskich 
krążyła przez kilka godzin nad miastem. Samo­
loty te należą do t. zw. eskadry „Richthofena". 
Eskadra ta otrzymała nazwę po słynnym lotniku 
niemieckim Richthofenie, którv zginął w czasie 
wojny światowej na froncie zachodnim. Mini­
ster lotnictwa Goering, jako ostatni komendant 
eskadry, do której należał zaginiony, wystoso­
wał z tej okazji do matki zmr łegn lotnika list, 
w którjm pisze, że spełnia śmierci spuściznę, 
przekazując tradycje bohaterskiego (ej syna no­
wej flocie powietiznej Niemiec.

Śmierć przemysłowca
Berlin, 9. 3. (PAT )
W Leverkusen zmarł znany przemysłowiec 

niemiecki, tajny radca Duisberg, przewodniczący 
związku niemiecki :go przemysłu chemicznego i 
przewodniczący rady nadzorczej koncernu I. G. 
»arben Dulsberg jzst właściwym twórcą tego 
koncernu, doprowadzając przed 10-ciu laty do 
połączenia się największych firm przemysłu 
chemicznego w Nadrenji.

Wizyta floty
Tokio, 19. 3. (PAT)
Fskadra amerykańska dalekiego wschodu 

złożona z okrętu admiralskiego, 10-ciu kontrtor- 
pedowców i jednej awiomatki uda się w maju 
z wizytą do Japon,t. Ok admiralski pozostanie 
14 dni w Yokohamie. Reszta eskadry odpłynie 
do Kobe.

Fanatyzm wschodnf
Londyn, 19. 3. (PAT)
Z Karachi (Indje Wschodnie) donoszą: Tium 

złożony z 100 tys. Muzułmanów, wśród których 
znajdowało się wiele kobiet i dzieci przeszedł w 
pochodzie demonstracyjnym ulicami miasta. Po­
licja usiłowała zamknąć drogę pochodowi, gro­
żąc w razie oporu użyciem broni. Manifestanci 
nie zwracali uwagi na ostrzeżenia. Policja dała 
salwę, po której tium rozpoczął się bronić. W 
wyniku strzałów do tłumu, 27 osób zostało za­
bitych, a 97 ranionych. Policja odebrała demon­
strantom niesione przez nich ciało straconego 
pewnego Mahometanina, który przed pewnym 
czasem zastrzeli! Indusa za to, że w napisanej 
przez siebie księdze obrażał pamięć Mahometa. 
Lgzekucja wywołała wśród Mahometan groźną 
reakcję, gdyż uważali oni, że morderca Indusa 
pop“łnii czyn nakazany przez Koran. Pnla za­
mieszek strzeże wojsko.

Odznaczenia
WanzawJt, 19. 3. (PAT)
Monitor Polski z dnia 19 marca br. znnuesz- 

cza zarządzenie władz naczelnych o nadaniu 
złotego Krzyża Zasługi, srebrnego Krzyża Za­
sługi i branżowego Krzyża Zasługi wi ilu oso­
bom za zasług? w slcżbie bezpieczeństwa pu- 
bliiznego, w sNżbie straży granicznej, na polt 
wychowania fizycznego i przysposobienia woj­
skowego, na polu pracy kulturalno-oświatowej 
w wojsku i t. d. M. In. złoty Krzyż Zasługi otrzy­
mał biskup połowy W. P. Gawlina 1 gen. bry­
gady Bolesław Mikołaj Jatcłnicki.

Z caiei Jłols&i
— W dniu 26 marca wyjedzle ze stolicy spe­

cjalny pociąg turystyczny na zawody sportowe 
w Tel A ivie. W związku z temi igrzyskami 
wyjedzie z Polski 1.200 turystów.

__YV dniu 26 marca rozp»»cznie się w War­
szawie proces bandy przemytników zapalniczek 
z Niemte:. Na ławie o karżonych zasiądą 4 oso­
by, z niejakim Wlodniczaliiem na czele.

__\y Wa-szawie wystartował z placu Józe­
fa Piłsudskiego, balon „Legjonowo“. Zak gę ba­
lonu -tanowią mjr. inż. Mazurek ł inż Stożko. 
Na Placu zebrały się olbrzymie tłumy ludności 
żywo ■■■ eresując się lotem.
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